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GAZETA LWOWSKA
Wychodzi codziennie o godzinie 5 no nołndnin 

7. wyjątkiem dni poświątecznyck

Sokołowskiego, Pasaż Haus-
manna l. 9. — Listy należy frankować.

Reklannieye otwarte wolne od opłaty.
Telefon Eedakeyi Nr. 88.

CZĘŚĆ URZĘDOWA.
-lego Ces. i Król. A postolska Mość ra­

czył iSajwjższem postanowieniem z dnia 31 
gu idn ia  u. i . nadać najm iłościw icj radcy 

woni, , anowi K a s p r z  y s z a k o w i, krzyż 
aw ae isk i orderu Leopolda; starszem u radcy 

s aibowemu, Tadcuszowi K 1 u s i l c - 0 r z e -  
c o w s k i e m u, ty tu ł i charak ter radcy Dwo- 
u b a radcy skarbowem u, Tadeuszowi S ko  l i ­
ft) o w s k i eni u, ty tu ł i charak ter starszego 
tadcy skarbowego, wszystkim z uwolnieniem  
<»d taksy.

Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
ezył Najwyższem postanowieniem  z dnia fi 
stycznia b. r. nadać najm iłościwicj burm i­
strzowi m iasta Gródka Jagiellońskiego, F ra n ­
ciszkowi B o b o w s k i e m u ,  krzyż kawalerski 
orderu Franciszka Józefa.

Uyrel icyn poczt i telegrafów  przeniosła 
°fieyala pocztowago, W olfa E 1 f  e n li o i u a, 
2 Snsiatyna do Rzeszowa, a asystenta po­
cztów ego, Leona Feliksa 2 im. 11 e e r a, z Ezo- 
Szoiva do Jarosław ia.

CZĘŚĆ N1EURZĘD0WA.
Lwów, U  ^ czn ia -

Z izby posłów.
(D alszy ciąg i dokończenie telefonie*11' ^ m  
wozclcm ia z  posiedzenia I z t y  z  «w a

W  dalszym toku dyskusji nad 
ograniczonej liczby członków iz".Y U

JULIUSZ ZEYKIL

JAN MARY A PLOJHAR.

U O W IE Ś Ć .

(Ciąg dalszy).

Ja n  M a m  poprosił, aby go Francesco 
ubrał i zaniósł rut górę do salonu. N ie chciał 
leżeć w swoim pokoju. Dzień był słoneczny- 
ciepły, czaro wity, ziemia i niebo jeden  uśmiech 
ciszy i w esela /K atarzyna kazała wynieść ka- 
n apę na terasę, ułożyła chorego i n ie  odstą­
piła  g0 ani  n /  krok. Na prośbę, jej w ypił 
kilka kropel wina, rozcieńczonego mocno wodą. 
Popołudniu usnął, a K atarzyna zostawiając 
drzwi na werandę otw arte, weszła do pokoju.
... — M ożeby*posłać po Luigiego — rze­
k ła  do niej Suntarella.

Katarzyna zamyśliła się na chwile,’, po­tem rzekła:
~  Nie potrzeba już. .
Suntarella zdziwiła się widząc ja  tak  

spokojną. G ładziła ją  po twarzy.
_ — Idź do niego na terasę — prosiła 

•Ijl Katarzyna.' Chcę napisać krotki u s t clo 
don Olementa.

Po wyjściu S untarelli K atarzyna otwo­
rzyła hebanow y sekretarzyk. Blask 
wieńca etruskiego uderzył je j oczy. ,)0'  
żywszy go n a  głowę; spojrzała do lustra.

„Nie drze już jak  wówczas, kiedy opa­
dła mię myśl* o śm ierci11 — szeptała do

P r e n u m e r a t a
s c o w a : m i e j s c o w a :

1 ćwierćrocznie 8 K. -  h. rocznie . . 24 K. 1 ćwierćrocznie . . 6 K.
| miesięcznie 2 K. 70 li. półrocznie . 12 R. miesięcznie . . . 2 K.

rocznie . . .  32 K„
półrocznie . . 16 K. , ,IIIUU,YUŁ“ I ̂  IV. iu  li. U |JUUUUiltlC • • 1 *- -*»•• I - . . Ł. J.x

IV Niemczech 3 K. 20 li. nuesięc/.hie. We wszystkich innych państwach 3 If. 80 li. miesięcznie. 
„Przewodnik naukowy i literack i11, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzymują cało- 

i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca 
lub od 1 lipea do końea grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą: pierwsi 1 K. 50 h., drudzy 60 h. 
„Przewodnik11 prenumerowany osobno kosztuje ~ TrK.

przem aw iał po p. Cliocu p. S c h r a f f l ,  któ­
ry oświadczył, że num erus dausus  narzucono 
Izbie posłów i kto pragnie reform y w ybor­
czej, musi przyjąć numerus dausus. Jak  ko­
rzystną okazała się reform a wyborcza już w 
tej dogorywającej Izbie, dowodzą liczne w in­
teresie szerokich warstw  ludności wniesione 
projekty ustaw, któro m ają być jeszcze w o- 
becngj izbie załatwione. Szkoda tylko, że brak 
przedłużeń w interesie w łośeiaństwa.

Mówca oświadcza, że stronnictw o .jego, 
gdyby nie było w położeniu przynmsowoin, 
głosowałoby" przeciw numerus clausus , bo 
oznacza to zamknięcie w entylu bezpieczeń­
stwa, jakim  było mianowanie nowych człon­
ków Izby panów.

P. S o b o t k a  przem aw iał najpierw  po 
czesku, potem po niemiecku za zdem okraty­
zowaniem ustawodawstwa. Stronnictw o mówcy 
jest za zupełnem zniesieniem  Izby panów; 
zwłaszcza ludność czeska specyalny ma w 
tern in teres, aby num urw  clausus nie był 
zaprowadzony. Oświadcza się toż mówca osta­
tecznie przeciwko zachowaniu Izby panów i 
num erus clausus.

P. B a x a  przem awiał po czesku i po 
niemiecku. Stronnictwo mówcy sprzeciwia sio 
nagłości i meritum, w tym  duchu też będzie 
głosowało, jest bowiem za zupełnem zniesie­
niem  Izby panów. Reform a Izby tej powinna 
była być w ton sposób dokonana, by Sejmy 
w ybierały do niej swych zastępców. Numerus 
dausus  oznacza, zabarykadowanie się przeciw 
nowym ideom demokratycznym. Mówca wy­
stępuje zwłaszcza ostro przeciw stanowisku 
Izby panów w sprawie reform y przemysłowej.

Po przemowie pp. Huebora. F ressla  i mów­
cy generalnego p. Udrzala, nagłość przyjęto.

Ponieważ ustawa składa się z jednego 
paragrafu, przystąpiono równocześnie do dy- 
skusyi ogólnej i szczegółowej. Zabrał głos 
p. S t a r z y ń s k i  i zaznaczył, że Koło pol­
skie głosować będzie za num erus d a usus. 
W szędzie, gdzie tylko istnieje dwuizbowy sy­
stem, z wyjątkiem Włoch i Prus, ma także 
zastosowanie numerus clausus. Mówca doma­
ga się od Rządu zobowiązującego oświadcze­
nia, czy do m aksym alnej liczby będą w li­

czeni ci członkowie Izby panów, którzy zdo­
będą m andaty poselskie, skutkiem  czego ich 
m andaty w Izbic panów będą w zawieszeniu 
oraz. czy w przyszłości będzie przestrzegane 
poręczone ustawami państw ow em i prawo, iż 
zasłużonych na polu um iejętności i sztuki 
mężów powołuje się do Izby panów. Mówca 
domaga się większego uwzględnienia przytem  
poszczególnych krajów i narodowości, zazna­
czając, że w roku 1905 za bar. G autscha, na 
32 nowomianowanych członków Izby panów, 
było tylko 8 z Galicyi, z tego tylko 2 Po­
laków.

W  dalszym, ciągu swej mowy wyraził 
p. Starzyński ubolewanie, że w skład Izby 
panów nie wchodzą członkowie z wyboru i 
że kraje, które jako polityczne jednostki., 
składają się na Państwo, nic mogą wysyłać 
swych reprezentantów  clo Izby panów. Usu­
nięcie z jednej Izby parlam entu wyborów 
sprzeciwia się. dotychczasowej tradycyi au- 
stryackiej, gdyż wszystkie kolistytucye an- 
stryackie od 1Ś48 clo .1861 polegały na Izbie, 
wychodzącej z wyborów.

Co do numerus clausus oświadcza mó­
wca. że nieograniczona liczba członków ja ­
kiegoś ciała wyborczego jest anom alią i rzeczą 
nieodpowiednią. Obecnie Rząd cna władzę 
nad wszystkiemi uchwałam i Izby posłów, 
gdyż jeśli uchw ała Izby posłów jest mu nie­
przyjemną. to nie potrzebuje nie przedkładać 
jej do sankcyi, lecz może powołać do Izby 
panów nowych członków, wywołać przez to 
zmianę w ugrupowaniu się stronnictw  i oba­
lić uchw aloną przez Izbę posłów ustawę. 
Dlatego też we wszystkich prawie państw ach 
system ten zarzucono, a w Anglii król od 
wieków nie zam ianował żadnego dożywotnie­
go członka Izby lordów.

Nie można dziwić się, jeśli wobec tego 
członkowie Izby panów zażądali num erus clau­
sus, gdyż bez tego urządzenia nie są pewni 
swych w łasnych uchwał, a taki stosunek pod­
kopuje znaczenie parlam entu i niszczy poli­
tyczna, powagę odnośnej jego Izby. Kto jest 
za systemom dwuizbowym, a stronnictw o 
mówcy jest za nim  — musi oświadczyć się 
za numerus dausus.

Ceny ogłoszeń: Wiersz petitowy lub j ego
miejsce 20 hal.

Tabelaryczne i liczbowe po 30 hal., nadesła­
ne po 60 hal. za wiersz lub lub jego miejsce miary 
petitowej.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych p rzy j, 
maje wyłącznie: Biuro dzienników. Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Kausmanna I. 9. W Paryżu wy­
łącznie A geneya: C. Adam (V. de Kaczkowski) 38 
Rue de Yarenne.

Dalej w yraził mówca życzenie, by po­
stanowienia § 5 ustaw  zasadm eztek były 
odpowiednio wykonywane. Ustawa powiada. 
iż do Izby panów m ają być powoływani mę­
żowie, którzy zasłużyli się około Państw a, 
Kościoła, wiedzy i sztuki. Te kategorye mo­
żna podzielić na dalsze stopnie, powoływać 
do Izby takich ludzi, którzy zasłużyli się o- 
koło ekonomii społecznej, przem ysłu i oświa­
ty. Byłoby bardzo pożądane, aby R ząd przy 
przyszłych nominacyach trzym ał się ściśle 
systemu ustanowionego w ustawie i mężów 
takich, którzy zasłużyli się około Państw a, 
nie powoływał tylko z biurokracyi. (Po­
takiw ania). Faktom  jest, że w Izbie pa­
nów biurokracya ma zanadto silną reprezen- 
tacyę. W  końcu mówca wzywa Rząd, aby przy 
m ianowaniu nowych członków Izby panów 
uwzględniał kraje i narodowości i oświadcza, 
że głosować będzie za ustawą.

P. hr. S t e r n b e r g  przem awia prze­
ciw num erus dausus, gdyż wywołuje on cią­
głe konflikty między obiema Izbami. Mow&a 
domaga się, aby powoływano do Izby panów 
również reprezentantów  prasy, k tóra jest 
przecie tak ważnym czjmnikiem w życiu spo- 
łecznem, jakoteż burm istrzów w ielkich miast, 
rektorów  Lhiiwersytetów, prezesów Izb han­
dlowych i Towarzystw rolniczych. W końcu 
krytykuje hr. S ternberg  zachowanie się Izby 
panów w sprawie reform y wyborczej.

P. Prezydent M inistrów br. B e c k  o- 
świadczył, iż z wielu przyczyn przemawiać 
musi za ustawa. Izba panów  w latach osta­
tn ich  mniej występowała politycznie, w przy­
szłości atoli nowa reform a wyborcza, a w 
związku z n ią częściowa reform a Izby panów, 
do jakiej ta  ustawa dąży, nada obu Izbom 
więcej ruchliwości, określając jasno ich fun- 
keye polityczne. Równocześnie wzmocni się 
tym sposobem znaczenie polityczne.

Mówca wyraża przekonanie, że w przy­
szłości obie Izby będą żyły w zgodzie. U sta­
wa, o k tórą idzie, będzie cennom wzbogace­
niem  nowej konsty tucji, gdyż zabezpieczy 
Izbę panów przed tom, iż skład jej nie bę­
dzie stosowany do chwilowych potrzeb po­
litycznych. Rozstrzyga tu okoliczność, że

siebie. „W tedy on w łaśnie przekroczył po 
raz pierwszy próg togo pokoju11.

Zam yśliła się, zdjęła wieniec, włożyła 
go do pudełka i nap isała  na w ieczku: „Księ­
dzu don Olementowi na pam iątkę — Kata­
rzyna di S oranesi11. Potem wzięta papier i 
skreśliła poniższy l i s t :

„Ojcze Olemoncie, ostatnie moje słowa 
na tej ziemi zwracam do Ciebie i Luigiego. 
'fobio i .jemu dziękuję z głębi duszy. — Proś 
Luigiego, aby mi przebaczył boleść, k tórą mu 
sprawiam. Silny je>st i zapanuje nad nią. Bło­
gosławię go. Ciebie, ojcze, nie proszę o prze­
baczenie. Ty mnie rozumiesz. L m rę z tym, 
którego kocham. Nie jestto  bynajm niej czyn 
rozpaczy. Jestem  spokojna, do togo bowiem, 
co robię, - popycha mnie jedynie miłość. — 
W starożytności nic przyszłoby nikomu na­
wet na myśl potępiać mnie. Pójść za kimś 
do grobu, zdawało się zupełnie naturalncin 
i prostem dla ludzi, "którzy umieli jeszcze 
silnie kochać. Uważano to za towarzyszenie 
ukochanemu w podróży.

Widzisz, ojcze Olemoncie, że mamy je ­
szcze w swych żyłach kropelkę tej starej 
rzymskiej, a nawet tej starszej jeszcze, etru­
skiej, krwi, my dzieci starożytnego L a tiu m ! 
Nie warteż to zastanow ienia sio archeologa? 
Widzisz, ojcze Clemencie, że jestem  spokoj­
na, skoro w tej naw et chwili mogę żarto­
wać. A może nie powinnabym! O, śmierć jest 
piękna, ale n iew ysłow ilnie, strasznie powa­
żna. Zdaje mi się, że czuję ją  już przy so­
bie, fantom jej zaziera mi w oczy. Serce 
przestaje mi bić, lecz nie z trw ogi. Nie boję 
się śmierci, boję się tylko tego, co się na­
zywa pociechą. Pociecha ta  bowiem znaczy 
zapomnienie, a zapomnienie to dopiero praw ­
dziwa _ rozłąka. Życie, wieczność cala, pomię­
dzy nim  i inną ? Nie, ojcze Clemencie, nie 
chcę tego i nie zniosę. I  dlatego odchodzę z

nim  i chociaż popełniam  grzech, Bóg mi go 
chyba odpuści. Bądź zdrów, ojcze, zdrów i 
szczęśliw y! W szystko, co mam, powierzam 
Tobie. Obdziel ubogich swoich i tych, którzy 
mnie i jem u wiernie służyli. Ty rozdzielisz 
sprawiedliwie. Pam iętaj ojcze, zwłaszcza o 
mojej starej, poczciwej Suntarelli. Pociesz ją
i powiedz, jak  bardzo ją  kochałam i jak  mnie 
to boli, że nie mogę się z nią pożegnać. A 
nic mogę.

Raz jeszcze : z Bogiem! Pozdrów Lui­
giego, którego kochałam, jak brata. Matkę 
jego pozdrawiam. Także donnie Paolinie prze­
baczam. Niech mi daruje moją przedwczo­
rajszą niegrzeczność. Proszę również powie­
dzieć Ninie, że i o niej pam iętałam  w tych 
ostatnich chw ilach.

Bóg Cię błogosław, ojcze Clemencie! 
Do zobaczenia tam  w miłości i m iłosierdziu 
Boga!

K a tarzyna  di Soranesi-P lojhar“.
Dziewczyna, podpisawszy się tak, uśmie­

chnęła się i z dziecinną tkliwością pocało­
wała to imię, którem  podpisała się po raz 
pierw szy i ostatni.

Złożyła list, przyczepiła go do szkatuł­
ki z etruskim i klejnotam i i w staw iła do se- 
kretarzyka, którego nic zamknęła. Potem  wy­
dobyła srebrny  flakon z trucizną, k tórą Jan  
M arya otrzym ał niegdyś od Konstantyna, a 
k tórą  mu m lebrała . 'Schow ała go do kieszeni 
i blada, lecz spokojna i cicha, wyszła na te ­
rasę.

Jan  M arya nie spał już. Oczy jego b łą ­
dziły po całej campagni. Suntarella m ówiła 
coś do niego po cichu, czego on jednak nie 
słuchał wcale. Dopiero ujrzawszy wchodzącą 
Katarzynę, um iechnął się, a uśmiech ten  mó­
w ił: „przychodzisz nareszcie !11 Znać było, że 
wszystkie jego myśli na niej się jednej sku- 
piły.

K atarzyna spojrzała na niego i zadrża­
ła. W idziała, jak  m atka jej um ierała, pa­
trzy ła na zgon jednej z rów ieśnic w klaszto­
rze. W iedziała, jakie są oznaki śmierci. Nie 
m ogła się mylić. Ta śmierć, o której przed 
chwilą pisała do don Olementa, że stoi przy 
niej, ta  sama śm ierć wyciągała już rękę po 
niego, rzucając cienie na jego oblicze. Nie 
ulękła się jej wszakże, wiedziała, że jej z 
nim  nie rozłączy.

— Idź, kochana Suntarello — rzekła 
do staruszki. Wypocznij. W  danym razie za- 
wmłarn, lub zadzwonię na ciebie. Idź, zdrze­
mnij się trochę.

S untarella  ociągała się, lecz była po­
słuszną. K atarzyna odprowadzając ją  oczyma, 
żegnała się z n ią w duszy. We drzwiach sta­
ruszka zatrzym ała się, wróciła i rzekła do 
n ie j :

— Usłucham , ale przyrzeknij mi dzie­
cko, że i ty  usłuchasz i zdrzemniesz sic, sko­
ro wrócę, toć sama także z nóg lecisz.

K atarzyna uśm iechnęła się tajemniczo.
— Zdrzemnę się — rzekła krótko, po- 

czem ujęła głowę staruszki i pocałow ała ją  
k ilka razy.

— Ty droga, w ierna duszo — szeptała 
nad nią — ty droga, w ierna duszo, — i 
przytuliła ją  do siebie, poczem zebrała znów 
swre siły i rzek ła : A teraz idź ju ż !

Suntarella kręciła  głową, te oczy Ka­
tarzyny tak dziwnie błyszczały, a usta m iała 
jak  z "lodu.

(Dokończenie nastąpi).
T łu m a c zy ł z  czeskiego Maciej Szukiew icz.
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nowa ustawa będzie zakończeniem akcyi 
mającej na celu nowe ukształtow anie naszych 
stosunków konstytucyjnych. Mówca prosi o 
przyjęcie tej ustawy.

Odpowiadając na wywody p. Starzyń­
skiego, mówca stwierdzą, że niewątpliw ie 
wliczyć należy do num crm  'dausus  tych do­
żywotnich członków Izby panów, którzy przyj­
mą m andat do Izby . posłów, gdyż z chwi­
lą u tra ty  tego m andatu sta ją  się współczłon­
kami Izby panów. W spraw ie in te rp re tac ji 
odnośnych postanow ień konstytucji, we­
dług których zasługi około Państw a mają 
służyć za podstawm powołania do Izby pa­
nów', 'w skazuje mówca, że in te rp re tac ja  ta 
była bardzo szeroką, że uwzględniano zasłu­
gi położone około dobra publicznego, a także 
zasługi na polu ekonomicznetn i około rol­
nictw a. Tych zasad Rząd i w przyszłości 

■ trzym ać się bodzie, a także uwzględniać bo­
dzie, aby wszystkie kraje m iały w Izbie pa­
nów swych reprezentantów . (Oklaski).

P. K r a m a r z  oświadcza się za przed­
łożeniem ; wyraża życzenie, aby przy no­
wych nom inaeyach uwzględniano w większej 
mierze narody słowiańskie, a zwłaszcza na­
ród czeski.

N a tem  dyskusyę zakończono i u s t a ­
w ę  o num erus dausus p r z y j ę t o  w d r u ­
g i  e m i t r  z e e i o m c z y t a n i u  w brzm ie­
niu, uchwaloncm przez Izbę panów.

Następnie rozpoczęła Izba obrady nad 
ustaw ą o ochronił- wolności wyborów i po 
krótkiej dyskusj i ogólnej przystąpiła do dys­
k u s ji szczegółowej. Na tem  obrady zostały 
przerwane.

Przy końcu posiedzenia odczytano wnio­
ski i in terpelac je . Między wnioskami naglą­
cymi znajduje się w niosek w sprawie prze­
dłożenia rządowego o kredycie wojskowym.

Z Kota polskiego.
Polnische Corresp. donosi, że wczoraj 

przed południem  odbyło się posiedzenie Koła 
polskiego, na którein obradowano nad usta­
wą o ochronie wolności wyborów.

Prezes A b r  a h a m o w i c z podniósł, że 
dzięki inicyatywie polskich członków komi­
s j i  wyborczej przedłożenie rządowe w trzech 
kierunkach zmieniono, jednakże niemożliwem 
jest głosować za §. 18 w brzm ieniu uch Wa­
lonem przez komisyę wyborczą.

D yskusja, którą uznano za poufną, bę­
dzie dziś dalej prowadzona.

Z komisji kolejowej.
K om isja k o l e j o w a  odbyła wczoraj po­

siedzenie pod przewodnictwem  p. S c h i  e g l  a. 
N a posiedzenie przybył także P. Minister" 
kolei żelaznych dr. Dcrscliattw.

Obradowano nad szeregiem przeolożeń 
o kolejach lokalnych.

W dyskusji oświadczył P. M inister dr. 
1) e r  s c h a 11 a, że Rząd zaproponował gwa­
ra n c ję  dla tych lin ij, które są już odpowie­
dnio przygotowane. Z tego powodu można 
było co do linii Jasło-Konieczna zapropono­
wać tylko wypracowanie projektów szczegó­
łowych, gdyż brak jeszcze odnośnego mate- 
fyału. Rząd jednak  ma poważny zam iar linię 
tę jak  najrychlej wybudować.

Co do kolei w powiecie myślenickim, 
Rząd projektow ał linię w ąskotorową Podgó- 
rze-M yślenice-Lubień i zapew nił dla niej zna­
czne finansowe poparcie. W ostatnim  jednak 
czasie zam iast tego pow stał projekt kolei nor- 
rnalno-torowej Swoszowice-Myślenice, którą 
Rząd z pewnością w ydatnie poprze.

Co do żądań w spraw ie kolei lokalnej 
Kołomyja-St-efanówka, Rząd nie wystąpi prze­
ciw odnośnemu wnioskowi.

U państw ow ieniem  kolei lokalnej Trzc- 
binia-Skawce zajmuje się Rząd już od pe­
wnego czasu, kwestya ta wywołuje tem mniej 
wątpliwości, że nie pociągnie za sobą obdłu- 
żenia finansowego.

K om isja przyjęła przedłożenie o kole­
jach  lokalnych oraz przedłożenia rządowe w 
spraw ie opracowania na koszt Rządu proje­
ktu linii Jasło-Konieczna i w spraw ie doda­
tkowej umowy o frachtach kolejowych.

JE . P. M inister skarbu dr. Korytowski 
przedłożył Izbie poselskiej w myśl oświad­
czenia, złożonego dnia 19 grudnia r. z. na 
posiedzeniu k om isji budżetowej, dwa pro­
jek ty  rządowe, k tóre zawierają zamierzoną 
przez Rząd regu lac ję  płac i dodatków akty- 
w alnych urzędników państwowych. Pierw sze 
przedłożenie projektuje kredyt 20 milionów 
koron, który ma być zużyty na udzielenie 
w r. 1907 jednorazowego, nadzwyczajnego 
dodatku. W ydatek ten ma być pokryty z za­
pasów kasowych, względnie z nadwyżek bu­
dżetowych.

D rugie przedłożenie obejmuje daleko 
idące ostateczne zarządzenie, które Rząd za­
mierza wydać w tak aktualnej sprawie urzę­
dniczej i które zamierza wprowadzić w ży­
cie z r. 1908.

Projekt rządowy wprowadza zmiany 
na korzyść urzędników pod trojakim  wzglę­

dem : najpierw  podwyższenie dodatku akty- 
walnego, które ma wobec uciążliwych w arun­
ków życiowych, przynieść każdemu pew ną po­
moc, dalej pomnożenie stopni płac od III 
do XI klasy rangi, związane ze skróceniem  
term inu przejścia do wyższych kategoryj 
płac w trzech najniższj-ch klasach rangi, 
aby, w edług możności, dać gw arancj ę częst­
szego, terminowo oznaczonego i szybszego 
uzyskania wyższej płacy; przedłożenie to 
zawiera wreszcie skrócenie czasu służby po­
trzebnego do uzyskania pełnej em erytury 
z 40 na 35 lat.

Podwyższenie dodatków aktyw alnych 
nastąpi w ten  sposób, że dodatek akty walny 
podwyższony zostanie we wszystkich klasach 
miejsc w V klasie rangi o 10 prc., w VI, 
VII i V III o 15 prc., a w IX, X i XI kla­
sie rangi o 20 prc.

Podwyższone również będą dodatki akty- 
walne w poszczególnych klasach m iejsc w 
stosunku do Wiednia, a m ianowicie w ten 
sposób, że dotychczasowy w ym iar w wyso­
kości 60, 50 i 40 prc. dodatku aktywalnc- 
go wiedeńskiego podwyższony zostanie na 
70, 60 i 50 prc. podwyższonego dodatku 
wiedeńskiego. Z m iast zaś liczących ponad 
80.000 mieszkańców, pow stanie nowa klasa 
z 80 prc. również podwyższonego dodatku 
wiedeńskiego.

Pomnożenie stopni płacy obejmuje we 
wszystkich klasach rangi od III na  dół, 
z w yjątkiem  IX klasy rangi po jednym  sto­
pniu. w tej ostatniej zaś klasie clwa stopnie. 
W ysokość nowych stopni płacy odpowiada te ­
raźniejszej różnicy pomiędzy poszczególnymi 
stopniam i płacy każdej klasy rangi.

W  ogólności ma na przyszłość najwyż­
szy stopień płacy każdej klasy rang i po­
krywać się z najniższym stopniem  płacy 
najbliższej wyższej klasy rangi.

Urzędnicy, którzy przekroczyli 60 rok 
życia, są wTykluezeni od posuw ania się do 
nowych stopni płacy.

Czas potrzebny do posunięcia się na 
wyższy stopień płacy w trzech najniższych 
klasach rang i zniża się z 4 lat na 3 lata.

Skrócenie lat służby z 40 na 35 przy­
padnie wr udziale tylko tym  urzędnikom, 
którzy płacić będą lia to dalszy datek pen- 
syjny w wysokości pól procent, a z pośród 
sług państwowych, porsonalowi nadzorczemu 
w ięzień , straży bezpieczeństwa i policyjnej, 
jakoteż agentom  policyjnym, a więc kate- 
goryom, których członkowie skutkiem  szcze­
gólnych trudów  i uciążliwości służby za­
zwyczaj nie dochodzą cło osiągnięcia 40 lat 
służby.

Odpowiednio do podwyższenia dodatków 
aktyw alnych dla urzędników ma nastąpić 
także podwyższenie tych dodatków dla słu­
żby, a mianowicie na 55 prc. w W iedniu, 
40 prc. w 1., 35 prc. w IL i 30 prc. w III. 
i [V. klasie miejsc.

W ynikające z tego przedłożenia zwię­
kszone zapotrzebowanie prelim inuje sin na 
15 Va m iliona koron, do czego jednak przyłą­
cza się, dalszy wydatek 13 m ilionów koron, 
a to skutkiem  rozszerzenia akcyi projekto­
wanej w przedłożeniu na innych funkeyona- 
ryuszy państwowych, których pobory regu­
luje się w drodze rozporządzenia. Tu należą 
poszczególne grupy funkeyonaryuszy poczto­
wych. pomocniczy personal kancelaryjny i 
słudzy pomocniczy, straż skarbowa i personal 
lasowy, dalej urzędnicy i słudzy kolei pań­
stwowych.

Nakoniec, co do państwowego personalu 
nauczycielskiego projektow ane są obok p o ­
padającego także temu porsonalowi podwyż­
szenia dodatku aktywalnego, pewne sp ec ja l­
ne zarządzenia, jak  zrów nanie nauczycieli 
szkół średnich z nauczycielami państw o­
wych szkół przem ysłowych, dalej idąca po- 
liczalnośe lat służby spędzonej w charakterze 
suplenta lub asj\stenta, zrównanie profeso­
rów wszystkich wyższych zakładów nauko­
wych w Wiedniu co do t. zw. dodatku wie­
deńskiego i t. p.

Poniżej podajemy dosłowny tekst obu 
u s ta w :

Projekt ustawy o nadzwyczajnym j e ­
d n o r a z o w y  m cl o cl a t k u op iew a:

A r t. 1. Celem przyznania jednorazo­
wych nadzwyczajnych zasiłków funkeyona- 
ryuszom państwowym przyzwala sio kredyt 
w wysokości 20 m ilionów koron.

Ten wydatek ma być pokryty z zapa­
sów kasowych względnie z nadwyżek bu­
dżetowych i ma być etatowo zarachowany.

A r t. 11■ W ykonanie tej ustawy, wcho­
dzącej w życie z dniem  ogłoszenia, polecam 
Mojemu M inistrowi skarbu.

W niesiony równocześnie w Izbic posłów 
projekt ustawy, mającej na celu z m i a n ę  nie­
których postanowień u s t a w  z dnia 15 kwie­
tn ia  1873 Dz. u. p. nr. 47, z 19 września 
1898 Dz. u. p. nr. 172, z 26 grudnia 1899, 
Dz. u. p. n r. 255, jakoteż ustaw y z dnia 14 
m aja 1896, Dz. u. p. nr. 74, zaw iera nastę­
pujące postanow ienia:

A rt. I  §. 1 . Częściowo zm ieniając do­
datek et do § 5 ust. z d. 15 kw ietnia 1873,

I)z. u. p. nr. 47 i dodatek a  do art. I., ja ­
koteż art. II. ust z d. 19 w rześnia 1898. 
Dz. u. p. nr. 172 ustanaw ia się p ł a c e  czyn­
nych urzędników państwowych III. do XI. 
klasy rangi w następujący sposób:

Klasa i"
S t o p i e ń  p ł a c y

1. 3 | 4.

R o c z n i e  k o r o n

III. 16.000 18.000 — — —
IV. 14.000 16.000“ — — —
V. 10.000 12.000 14.000 — —

VI. 6.400 7.200 8.000 8.800 —
VII. 4.800 5.400 6.000 6.400 —

VIII. 3.600 4.000 4.400 4.800 —
IX. 2.800 3.000 3.200 3.400 3.600
X. 2.200 2.400 2.600 2.800 —

XI. 1.600 1.800 2.000 2.200 —

Posuwanie się do wyższych klas płacy 
następuje w klasach rang i III .— VIII. w łą­
cznie po każdych latach pięciu, w klasach 
zaś rangi IX .—XI. włącznie po każdych trzech 
latach służby ukończonych w najbliższym 
niższym stopniu płacy odnośnej klasy rangi.

Urzędnicy, którzy ukończyli 60 la t ży­
cia nie mogą posuwać się naprzód w stopniach 
płacy nowoutworzonych tą  ustawą.

Z chwilą wejścia tej ustawy w życie 
odpadną dodatki do płacy ustanowione usta-# ty fwam i z dnia 19 m arca 1894 Dz. u. p. nr. 
53 i z dnia 19 września 1898, T)z. u. p. nr. 
170. Zatrzymują je  jednak ci radcy Najw. 
T rybunału sądowego i kasacyjnego jakoteż 
T rybunału  adm inistracyjnego, którzy jako 
tacy w tym czasie pełn ią  służbę przy wy­
m ienionych Trybunałach.

Dodatki osobiste lub do płacy, pobie­
rane przez urzędników państwowych należy 
wliczyć do nowo utworzonych klas płacy.

§ 2. Gdy urzędnik znajdujący się na 
najwyższym stopniu płacy pewnej klasy ran­
gi — przechodzi do najbliższej wyższej kla­
sy rangi, będzie policzony czas służby spę­
dzony na owym stopniu płacy do czasu po­
trzebnego dla osiągnięcia drugiego stopnia 
płacy w nowej klasie rangi.

A r t. I I .  § 1. Zmieniając postanow ienia 
§ 10 z dnia 15 kw ietnia 1873 Dz. u, p. nr. 
47 ustanaw ia się dla V .—XI. klasy rangi 
urzędników państw ow ych następujący :

Szeinat dodatków aktyw alnych:
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Za norm alną podstawo, przy wliczaniu 
miejsc do czterech klas dodatków aktywal­
nych ma służyć przy każdym ostatnim  urzę­
dowym spisie ludności stw ierdzona liczba 
mieszkańców danego miejsca.

Rząd ma prawo przenieść poszczególne 
m iejsca wyjątkowo z jednej z trzech klas 
najniższych dodatku aktywalnego, do której 
one należą wedle liczby ludności, do najb liż­
szej wyższej klasy miejsc.

2. Kwotę, k tórą w myśl § 1 ust. z 
d. 24 m aja 1906, Dz. u.° p. nr. 105, wliczyć 
ma się do podstawy wym iaru p e n s ji em ery­
talnej cywilnych urzędników państwowych 
(osób stanu nauczycielskiego) V .—XI. klasy 
rangi, wymierzyć należy, jak  dotąd, a miano-•o
wicie

dla V. klasy rangi 800 koron
» VI. „ „ 640 „
» VII. „ „ 560 „
„ VIII. „ „ 480 „
„ IX. „ „ 400 „
Ji V- » n 320 „
» VI. „ „ 240 „

A rt. I I I .  § 1. Odmiennie od postano­
wień § 9 ust. z d. 26 grudnia 1899, Dz. u. 
p. nr. 255, wymierzać się ma dodatek akty- 
walny dla czynnych sług państwowych w 
W iedniu na 55 prc., dla I. klasy m iejsc do­
datku aktywalnego na 40 prc., dla II  klasy 
na 35 prc.. dla III. i IV. klasy na 30 prc. 
płacy.

§ 2. Kwota, którą w myśl § 1 ust. z 
d. 24 maja 1906, Dz. u. p. nr. 105, ma się 
wliczać do podstawy wymiaru pensyi funk­
eyonaryuszy państwowych z kategoryi służby, 
pobierających płacę roczną — wym ierzaną 
będzie, jak dotąd, w wysokości 20 prc. płacjn 

A rt. IV .  Częściowo zmieniając §§ 1 i 4 
ust. z d. 14 m aja 1896, Dz. ust. p. Nr. 74, 
zarządza s ię :

§. 1. Cywilnym urzędnikom  państw o­
wym i osobom stanu nauczycielskiego w li­
czonym do pewnej klasy rangi, którzy co do 
praw a do pensyi nie podpadają pod §. J, 
ustęp 2, ust. z d. 9 kw ietnia 1870, Dz. ust. p. 
Nr. 47, albo też, którym  obecnie jeszcze nie 
przysługuje na podstawie osobnych posta­
nowień roszczenie do policzenia po upływie 
35 la t służby całych poborów w czynnej 
służbie jako pensyi em erytalnej, — należy 
się pensya, która po upływie 10 n ieprzerw a­
nych lat służby wynosi 40 prc., a za każdy 
dalszy rok służby 2-4prc. policzalnych pobo­
rów w służbie czynnej.

Po upływie zatem 35 policzalnych lat 
służby pobory em erytalne rów nają się ostatnio 
pobieranym  poborom czynnym.

§. 2 . W ym ienieni w §. 1 czynni urzę­
dnicy państwowi i osoby stanu nauczyciel­
skiego m ają na  przyszłość na cele pensyjne 
uiszczać oprócz datków rocznych wymienio­
nych w §• 15 ust. z d. 14 m aja 1896, Dz. 
ust. p. Nr. 74, względnie w §. 3 ust. z d. 24 
m aja 1906, Dz. ust. p. Nr. 105, jeszcze dal­
szy datek w wysokości 0-5 prc.

Te datki obliczać należy od poborów 
w służbie czynnej policzalnych przy wymia­
rze pensyi, łącznie z kwotą wspom nianą w §. 
1 ust. z d. 24 maja 1906, Dz. ust. p. Nr. 
105, — względnie w art. II. § 2. niniejszej 
ustaw y — i uiszczane być m ają także w u- 
stawowo oznaczonym okresie czasu, w którym  
uiszcza się taksę służbową.

§. 3. Postanow ienia art. IV. §. 1 mają za­
stosowanie także do wynagradzanych bezpo­
średnio z fu n d u s z "  państwowych starszych 
dozorców więźni i dozorców wię/.ni w za­
kładach karnych i w ięzieniach trybunałów  
sądowych.

§ 4. Należący do stanu żołnierskiego 
członkowie c. k. cywilnej straży bezpieczeń­
stwa i ustanowionej przez Państw o cywilnej 
straży policyjnej, jakoteż ustanow ieni przez 
Państw o agenci policyjni m ają być trakto­
wani co do obliczenia czasu służby przy wy­
m iarze pensyi analogicznie z przepisami, wy­
danymi dla żołnierzy żandarm oryi.*)

§ 5. Postanow ienia §§ 1 —4 nie mają 
zastosowania do funkeyonaryuszy państw o­
wych, znajdujących się już w stanie spo­
czynku.

§ 6 . Urzędnicy państwowi, osoby stanu 
nauczycielskiego i słudzy, o ile przekroczyli 
60 lat życia, mogą być przeniesieni w stały  
stan spoczynku na w łasną prośbę bez. wy­
kazywania się niezdolnością do służby.

A r t  V. § 1. Ustawa niniejsza wchodzi 
w życie z d. 1 stycznia 1908.

§ 2 . Wykonanie tej ustawy polecani 
całem u Memu M inisterstw u.

(Budow a nowych pawilonów w Z a k ła d zie  
kufparkow  skini).

(K) Budowa nowych pawilonów i adap­
ta c je  w krajow ym  Zakładzie dla obłąkanych 
w Kulparkowie przeprowadzone zostały w o- 
znaczonym term inie. W jesieni .1906 roku 
odbyła się kolaudacya techniczna robót budo­
w lanych, przeważnej części robót rzem ieślni­
czych i urządzeń m echanicznych, k tóra wy­
kazała, że roboty przedsiębiorcom  powierzo­
ne, wykonane zostały, w całości biorąc, za­
dowalająco, trw ale i zgodnie z zatwierdzonymi 
planam i Pozostały do wykonania tylko takie 
roboty, któro bądź to m ogą być podjęte do­
piero po opróżnieniu niektórych części sta- 
rego gmachu, bądź też jak niektóre roboty 
rzemieślnicze m usiały być wstrzymane aż 
do ukończenia innych, z które mi stoją w 
związku lub zależą od stanu osuszenia "bu­
dynku.

*") Stosownie do togo liczyć się będzi 
funkeyonaryuszoni państwowym tej katogon 
12 miesięcy służby za 16 miesięcy. Żołnierz 
więc policyjni i agenci policyjni mają praw 
do pełnej emerytury już po 30 latach służby.
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W szczególności należy zauważyć, że 
irzy budowie pawilonów dla chorych u- 

w zględnil W ydział krajowy wszelkie najnow­
sze postulaty wiedzy psychiatrycznej i hy- 
gieny szpitalnej. P a w ilo n y , ustawione na 
miejscu przewiewnem i pełnem  światła, z 
werandam i z zewnątrz robią raczej wrażenie 
wil mieszkalnych, niż ponurego zakładu. — 
Przestronne, jasne  i widne sale dzienne i 
sypialne, oraz separatki, korytarze, łazienki 
i' kuchnie rozmieszczone są w7 parterze i na 
pierwszem piętrze budynku, nad którem, po 
obu stronach budynku dobudowano ubikacje 
mieszkalne. W  suterenach mieszczą się mie­
szkania dla służby, m agazyny i kotłownie 
centralnego ogrzewania, Ściany są dla cho­
rych wszędzie lakierowane lakierem  emalio­
wym do wysokości dwóch metrów; posadzki 
deszczułkowe w oskowane; wszelkie zamki, 
okna. drzwi soparatkowe, urządzenia łazien­
kowe sporządzone są w edług modelu i ry­
sunków wzorowanych na najnowszych i za 
praktyczne uznanych urządzeniach zagrani­
cznych zakładów. Podobnie pawilon dla za­
kaźnych i trupiarnia z ubikacyą na sekcye i 
mieszkania dla dozorcy urządzono w sposób 
odpowiadający specyalnemu urządzeniu tych
budynków.

A daptacje w starym  gmachu, prócz 
zmiany w przeznaczeniu niektórych ubikaeyj. 
dotyczą głównie robot kanalizacyjnych i wo­
dociągowych- 'ó budynku adm inistracyjnym  
natomiast przerobiono nieużyteczne dotych­
czas kondygnacye drugiego piętra, na mie­
szkania wygodne dla zwiększonej liczby SS. 
Miłosierdzia, nadto zaś zrekonstruowano zu­
pełnie wszystkie ubikacye, przeznaczone obe­
cnie na hale_ maszyn,  ̂ piekarnię, kuchnie, 
pralnie i susznie, szwalnie, w arstaty rzem ieśl­
nicze i t- P-

\V dziale urządzeń mechanicznych zaj­
mują wodociągi najważniejsze miejsce, przy 
ich bowiem pomocy uzyskał Zakład to, co 
było zawsze najistotniejszą potrzebą i najdo­
tkliwszym brakiem  Kulparkowa, a mianowi­
cie dobrą i zdrową wodę do picia.

Pawilony dla chorych m ają także ła ­
zienki wannowe dla chorych z zimną i cie­
pła wodą, eraz tuszami. Wodę ciepłą dopro­
wadza się zapomocą członowych kotłów ogrze­
wających o wielkiem ciśnieniu do zbiorników 
ekśpaiizyjnych. _ Ztąd już zasila się. n ią  ła ­
zienki, płuczki i naczynia w podręcznych ku­
chenkach.

In sta lac ja  centralnego ogrzewania jest 
również ukończona i spełnia swe zadanie bez 
zarzutu. C entralne ogrzewanie systemem po­
wietrznym, pewnym, z wentylacyą i cy rku lacją  
na zmianę, urządzono w salach dziennych sy­
pialnych i separatkach pawilonów dla cho­
rych: korytarze i ubikacye mieszkalne dla le­
karzy i SS. M iłosierdzia ogrzane są radya- 
toram i Ogrzewanie odbywra się zapomocą ob­
murowanych kotłów parowych.

Hala maszyn, mieszcząca się w budyn­
ku adm inistracyjnym , jest zbiorowiskiem si­
ły  niezbędnej do poruszania rozlicznych ma­
szyn i mechanicznych urządzeń Zakładu, głó­
wnie zaś pralni i kuchni. Dla zapewnienia 
Zakładowi trw ałej i ekonomicznie najw yda­
tniejszej obsługi mechanicznej, zakupiono 
znacznym nakładem  szereg kotłów i maszyn, 
które m ają zadanie wytwarzania, przenosze­
n ia  i użytkowania siły. Zainstalowano więc 
dwa wielkie kom pletne kotły parowe, dwie 
pompy parowe i in jektor parowy do zasila­
nia kotłów; następnie jedną maszynę leżącą, 
rozdzielacz parowy, zbiornik pary wydmu­
chowej i przerobiono drugi dla wody kon­
densacyjnej. Dla przeniesienia siły urządzono 
transm isye wałowe, linowe i pasowe do pral­
ni, cyrkuł arki i maszyny dynamo, pędzącej 
m otor elektryczny i pompę rotacyjną w’ wie­
ży wodnej. Do m echanicznych urządzeń na­
leży także in sta lac ja  nowego dezynfektora 
z kotłem  parowym  i aparatem  tuszowym, 
który umieszczono w specja ln ie  na ten cel 
skonstruow anym  budynku, z wysokim piecem 
do palenia zakażonej słomy, w pobliżu pawi­
lonu dla zakaźnych.

Z powyższego przedstaw ienia wynika, 
że budowa i przeobrażenia, wykonane w Za­
kładzie kulparkowskim, pochłonęły ogrom 
pracy i kosztów, ale też krajowy Zakład dla 
obłąkanych będzie m iał w przyszłości na 
dłuższy szereg lat zapewniony prawidłowy 
rozwój, rozporządzając środkami i urządzenia­
mi, oparteini na najnowszych zdobyczach 
wiedzy lekarskiej i technicznej.

K R O N I K A .
L w iw ,  11 s t y c m ia .

— Kalendarz.
S o b o t a  (12 stycznia):
Honoraty p. — Czesława! — Anyzyi m.
Wschód słońca o godzinie 7 1 9  rano, za- 

ehód słońca • godzinie 3 1 6  po południu.
— Przepowiednia pogody. Wiedeń­

ska stacja meteorologiczna zapowiada na dziś, 
p iątek : w Galicyi wschodniej i na Bukowinie: 
przeważnie pochmurno, słabe wiatry, temperatu-
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ra łagodna; w Galicji zachodniej: na nizinach 
gęsta mgła, słabe wiatry, temperatura, bez 
zmiany.

— Z c. k. kolei państwowych. P.
Minister kolei żelaznych zamianował inspektora 
Romana Marcinkiewicza drugim zastępcą na­
czelnika, a inspektora Jana Poltza referentem 
dla budowli nadtorowyoli w kierownictwie bu­
dowy kolei we Lwowie.

— Bal prasy. Przygotowania do balu 
prasy, który — jak już donosiliśmy — odbę­
dzie się w dniu 9 lutego b. r. pod protektora­
tem P. Namiestnikowcj Andrzojowej hr. Poto­
ckiej w sali Filharmonii, są w pełnym toku. 
Ocl dziś rozpoczęła się już sprzedaż biletów do 
lóż i miejsc w amfiteatrze. Można je nabyć u 
skarbnika Towarzystwa dziennikarzy polskich 
p. Aleksandra Milskiogo (ul. Akademicka 1. 10) 
między godziną 3 a 6 po południu.

—  Bal na kolonię rymanowską. Na 
dochód kolonii rymanowskiej dla skrofulicznych 
dzieci odbędzie sio we czwartek, dnia 31. sty­
cznia b. i\. w salach Filharmonii bal. Spo­
dziewany dochód z balu umożliwić ma dalszy 
rozwój humanitarnego dzieła, któremu już setki 
ubogich chorowitych dzieci lwowskich zawdzię­
czają powrót do zdrowia, a tern samem Lepsze 
widoki przyszłości. Protektorat balu objąć ra­
czyli: P. Namiestnikowa Andr/ojowa hr. Po­
tocka, JE . P. Marszalek krajowy lir. Stanisław 
Bad cni, p. prezydentowa Michalska i radca 
Dworu prof. dr. Rydygier. Znając objawianą 
przy każdej sposobności życzliwość Lwowa dla 
kolonii rymanowskiej, można być pewnym, że 
31 stycznia Filharmonia zapełni sio po brzegi, 
a zabawie wartości doda przeświadczenie, że 
obecni, na balu spełniają równocześnie akt mi­
łosierdzia w obec najbezbronniejszyoh z pośród 
upośledzonych, wobec chorych dzieci. Bliższe 
szczegóły o atrakcjach balu rymanowskiego 
podane zostaną niebawem do wiadomości pu­
blicznej.

— Posiedzenie Izby handlowej i 
przemysłowej odbędzie się dnia 14 b. m., o 
godzinie 5 po południu.

— Z Akademii Umiejętności. Posie­
dzenie wydziału filologicznego odbędzie się w 
poniedziałek, dnia 14 b. m., o godzinie 6 wie­
czorem. Dr. Tadeusz Grabowski wypowie od­
czyt: „Z dziejów literatury aryariskiej w Polsce. 
Część IV". Potem odbędzie się posiedzenie ści­
ślejsze, celem wyboru komisyj konkursowych.

— Sekcya finansowa llady miejskiej
uchwaliła na midzwyczajnem posiedzeniu, odby­
tem we środę po ukończeniu obrad komisyi bu­
dżetowej — zakupie dla miejskiej galeryi obra­
zów zbiór szkiców Stanisława Wyspiańskie­
go p. t. Notatki z podróży po Francji". Jest 
to zbiór szkiców i rysunków ołówkowych i a- 
kwarelowych, któro wykonał artysta w czasie 
podróży swojej, podjętej dla poratowania zdro­
wia do F rancji w roku 1905. Obejmuje on 
widoki gór, okolic nadmorskich, krajobrazy i t. 
p. Sekcya postanowiła ofiarować za ten zbiór 
cenę 1000 koron i uprosiła wiceprezydenta mia­
sta dr. Rutowskiego, ażeby niezwłocznie poczy­
nił kroki celem wykonania uchwały powyższej, 
co sio już stało, albowiem dr. Eutowski na­
tychmiast wczoraj rano odniósł się telegrafi­
cznie do rodziny artysty z propozycyą zakupna.

— Deputacya stowarzyszenia urzę­
dników kontraktowych. Jedna z wiedeńskich 
korospondeneyj lokalnych donosi, że wczoraj 
była u JE. P. Ministra skarbu dr. Koryto- 
wskiego deputacya stowarzyszenia urzędników 
kontraktowych z prośbą o przyznanie 120 kor. 
dodatku drożyźniamego, utworzenie dodatku a- 
ktywalnego i stabilizacji po trzech latach. P. 
Minister oświadczył, że życzenia te przychylnie 
zbada, jednakże musi zwrócić uwagę, że chwi­
lowo spełnienie tych życzeń będzie trudne ze 
względów finansowych.

■14' Przeciw luksusowym szkołom.
Sekcya szkolna rozpatrywała wczoraj wnioski 
komisyi budowy szkół miejskich w sprawie 
dwóch nowych gmachów szkolnych, jakie, mają 
być wzniesione przy Drodze Wuleekioj i w ul. 
Weteranów. Kosztorys bez gruntu pierwszej o- 
piewa na 629.796 koron, drugiej na 566.000 
koron. Sekcya rozpatrując plany i kosztorysy, 
przyszła do przekonania, że projekty te są sta­
nowczo za drogie, nie stoją bowiem w żadnym 
stosunku do zasobności gminy i uchwaliła 
przeto zwrócić sprawę magistratowi, celom po­
czynienia kalkulaeyj na przystępniejszych wa­
runkach.

^  Szkoła im. Sienkiewicza. Nowy 
gmach szkoły miejskiej w ul. Polnej ma być 
już z dniem 15 lutego oddany do użytku. Prze­
niosą się tam oddziały, umieszczono dotąd w 
w najętych ubikacjach domu w ulicy Bilińskiej).

Subwencja. Zakładowi filantropij­
nemu św. Kazimierza w Paryżu uchwalił ma­
gistrat lwowski wypłacić, jak corocznie, subwen­
cje w kwocie 200 koron.

±f: Areszta miejskie. Z dawna posta­
nowiona budowa gmachu aresztów miejskich 
we Lwowie, przyjść ma już w tym roku do 
skutku. Onegdaj uchwalił magistrat przenieść 
do depozytu przyzwolony na r. 1906 na ten 
cel kredyt w kwocie 12.000 koron. Łącznie z 
zachowanymi z lat poprzednich i preliminowa­
nym na rok bieżący — będzie miała gmina do 
dyspozycyi na ton cel około 60.000 kor.

stycznia 1907.

—  Wyższy kurs szermierki rozpoczyna 
„Towarzystwo zabaw ruchowych“ w sobotę, 12
b. m., o godzinie 7 wieczorem w sali gimna­
stycznej szkoły im. Elżbiety przy ul. Zielonej. 
Kurs obejmować bodzie szable i florety. Opłata 
do uiszczenia z góry za dwumiesięczny kurs 
dla członków i uczestników T ow arzystw a  10 
koron, dla niwzłonków 20 koron.

Równocześnie przyjmuje Towarzystwo w 
czasie od 12 do 19 b. m. włącznie we wtorki, 
czwartki i soboty wpisy na kurs przygotowa­
wczy. Kurs trwać będzie dwa miesiące, a otwar­
cie jego zależeć, będzie od liczby (najmniej 10) 
zgłoszonych. Opłaty wynoszą dla członków i 
uczestników 5 koron, dla nieczłonków 10 kor.

- Towarzystwo zabaw ruchowych
zawiadamia mniojszoni, że zwyczajne walne 
zgromadzenie odbędzie sio w sobotę, dnia 26 
stycznia. Lokal i godzina zostaną w swoim 
czasie podane.

— Sześciodniowy kurs rachunkowo- 
wości rolniczej dla praktycznych rolników 
odbędzie się staraniem galie. Towarzystwa go­
spodarskiego w pierwszej połowie lutego.

— Jubileusz Orzeszkowej. Podczas 
wczorajszego posiedzenia Rady miejskiej człon­
kowie prezydyum miasta i wszyscy radni obe­
cni na posiedzeniu podpisali adres jubileuszowy.

— Na ręce Komitetu lwowskiego 
pomocy »dla Macierzy szkolnej cieszyń­
skiej« złożyli na rzecz tej instytucji w dal­
szym ciągu pp.: Aleksander Raciborski w Spa- 
sowie 10 kor., Wiktor Zborowski, składka od 
byłych uczniów gimnazjum brzeżańskiego 4 
kor. N a s  z k o ł  ę p o i s k  a w B o g u m i n i  e 
złożyli: pp. dyr. Szydłowski 2 kor., prof. dr. 
Buzek 3 kor., dr. Jalil 10 kor., dr. Piepos-Po- 
ratyński 2 kor., dyr. Koskowski 3 kor., dr. 
Włodzimierz Godlewski, adwokat we Lwowie, 
50 kor., Włodzimierz Mierzeński w Krzywotu- 
łach 10 kor., Mieczysław ŚWitkowski w Kra­
kowie 5 kor., F. IŁ 4 kor., Tadeusz Zieliński 
z Warszawy 3 kor. — Adres Komitetu: Lwów, 
Krzyżowa 21.

— Stypcndyum ira. Jana Stanisła­
wskiego. W Krakowie zawiązał sic onegdaj 
osobny komitet, mający wprowadzić w życie 
myśl utworzenia w drodze składek stypendyum 
im. Jana Stanisławskiego, przeznaczonego dla 
uczniów Akademii sztuk pięknych w Krakowie.

— Odznaczenie. Dr. Kazimierz Lnbeeki, 
autor pięciu zbiorów poezyj, stały współpraco­
wnik Remie de Plulosophie, który bierze czyn­
ny udział w krakowskich stowarzyszeniach ka­
tolickich, został — jak donoszą z Krakowa — 
zamianowany tajnym szambclanem papieskim.

— Wspólny opłatek w Stowarzyszeniu 
„Gwiazda11 odbędzie się w niedzielę, 13 b. m., 
o godzinie 12 w południc.

— Józef Bornstein, dziennikarz i pu­
blicysta, znany w szerokich kołach naszego mia­
sta, zmarł w San Romo na chorobo piersiową. 
Zawód dziennikarski rozpoczął przód laty 20 
w Krakowie, jako korespondent Gazety H a n ­
dlowej warszawskiej i dorywczy współpraco­
wnik K u ry  er a Krakowskiego, wydawanego 
przez K. Bartoszewicza, poczem wydawał tam 
własny dwutygodnik literacko-społeczny p. t. 
M yśl, ale nic mogąc go utrzymać, przeniósł 
sic do Lwowa i wstąpił do redakcji Słow a  
Polskiego za dawnej redakcji Romanowicza i 
Szezepanowskiego i był korespondentem Nowej 
R eform y. Następnie założył we Lwowie własne 
pismo codzienne p. t. Dzień, które jednak nic 
miało powodzenia. Rozgoryczony niepowodze­
niami swych przedsięwzięć wydawniczych, ze 
zdrowieiu zniszc/zonem wyczerpującą pracą dzien­
nikarską, przeniósł się do Warszawy i wstąpił 
do rcdakcyi Nowej Gazety. Trawiony chorobą 
piersiową, szukał ratunku w klimacie południo­
wym i wyjechał do Meranu, ztamtąd do San 
Berno, gdzie zmarł onegdaj. Urodził się w W ar­
szawie w roku 1867. W spuściżnie literackiej 
pozostało po nim studyum literackie p. t. „Ka­
zimierz Bartoszewicz", liczny poczet artykułów 
literackich w M yśli i jednoaktówka „Ach to 
paradne!"

A  Zakwestyonoyraną u jednego z ro­
botników magistrackich złotą obrączkę z na­
pisem „W Imię Boże. Marya 19/9 1880“ zło­
żono w policyi.

A  Nieszczęśliwy upadek zc schodów.
Pięćdziesięcioletni robotnik Jan Kozak, scho­
dząc wczoraj w fabryce Andrzeja ks. Lubomir­
skiego „Perkun“ przy ul. św. Marcina po scho­
dach do piwnicy, upadł tak nieszczęśliwie, żc 
złamał prawą nogę i odniósł znaczniejszo obra­
żenia na głowie. Pogotowie Towarzystwa ra ­
tunkowego udzieliwszy mii pierwszej pomocy, 
przewiozło go następnie do szpitala powsze­
chnego.

A  Złamanie kręgosłupa. W czasie 
szybowania pociągu towarowego w pobliżu głó­
wnego dworca kolejowego wypadł wczoraj z 
wagonu podczas ruclm 26-letni robotnik kole­
jowy Michał Didoeha i doznał złamania kręgo­
słupa. Wezwane pogotowie Towarzystwa ratun­
kowego odwiozło Didoeha do szpitala powsze­
chnego.

A  iSzulcrilia. Do'tutejszej policyi wpły­
nęło wczoraj doniesienie, że w szynku Marku­
sa Adlera przy ul: Chorążczyzny grają codzien­
nie wieczorem tamtejsi goście w karty, w t. z w. 
„sechs und sechzig".

A  Zamach samobójczy. W realności 
przy ul. Żółkiewskiej 1. 76 skoczyła wczoraj w 
zamiarze samobójczym z ganku II. piotra na 
bruk dziedzińca kilkunastoletnia izraelitka nje- 
znana na razie z nazwiska i odniosła silne 
obrażenia. Życiu jej grozi' poważne niebezpie­
czeństwo.

A  Ofiara gołoledzi. Katarzyna Jabłoń­
ska, żona konduktora kolejowego, przechodząc 
wczoraj ulicą Krakowską, poślizgnęła się na 
chodniku, a upadając, zła,mała nogę. Po opatrze­
niu przez stacyę ratunkową, przewieziono ją  do 
domu.

A  W ulicy Zamarstynowskiej zna­
lazł wczoraj patrolujący tam żołnierz policyjny 
leżącego bez przytomności na chodniku 40 le­
tniego zarobnika Filipa Jaekowa i odwiózł go 
do szpitala powszechnego, gdzie stwierdzono u 
Jaekowa chorobę sercową.

A  Zaczadzenie. W realności przy ul. 
Jozafata 1. 6 zaczadzieli wczoraj w południe 
dwaj terminatora wie malarscy: 12 letni Mojżesz 
Stengel i 15 letni Hersz Weiss. Zaczadzieli oni 
mianowicie od piecyka żelaznego, w którym roz­
palili z polecenia swego majstra węgle kamien­
ne w tym celu, aby przyspieszyć wyschnięcie 
malowideł ściennych. S tacja ratunkowa przy­
prowadziła obydwóch chłopców do przytomno­
ści. poczem odwiozła ich do domów rodziciel­
skich.

A  Nagła śmierć. W ulicy Karola Lu­
dwika padł wczoraj po południu rażony apo­
pleksją jakiś elegancko ubrany izraelita, w wie­
ku około czterdziestu kilku lat. Zanim przyby­
ło pogotowie Towarzystwa ratunkowego, męż­
czyzna ów skonał, a współwyznawcy usunęli 
jego zwłoki, przeniósłszy je do mieszkania ro­
dziny.

A  Napad. Na przechodzącego ulicą Zie­
loną 11 letniego Jana Bojkę napadli wczoraj 
po południu dwaj łobuzy, W ładysław Pietruszka 
i Roman Meclianiszyn a zadawszy mu jakiemś 
topom narzędziem dwie rany w głowę, zbiegli. 
Rannego opatrzyła stacya ratunkowa.

A  Zgubiono na dworcu pulares z 
kwotą 202 kor.

A  Kronika policyjna. Do zamknię­
tego mieszkania p. Maurycego Kochanowicza 
przy ul. Słonecznej 1. 14 dostał sio wczoraj ja ­
kiś rzezimieszek i skradł futro damskie, dwa 
srebrne świeczniki i bieliznę, łącznej wartości 
500 kor.

Aresztowano notowanego złodzieja Igna­
cego Kcsslinga w chwili, gdy w sieni realno­
ści przy ul. Pod Dębem 1. 7 usiłował rozbić 
stojącą tam szafę p. Makowskiego.

W hotelu Bombacha przy ul. Kazimie­
rzowskiej 1. 17 skradł Franciszek Jarosz kel­
nerowi Pawlikowi palto zimowe. Jarosza, który 
zbiegł ze Lwowa, poszukuje polieya.

— Zmarli w ostatnich dniach we Lwo­
wie : Wincenty Osiadacz, w 90 r. życia; An­
drzej Faff, właściciel realności, w 65 r. życia 
Michał Soczek, konduktor kolei państwowych, 
w 39 r. życia;

w Jarosław iu, Weronika Mańkowska, żo- 
na kontrolera pocztowego, w 78 r. życia;

w Brzesku, Julia Kalinowska, w 68 r.
życia.

— Premie dla matek. Krakowska in­
stytucja humanitarna „Kropla mleka, oraz biu­
ro porady dla matek" zaprowadzi w bieżącym 
roku rozdzielanie premij między te matki i wy­
chowawczynie, które odznaczą się staraunem i 
wzorowem pielęgnowaniem niemowlęcia. Roz­
dawnictwo takich premij istnieje już w wielu 
podobnych instytucjach zagranicą i uznane zo­
stało ogólnie, jako jeden z najskuteczniejszych 
środków dla podniesienia tak smutnego dziś 
poziomu hygieny wieku niemowlęcego. Warunek 
ubiegania się stanowi regularne uczęszczanie 
do wagi i kontroli w przepisanych terminach 
i ścisłe przestrzeganie wskazówek lekarza co 
do żywienia niemowlęcia. Prawo do uzyskania 
premii nie jest bynajmniej ograniczone do osób 
korzystających z „Kropli m leka"; owszem, 
pierwszeństwo będą miały matki karmiące. Na­
grody wynosić będą po 10 koron w zlocie.

— Na klinice krakowskiej zmarł 
wczoraj 24 letni W ładysław Kozik, czeladnik 
masarski, któremu wstrzykiwano przetwory rtę­
ciowe.

— Na wystawie budowlanej w gma­
chu krakowskiego Towarzystwa technicznego 
otwarto wczoraj wystawę projektów konkurso­
wych na budowę szkoły To w. „Szkoły ludowej" 
w Hałcnowie. Wystawa obejmuje 27 projektów. 
I. nagrodo (300 kor.) przyznano p. Tadeuszowi 
Kowalskiemu ze Lwowa; IŁ nagrodę (200 kor.) 
Adamowi Kryńskiemu ze Lwowa; III. nagrodę 
(150 kor.) Wiesławowi Konouowiczowi. Prócz 
tego uchwalono trzy wzmianki zaszczytne.

— W przystępie szalu zadusiła one­
gdaj w Pradze — jak  ztamtąd donoszą — 60 
fetnia Marya Schnlzowa swego 70 letniego mę­
ża Wilhelma. Schulzową umieszczono w zakła­
dzie dla obłąkanych.

Kronika prowincyonalna.
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poranny, jadący % Ławoeznego na Stryj do Lwo­
wa, ugrzązł między Skolom a Synowódzkiem 
o godz. 7 rano w śniegu. Zarekwirowano dwie 
maszyny posiłkowe, które po dwugodzinnej pra­
cy uwolniły zasypany pociąg ze śmSfcu. poezcni 
z przeszło dwugodzinnein opóźnieniem dosta­
wiono pociąg do Synowódzka. Z porsonalu ani 
podróżnych nikt nic poniósł szwanku.

§ Ś m i e r ć  p o d  k o ł a m i  p o c i ą g u .  
Z Sądowej Wiszni donoszą: Stac-yonowany we 
Lwowie konduktor kolejowy, Krzysztof Te- 
schauor, jadąc w nocy zo środy na czwartek 
pociągiem ciężarowym z Przemyśla do Lwowa, 
spadł, z niewyjaśnionych na razie powodów, ze 
swego hamulca w tutejszej stacyi i został przez 
pociąg śmiertelnie przejechany. Hamulec Te- 
sehauera znajdował się w środku pociągu. Do­
piero po odjcździo pociągu do Gródka, znale­
ziono na tutejszej stacyi zwłoki Teschauera.

Kronika zagraniczna.

* E k s p l o z j a .  Wczoraj eksplodował' 
piec i kociół w jednej ze stalowni w Pittsburgu. 
Kilku robotników poniosło śmierć na miejscu, 
wielu jest ciężko poparzonych płynnym metalem.

* W S z w a j o  a r y  i ma nastąpić reforma 
wojskowa. Dotychczasowa obowiązuje od roku 
1874. Według projektu nowej ustawy wojsko­
wej t. z w. szkoła rekrutów t. j. pierwszy okres 
ćwiczeń trwać ma odtąd zamiast 45 dni dla 
piechoty 65 dni, dla artylcrzystów Go, dla ka- 
walcrzystów 90, a dla oddziałów pomocniczych 
60 dni. ćwiczenia dla piechoty i artyleryi trwać 
mają przez 7 lat po 11 i 14 dni, a dla kawa- 
leryi przez 8 lat po 11 dni. Służba wojskowa 
w Szwajearyi jest obowiązkowa i trwa 1,2 lat. 
Pomiędzy 32 a 40 rokiem życia powołany zo­
stanie każdy Szwajcar raz tylko na sześcio­
dniowe ćwiczenia pospolitego ruszenia. Nowa 
ustawa wojskowa uchwaloną została przez ciała 
ustawodawcze, a obecnie przyjdzie pod głoso­
wanie ludowe.

* M i ę d z y n a r o d o w y k o n g r  e s g e o- 
g r a f i c z n y  odbędzie się w czasie od 27 lipea 
do 6 sierpnia b. r. w Genewie.

* B u d o w a  n o w ej k o l  e i g ó r s k i ej 
w stylu kolei na Jungfrau - jak donoszą z 
Berna — rozpoczętą zostanie wkrótce w Szwaj­
earyi. Inżynierowie Golier i Tmfeld wnieśli do 
Rady związkowej podanie o koncesję na kolej 
żelazną z Zermatt na szczyt Matterhornu (4475 
metrów). Koszta preliminowano na 10 milionów 
franków. Budowa trwać będzie 4 lata. Koszta 
biletów powrotnych oznaczono na 50 fr.

* T a j e m n i  c z o z n i k n- i ę c i e i m- 
p r e s a r y a ,  Robert Gran, impresaryo Patii, 
znikł przed kilkoma dniami w Nowym Jorku. 
Przyjaciele jego obawiają się, że padł ofiarą 
zbrodni.

* U b y t e k  l u d n o ś c i .  'Według osta­
tniego urzędowego spisu, ludność w IV. i VI. 
dzielnicy Paryża tak się zmniejszyła, iż w 
przyszłości dwie te dzielnice zamiast dwóch, 
będą wybierały tylko jednego posła.

* T r z ę s i e n i e z i e m i wczoraj o godzi­
nie pół do 2 w nocy dało się uczuć w Chry- 
styanii dwukrotno dość silne trzęsienie ziemi. 
Również z wielu miast Norwegii donoszą o od- 
czutem tam trzęsieniu ziemi.

* L u  d n o ś ć F r a n c y i, wedle spisu do­
konanego w marcu 1900 r., wynosi 39,252.207 
głów.

* W y s t a w a  a r t y k u ł ó w  p o d r ó ­
ż n y c h  otwarta zostanie 24 maja b. r. w Lon­
dynie i potrwa do 8 czerwca. Na wystawie 
znajdzie się wszystko, czego dostarcza nowo­
czesny przemysł dla podróży.

* S t r a s z n a z b r  o d n i a. Przed mie­
siącem zmarł w Greenwood niejaki John Neil, 
wśród okoliczności bardzo podejrzanych. Zonę 
jego Katarzynę Neil policja aresztowała, je­
dnakowoż nie można było dotychczas zebrać 
dóyrodów zbrodni. Sąsiedzi ciągle utrzymywali, 
żc Neil został zamordowany, a sąd polecił do­
konać autopsji zwłok, zachodziło bowiem po­
dejrzenie, że żona otruła męża morfiną. Przy 
sekcyi nieboszczyka doktorzy odkryli przyczynę 
śmierci. — Według ieh orzeczenia, Katarzyna 
spoiła męża wódką, odurzyła morfiną, a nastę­
pnie zabrała się do okropnej zbrodni. Dla za­
tarcia jej śladów wzięła sio na sposób iście, 
szatański. Oto nieprzytomnemu zupełnie mężo­
wi odsunęła na bok przez ciśnienie jedno oko 
by go nie przebić, a przez mały przedział wbi­
ła  szpilkę, uŻ3Twanq do kapelusza w mózg nie­
szczęśliwego, powodując, rzecz naturalna, śmierć 
męża. Po wyjęciu szpilki cofnęła oko i w
ten sposób zatarła ślad zbrodni. Przebywa­
jąca w więzieniu Katarzyna twierdzi, że jest 
niewinna, a jej adwokat żąda powtórnej au­
topsji.

* S p a l o n a  s z k o ł a  w C h i c a g o .  — 
W sobotę, przed świętami Bożego Narodzenia,
spłonął w Chicffio gmach polskiej szkoły pa­
rafialnej pod wezwaniem „św. Stanisława Kost­
ki", największej polskiej szkoły wogóle w Sta­
nach Zjednoczonych. Ogień wybuchł w nocy 
w sali śpiewu i ogarnął tak szybko cały bu­
dynek, że mieszkające na górnych piętrach Sio­
stry Nazaretanki tylko za pomocą drabin ra­
tunkowych zdołały ujść grożącej im śmierci.

N ad  ranem  z olbrzymiego gmachu, obejm ują­
cego oprócz innych  ubikacyj. 40 klas  szkolny-nh, 
został tylko ogromny stos dymiących się g ru ­
zów. Szkodę przez ogień wyrządzoną obliczają 
na  § 0 0 .0 0 0  dolarów, czyli milion koron.

Itepcrtuar Teatru Miejskiego we Lwowie.
Dziś, w piątek, po raz drugi, „Zażarty  

au tom obil is ta" ,  krotoehwila  w 3 aktach K urta  
Kraatza.

W soboto o godzinie pół do 4 po południu 
dla młodzieży szkolnej „Botlflm polskie", jasełka 
w 3 aktach L u c ja n a  Rydla, muzyka M. Zwie­
rzyńskiego.-

W sobotę wyjątkowo o godzinie 7 wie­
czorem po raz drugi w bieżącym sezonie „1.0- 
heiigrin", opera w 3 aktach K. Wagiuu-a.

W niedzieli o godzinie pół do 4 po po­
łudniu „Rani Walewska", sztuka w 5 aktach 
W. Gąsiorawskiego i Nikorowicza.

W niedzielę o godzinie pó ł do 8 wieczo­
rem po raz  trzeci „S łodka  dziewczyna".

Rada miasta Lwowa.

(Osunięcie sic góry  piaskowej przy  ul.  T o m ­
k iew icza .  — P op raw a  losu robotników miej­
skich. — InterpjJaoye. — P ro tes t  przeciwko 
podwyższeniu opłat pocztowych, telegraficznych 
i telefonicznych. — „Trzy" in te rpe lac je  radne­
go Gzariieckiogo. — Kreowanie nowych posad 
egzekutorów" miejskich. — D robne sprawy. — 

R ek ursy  Wid owi anŁ  j

Na początku wczorajszego posiedzenia, 
którem u przewodniczył prezydent m iasta p. 
M i c h a 1 s k i, zabrał przodowszystkiem głos 
r. dr. W a s u n g  i podnosząc ostatni wypa­
dek osunięcia się góry piaskowej przy ul. 
Torosiewicza, który pociągnął za sobą w ofie­
rze życie ludzkie, postaw ił wniosek nagły, 
aby wybrać komisyę śledczą,, złożoną z trzech 
radnych, która zajęłaby się sprawdzeniem, 
kto ponosi w inę strasznego wypadku. Na 
członków tej kom isji zaproponował równo­
cześnie dr. W asung radnych pp.: Riedla, prof. 
Pawłowskiego i Eplcra.

Prezydent M i c h a l s k i  sądzi, że wy­
bór komisyi, proponowanej przez r. dr. Wa- 
Sunga jest zbędny, gdyż prezydyum m iasta 
zarządziło już śledztwo dyscyplinarne i o jogo 
wyniku zda Radzie miejskiej sprawozdanie.

Po przemówieniu r. dr. A s c h k e n a -  
s e ffju, w głosowaniu wniosek dr. W asunga 
uchwalono i wybrano proponowaną komisyę.

R. L a s k o w n i c. k i poparł następnie 
w in terpelac ji, zwróconej do prezydenta m ia­
sta, m em oryał robotników m iejskich, w któ­
rym domagają się o n i : podwyższenia płacy o 
25 prc.. przedłużenia pory obiadowej z .1 na 
półtorej godziny, stworzenia wydziału robo­
tniczego dla ochrony robotniczych interesów, 
żądają dalej jakiegoś ustalenia icb stosunku 
do gminy, złagodzenia nakładanych na nich 
kar, a wreszcie1 uregulowania ich płac w ton 
sposób, by robotnikom  miejskim  co 3 lata 
podwyższano płace o 10 halerzy dziennie.

W odpowiedzi na tę intorpelaeyę za­
bierali głos prezydent m iasta p. M i c h a l ­
s k i  i -wiceprezydent m iasta p. C i u c h  ci  li­
ski ,  przyrzekając, że sekeya III. sprawę to 
załatw i w przyszłym  tygodniu.

N astąpiły  jeszcze intcrpolacye r. L a - 
s k o w n i c k i e g o  w sprawie nieposuniocia 
trzydziestu kilku nauczycieli szkół ludowych 
do wyższej kategoryi płac, oraz r. P a w i  i- 
s z a k a o przyspieszenie spraw y wypłaty za­
siłku 20.000 koron na rzecz nieustającej wy­
stawy przem ysłu krajowego.

Z kolei zabrał głos r. J o n a s z  i po 
krótkiem  umotywowaniu postaw ił następujący 
wniosek :

„Rada m iasta Lwowa protestuje n aj ka­
tegoryczniej przeciw' rozporządzeniu P. M ini­
stra  handlu w sprawie podwyższenia opłat 
pocztowych, telegraficznych i od telefonów, 
albow iem : 1. podwyżka ta  obciąża w nader 
dotkliwy sposób galicyjski obrót handlow y i 
przemysłowy, walczący i tak z nadm iornem i 
trudnościam i; 2. nałożono na ludność nowe 
ciężary bez uchw ały parlam entu, przez co 
narażono, jeśli nie litery ustawy, to na wszel­
ki sposób podstawowe zasady konstytucyjnych 
rządów; 3. form a poboru podwyższonych opłat 
jest tak skom plikowaną i biurokratyczną, że 
już ona sama tamować musi swobodę obrotu 
handlowego i przemysłowego.

Rada poleca prezydyum, by protest, po­
wyższy podało do wiadomości Rządu".

Po krótkiej dyskusyi, w niosek ten u- 
chwalono.

E . C z a r n e c k i ,  j ale z wyk 1 o, wn i ó sł 
„trzy" intorpelacye, w których dom agał się 
wzięcia pod ponowną rozwagę otw arcia ja ­
tek m iejskich, uregulowania spraw y dokład- 
ków do mięsa i przyspieszenia spraw y wpro­
wadzenia v. życie funduszu em erytalnego 
służby akcyzowej.

Prezydent p. M i c h a l s k i  zapewnił 
in terpelan ta, że pierwsze dwie sprawy podda 
pod rozwagę komisyi aprowizaeyjnej, co się 
zaś tfeczy trzeciej sprawy, to projekt fundu­
szu em erytalnego służby akcyzowej niedługo 
będzie wydrukowany i rozdany radnym .

Z porządku dziennego uchw aliła Rada 
utworzyć fi posad egzekutorów' m iejskich za 
kontraktem , a mianowicie cztery z pośród 
dyetaryuszy, a dwie z poza m agistratu z płacą 
1560 kor. rocznie.

Po oddaniu rozwózki m ateryałów na r. 
1907 p. Gustawowi Sieglowi i uchw aleniu 
subw encji szkole <?\Vangelickioj za lata 1904 
i 1905 w wysokości 2.4O0 koron rocznie, 
oraz ryczałtu na opał w kwocie 172 koron, 
załatw iła jeszcze Rada kilka returnów  budo­
wlanych. poczerń z powodu braku kompletu 
zam knął prezydent m iasta p. M ichalski o go­
dzinie 9'45 posiedzenie.

t  Biskup Kuliński.

We wtorek, dnia 7 stycznia, zm arł w 
Kielcach biskup tam tejszy, ks. Tomasz Teofil 
Kuliński, przeżywszy lat 83. Zgon arcypaste- 
rza. czczonego powszechnie dla swych cnót 
kapłańskich i obywatelskich, kochanego przez 
wszystkich za prawdziwie ehrześciańska do­
broć i łagodność, w yw ołał w djłoj dyceozyi 
i kraju żal ogólny i szczery.

Ks. biskup K uliński urodził się w Ćmie­
lowie w gubernii radomskiej, dnia 20 g ru­
dnia 1823 r. z rodziców niezamożnych. — 
Ukończywszy sem inatyum duchow ne kieleckie, 
udał się na dalsze studya do byłej Akadem ii 
duchownej w Warszawie, k tórą opuścił zo 
stopniem  kandydata św. Teologii w r. 1849.

W yświęcony na kapłana w tym  samym 
roku, pozostał stale w dyecezyi kieleckiej. 
Zdolny kapłan prędko zwrócił na siebie u- 
wagę władzy kościelnej, szybko więc posu­
w ał się w hierarchii. Był więc kolejno se­
kretarzem, później regensem  konsystorza, ka­
znodzieją w kolegium, sędzią surogateni i 
kanonikiem  grem ialnym  w roku 1855. Przez 
długi szereg lat sprawował obowiązki profe­
sora, a później regensa seniinaryum  ducho­
wnego w Kielcach. Gorliwość w nauczaniu, 
wiedza niezwykła, żywot świątobliwy, żarli­
wość kapłańska sprawiły, że kiedy w roku 
1870 zm arł adm inistrator dyecezyi kieleckiej, 
ś. p. ks. Majerczak, adm in istrac ję  powierzo­
no ks. Kulińskiemu. Już jako adm inistrator 
dyecezyi okazał, że obok żarliwości pastor­
skiej posiadał wiele cnót obywatelskich, że 
obchodziło go żywo wszystko, co tylko mo­
ralnego i materyalnogo dobra dyecezyan do­
tyczyło. Nikt  nie znał tak ich potrzeb, doli 
i niedoli, jak  w łaśnie zm arły ks. biskup, 
który, urfejziwszy się w dyecezyi kieleckiej, 
w jej granicach się wychował i wykształcił, 
działalność kapłańską rozpoczął i cały żywot 
swój w niej spędził.

W  roku 1*72 m ianow any został bisku­
pem satoleńskim  in  partibas, w lat jedena­
ście później Ojciec św. Leon XIII. powołał 
go na pierwszego biskupa świeżo wówczas 
utworzonej dyecezyi kieleckiej, która poprze­
dnio, od r. 1818, była tylko częścią dyeeo- 
zyi k rakow skiej, zarządzaną przez adm ini­
stratorów  lub wikaryuszów apostolskich. — 
Dopiero na mocy osobnej buli papieskiej w 
roku .1883, ut worzona została, sam oistna dye- 
cezya kielecka. W szyscy dyecezyanie rado­
śnie powitali nom inacyę ukochanego po­
wszechnie adm inistratora. W  ciągu lat 30> r ^rządów śp. ks. Kulińskiego przywiązanie dye­
cezyan do Pasterza rosło ustawicznie, bo 
podniecała jo energiczna działalność, którą 
biskup rozwijał w winnicy Pańskiej, prze­
strzegając pilnie, aby bul um acniał się w 
wierze, aby uczył sio zasad roligii katoli­
ckiej. m noralniał sio i podnosił. W tym  celu 
przedsiębrał wizyty pasterskie, często m iewał 
do ludu przemowy, a każda tak i wizyta na 
długie czasy utrw alała się w pamięci km iot­
ków i mieszczan. Zm arły książę Kościoła 
dbał także bardzo o domy Boże, czego do­
wodem restauracya katedry kieleckiej, na 
którą z własnej szkatuły w ydał znaczne 
sumy.

Kiedy w dniu 24 października .1897 r., 
ks. biskup K uliński obchodził ćwierówioko- 
wy jubileusz biskupstwa swojego, cała dyc- 
cczya wzięła udział gorący w tej uroczysto­
ści. — Do Kielc pospieszyło kilkuset kapła­
nów i deputaeye ze wszystkich dekanatów, 
aby swojemu Pasterzow i podziękować za jogo 
dla dobra dyecezyan usiłow ania i złożyć mu 
życzenia, w dniu radosnym.

Drugi jubileusz: 50-lecie kapłaństw a 
swego ks. biskup Kuliński obchodził dnia 4 
września. 1899, w równie solenny sposób i 
w równie podniosłym i serdecznym nastroju 
podwładnego duchow ieństw a i dyecezyan.

Poza działalnością kościelną i duszpas­
terską, ś. p. biskup Kuliński położył toż dla 
Kielc niemałe, zasługi na niwie dobroczyn­
ność i publicznej. Od r. 1883 mianowicie był 
prezesem  Itady kieleckiego Towarzystwa do­
broczynności, jego gorliwym protektorem  i 
prawdziwym dobroczyńcą, łączącym ze swym 
wpływom i kierow nictw em  mora!nem  hojną

ofiarność m ateryalną. W yposażył bowiem mo­
tyl ko kapitałom żelaznym kieleckie Towarzy­
stwo dobroczynności i jego ochronę, ale i 
obdarow ał inne in s ty tu c ja  miejscowe, jako 
to : szpital św. A leksandra, ochronkę przy 
szpitalu, oraz kościoły: katedralny św. Woj­
ciecha. w Kalinie, Beszowie itp.

Maryna Mniszchówna,
(Ciąg dalszy).

Tajemniczy młodzieniec pojawił się 
w Kijowie w 1.6OJ r .;  zrazu jako czerniec 
przebywał w Ławrze peczerskioj, potem  na 
dworze wojewody Ostrogskiego. Z kolei bawi 
w Dermumu i u kasztelana Hojskiego w Mo­
szczy, gdzie pobiera nauki w słynnej szkole 
aryańskioj. W  połowie 1602 r. przenosi się 
do Adama W iśniowieekiego w Brahim iu, by 
tutaj w rok później już otwarcie wystąpić 
w roii p retendenta do tronu moskiewskiego.

Dzięki poparciu 'Wiśniowieekiego i in ­
nych panów, gromadzą się w styczniu 1604 
r. na Zadnieprzu zbrojne oddziały kozaków, 
na czele których już teraz D ym itr nie wkra­
cza w granice przynależnego mu rzekomo 
państw a .jedynie z powodu oporu Zygmunta 
III. W iśniowiecki wprowadza też Samozwań­
ca na dwór swego teścia, Mniszclia, w Sam­
borze, gdzie D ym itr postanaw ia bez w ahania 
poślubić M arynę, zyskując w ten sposób od­
danego sobie ślepo, możnego i wpływowego 
sojusznika.

W edług źródeł rossyjskieh D ym itr 
wcale nie był ujmującej powierzchowności: 
wzrostu mniej niż średniego, barczysty, do­
brze zbudowany; twarz okrągła, śniada, rysy 
dosyć nieregularne i bardzo pospolite; włosy 
rudawi1. Szpeciły go nadto dwie brodawki: 
jedna wielka pod nosem, druga, m niejsza u 
prawego oka, jakoteż zupełny brak zarostu 
na twarzy.

W jaki więc sposób zdobył względy 
senatorskiego dziewczęcia? Może nie bardzo 
mylą się niektórzy historycy rossyjscy upa­
trując w twarzy M aryny znamię ehytrości 
i twierdząc, że w rysach jej przebijało się 
raczej zimne wyrachowanie, niż zdolność do 
uczuć szczerych i nam iętnych. Zdaniem ich 
przemogły tu wszystkie skrupuły, ambitne, 
m arzenia i zachcianki. Może? — sprzeczać 
się o to nie będziemy. Bezstronność powtó­
rzyć jednak każe i dodatnie opinie o Dymi­
trze. Miał on posiadać oczy rozumne i my­
ślące, k tó re  mii istotnie nadaw ały pewną 
niezwykłą cechę, a zdaniem nuncjusza .Ran­
gowi ego, ręce białe i kształtne „świadczyły 
o szltichctiiem ]ioohodzcnin““ ^agadk<nve$o 
młodzieńca. Odznaczał sio 011 nadto umy­
słem nadzwyczaj żywym i bystrym  i wielką, 
szlachetną ambieyą. W stosunkach osobi­
stych był łatw y i bardzo wrażliwy, przytom 
wymowny i układny, nieustraszonej wprost 
odwagi, jeździec niepospolity. Jeśli wiec — 
mimo zupełnego niem al braku wykształce­
nia — umiał, dzięki wspom nianym  zalotom, 
w ybornie sobie zjednywać ludzi starszych, 
doświadczonych, dlaczego nie mamy przy­
puścić. że i w serduszku wojewodzianki go­
rętsze zdołał wzbudzić uczucie? Najbardziej 
atoli zbliżony do istotnego stanu rzeczy bo­
dzie tutaj środek : prawdopodobnie działała 
w danym wypadku wygórowana am bicja  
w połączeniu z uczuciem szczerej, choć n ie­
zbyt głębokiej sympatyi.

Pierwszo miesiące 1605 r. przyniosły 
Dymitrowi niejedną klęskę w udziale, zwolna 
jednak zwolennicy „carewicza" w obozie 
Borysa i nawet w m urach samej stolicy zy­
skiwali wpływ stanowczy. Dnia 30 czerwca 
odbywa też Dymitr tryum falny wjazd w bra­
my Moskwy; w miesiąc później, jak  już wie­
my, matka prawdziwego carewicza publicznie 
uznała go za syna, a patryurcha moskiewski 
uwieńczył jego skronie koroną carską.

W listopadzie wyrusza uroczyste posel­
stwo carskie do Polski: 22 t. 111. odbywa 
się w Krakowie ślub Maryny z Dymitrem, 
urządzony tak wspaniale, że sława jego ro­
zeszła się po wszystkich ościennych pań­
stwach.

W yjazd M niszehów do Moskwy po­
wstrzym ują jednak wieści ztam tąd nadcho­
dzące. Oto w połowie stycznia 1666 r. go­
niec carski, Iw an Bezobrazow. uskarża się 
przed królem poufnie na Dym itra i oświad­
cza, że bojarowie, zrażeni postępowaniem 
Samozwańca, pragną koronę ofiarować kró­
lewiczowi W ładysławowi. Pana wojewodę 
przeraził ten grom  z jasnego nieba, rozwie­
w ał wszystkie jego m arzenia i nadzieje. Wo- 
jowodziance szeptano znowu do ucha o roz­
wiązłe m życiu i hulankach jej małżonka, 
którego romans z nieszczęśliwą Ksenią, córką 
Borysa, publiczną % ł  tajem nicą. Miszehowio 
tedy zwlekali z wyjazdem aż do marca, cze­
kając na w yjaśnienie sy tuacji.

Po tryum falnym  pochodzie przez kraje 
moskiewskie, przybywa carowa M aryna wraz 
zo swem otoczeniem do stolicy carów, gdzie 
18 m aja z całą pompą odbywa się powtórny 
joj ślub z D ym itrem  i koronacja. W dzie­
więć dni później bunt, przygotowywany
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przez Szujskich, wybucha z żywiołową siłą : 
Dymitr ginie z rąk spiskowców; M aryna 
uchodzi ledwie z życiem, odarta ze wszyst­
kich bogactw ; rodzina joj i towarzysze po 
długiej niewoli, v  której im niejednokrotnie 
zaglądała śmierć w oczy, stają w obozie 
drugiego Dymitra, by wraz z nim  na nowo 
próbować zwodniczego szczęścia.

Niepodobna dzień po dniu śledzić bie­
gu wypadków bardzo ciekawych, odmalowa­
nych przez _ p.  Hirscliberga z pełna p lasty­
ką i odczuciem cliaraktejystycznych* w łaści­
wości epoki. Wspomnimy jeno. "żo ^  ‘sj(,r_ 
pnia wędruje carowa z ojcem i 'c a ła  rodzina 
Mmszehow na w ygnanie do .'Jarosławia'' 
gdzie spędza przeszło dwa lata, gdy t v m c ^  
sem nowy car, W asili Szujski stacza z ro­
żnem szczęściem zacięte walki ro stronni- 
kaim nowego Dyimtra, upatrzonego przez 
jego przeciwników na małżonka M aryny.

W  in t r y g a c h  zdążających do tego .  by  
ta k  w  P o lsce ,  ja k  i w  p a ń s t  • jj10ski(f.
wskiem wpoić przekonanie, że car Dym itr
nie został zamordowany, leCK zbiegłszy nrzed
b u n to w n ik a m i ,  u k ry w a  sie  do c z a ^ i  -  p rz j7j-
mujc znowu wybitny udział wojewoda Mni- 
szecii. •’

Q, ^  r. pojaw ił się wreszcie
w ktarodubra nowy, 0[ą t ak dawna oczeki­
wany Dymitr. Pochodzenie jego i losy po-
ti-nri i11-10 • J,la pokrywa tajem nica. Do 
, której sio podjął bez namysłu,
W ‘j n n ic .j °n nie dorósł, nie posiadał bo- 
mrońl W "  PlzC!ciw ieństwio do swego po- 
Innr /  a ~~ ani zdolności, ani poczucia go- 

. .monarszej. Ludzie współcześni zapi- 
su,|a. iż był (o człek „grubych i brzydkich 
obyczaj o w K -  często i zamiłowaniem za- 
P’Ja'l ,1'olegając we wszystkiem głownio 
? a.t ^k azó w k acli 'i radach niejakiego Miko- 
' aJa Miechowickiego, który u poprzedniego 
:icai’zyka w niepoślodniem  był położeniu" i 
‘ Składnie znał „sekreta nieboszczykowskie“. 
j- ^odstępny ton towarzysz nowego Samo- 
p a r ic a , znienawidzony przez innych Pola- 
v<>". i wreszcie siłą usunięty z otoczenia do­
mniemanego cara, wyuczył tak do lirze swe­
go pana różnych sztuczek, iż częstokroć uda­
wało lim się istotnie nawet, dawnych towa- 
lz.vszow pierwszego Dymitra w bład w pro­
wadzić.

(O iąg  da lszy  n a s tą p i ) .
M ichał Rolle.

gospodarstwo i handel,
no! .i_.*Mawa. lirzem y^low a. Air posiedzeniu 
fe ,s ;•! komisyi parlam entarnej, kom itet re- 
dr!rot<nv llstawy przemysłowej, pod przewo­

d e m  p. M a ł a c h o w s k i e g o ,  zdawał 
nówW° ° zm ianacli, jakie poczyniła Izba pa­
dnie W.'lsta,.wil5 przemysłowej. Referenci zgo- 
trzel • Wyi' ? r  zdame, lepiej wyrzec się 
ia ć /ó w /r  •' re f°™.V' tej ustawy, niż przy- 
ei' ln-7v Zmian.V- Szczególnie, obstają referen- 
P,'zvmue,1llf 1Wałach Izl,v poselskiej co do 
Im telkow, ?1Cos3rjuego dla handlu piwem 
Obecny i°ni 1 -co d() zakazu brania miary, 
rzekł “ it)lła P°K'odzeniu m in ister Forzt przy- 
wacli. eiw °uiować w powyższych spra-

Ghw alił°n^ra I lla . <>l‘gaiu z ;icy a  ro ln ic z a  u-
* % l do r o z S . WUiiosck n*ag'ły ’ wzy " 'W W  

W (3toRuril’ J i (̂ os^aw wojskowych sei- 
ceł, tak. vP Af kw(% , jednakże z wliczeniem 
Rtryę, a 25 ' °®Unek byłby : 75 p rc . na An­
dom aga sio, <,i' ri!,j. ^ 'O gry; dalej wniosek 
rocznie wybim..,? I)c!logaeya austryacka co- 
w)r dostaw \vojsko°KO*Jna k(Mnisyę (*la spra- 

Pos. S c  hi- Wy 
wa.iacy M in is te rs ro "e r OvniósJ dodatek wzy- 
Czy,ł<? baczn ie jsza  kJ°+  Wa’ a,ły przozna- 
skiej hodowli bydła ° ° na P°I>ierani* swoj- 

M'niosek ten m 
Poczem p0 krótkiei dvci I)0Reł G n i e w o s z ,  
„ . I t ó w * *  przv.ięlo.
1 8  »  M t a i s t w ł A A  ! • * • » *  o
(lla kontroli i ewiderm m  a departam entu 

ewidencyi dostaw wojskowych.

]n’ZeclłużjT0 ()ki.pFf*S*,ei'fd,Wo kolei. żelaznycli 
kifesów Ł(lo kiestiwyam a dodatkowych czaso- 
)vy c° tlo „4. “ . 0 ‘ooowego term inu dosta- 
1 Dświegjj \ 1 y a k ó w  loco, oraz Fraków
Porządzenie,,, nn.si?° ~  nrtanow ionycli roz- 
na czas ni„... r/‘ c'!ua 4 stycznia b. r. 1. 320,

iUeograniczony.

r a d z i ero (lu r  ̂̂  * °  ,ko lc j e lokalne. Na na- 
tarnej eA '■°misyi kolejowej i parlam en- 
Stl'Uszkip,v1Wa' - t  wcz°raj na wniosek pp.: 
PrzedlożemVZa \  ^ a.stora za(lać: 1 . aby Kząd 
nił  D o s ta ń  -° k e i 'Tasł° - Konieczna nzupeł- 

nai g Wienie?ń  bndowa rozpocząć sio 
żył Ł ° r  W ] î 9 lv’ 2- abr  Ezad złol

d0 " ldowy

Bilans Banku
za r. 1906 wykazuje 
cie 21.189.000 koron; 
sku wynosi 6.102.000

anstro - węgierskiego
czysty dochód w kwo- 
udział Państw a w zy- 
koron, z czego pi-zv-

pada na A ustryę 3,498.000 koron. Dywiden­
da od akcyi wynosi 90 koron 40 hal., czyli 
(>•457 prc. Na kupon na drugie półrocze 
przypada 62 koron 40 hal.

OSTATNIA POCZTA.
Przedłożony wczoraj S e j m o w i w e- 

g i  o r s k i e  m u  kontyngent rekru ta  na rok 
1907 żąda tej samej liczby rekrutów , co na 
rok 1906. 4V § 1 ustaw j8 o kontyngencie re­
kruta powiedziano, żo jeszcze przed upływem 
bieżącego roku przedłoży Rząd projekt usta­
wy co do ustanowienia kontyngentu rekruta 
na przyszłość. Z tego wnoszą, że w tym  no­
wym projekcie będzie zawarte podwyższenie 
kontyngentu  rekruta.

N astępnie Sejm obradował nad wnio­
skiem komisyi nietykalności poselskiej o po­
staw ienie b. m inistra sprawiedliwości Plosza 
w stan  oskarżenia za naruszenie nietykalno­
ści kilku posłów, miedzy nim i Baufiyogo, 
z powodu znanych zajść w dniu 18 grudnia 
1905 r.

P . C s i c s a m a z i  a (z party i niezawi­
słości) przem awiał przeciw temu i wniósł, 
aby odesłano go napowrót do komisyi.

Po dłuższej dyskusyi wniosek p. Osicsa- 
mazii przyjęto, poczom Sejm przystąpił do 
dalszej dyskusyi nad budżetem, a m ianowi­
cie obradoYcal nad budżetem m inisterstw a 
oświaty.

!’. Ii e n  c z y  (partya ludowa) atakował 
profesorów 1 m w ersytetu budapeszteńskiego 
i podniósł, iż na Uniwersytecie, tym znajduje 
sie 32 prc. żydów. Żądał wprowadzenia na 
Pniw ersyim ie numerws chum is  dla żydów. 
Krytykował także stosunki panujące, w gi- 
mnnzyach na Węgrzech.

R o s s  y a wkracza coraz bardziej w ruch 
przedwyborczy. S y n o d  r o z e s ł a ł  do p ra­
wosławnego duchow ieństw a okólnik z pole­
ceniem, aby brało gorliwy udział w wybo­
rach do Diuny, a na zgrom adzeniach przed­
wyborczych pouczało lud o przew rotności i 
szkodliwości opozycyjnych agitatorów , jak  ró­
wnież o małej wartości rozwiązanej Dumy. 
W razie tra k u  własnych kandydatów z łona 
prawosławnego duchowieństwa, winno ono 
całą forsą popierać kandydatów8 rządowych. 
Nowo w yjaśnienia senatu przesunęły punkt 
ciężkości z kół w łościańskich na praw osła­
wne duchowieństwo, które dzięki posiadanym 
nadziałom  ziemi, stanowi większość w kuryi 
drobniejszej w łasności.

Okólnik odniósł pożądany skutek. Z P e­
tersburga przesłano nam  już informaewę, że 
wobec z b liż a ją c ^ !  się term inu wyborów do 
Durny, p o p i  r o s s y j s c y  r o z w i j a j ą  s z a ­
l o n ą  a g  i t a c y  ę. We wszystkich cerkwiach 
głoszą kazania polityczne, w których suro­
wo potępiają działalność pierwszej Dumy. 
Wzywają ludność, aby szła do wyborów i 
starała  się niedopnścić do wyboru kandyda­
tów7 radykalno-rewolueyjnyeli. Do nowej*I)u- 
nW — w edług ich w skazów ek—może przejść 
tylko ten, kto złoży oświadczenie, że będzie 
wierny carowi i w niczcm się jego władzy 
nic sprzeciwi.

W arsz. D nicw nik  donosi, że g l i b e r ­
ii a t. o r w a r  s z a w s k i M a r  t y  n o w ma być 
mianowany senatorem , a dotychczasowe jego 
stanowisko zajmie m ibernator łomżyński, br. 
Korf.

W W i t e b s k u  zebranie prawyboreów 
Polaków postanowiło połączyć się z organi­
zacją  ziem iańską i przyjąć jej program . 
W g ub . g r  o d z i e ii s k i ej ludność żydowska 
rozpadła się na pięć zwalczających sie wszy­
stkim i środkami frakeyj. Każda z nich wy­
sunęła już w łasnych kandydatów7 na posłów7 
do Diuny.

S /rana  donosi, że k o m i s  y a  ś 1 e d- 
c z a  w s p r a w i e  H u r k i  i L i d  w a l  l a  po­
stanow iła wytoczyć przed senatem  proces 
karny przeciw pomocnikowi m inistra Kurce, 
dyrektorowi sokeyi ziemstwa Litwinowowi, i 
gubernatorow i Niżnego Nowgorodu F rede- 
riksowi o przekroczenie kompetencyi i n ie­
dbalstwo.

Przy wyliorach do Rady miejskiej w7 
P o z n a n i u  \yybrano ogółem 53 Niemców, a 
7 Polaków. Niemcy zyskali 4 miejsca.

Wat-yk an m iał otrzymać wiadomość-, że 
prezydent m inistrów  Clemenceau zamierza 
odczytać w Izbie deputowanych szereg p i s m, 
z n a 1 e z i o n y c li u m s g r .  M o n t a g n i -  
n i ę ^ o ,  a odnoszących się do polityki W aty­
kanu -wobec Francyi i innych  państw7.

s t w7 a, a chorągiew7 serbską zerwano i 
spalono.

D aily  M ail donosi z T a n g e ru , że 
R a j  s u  l i  przebywa obecnie, w śród szczepu 
M aaras.

Do D aily  Tdeyraph  donoszą z Tehera­
nu: Zanosi się na walkę o tron. Trzeci syn 
zmarłego szacha perskiego A li d u 1 F  a t li- 
. Mi r z a ,  w ystąpił z pretensyam i do tronu i 
celem poparcia ich, zebrał armie, złożoną 
z .10.000 ludzi. Oczekują, że ruszy on na 
Teheran. S y tuacja  bardzo krytyczna, bo ła ­
two może przyjść do wojny d'omowej.

Do Time.sa donoszą z Tokio z dobrego 
źródła, że p e rtrak tac je  co do r o s s y j s k o -  
j a p  o ń s k i e g o  t r a k t  a t u  h a n d l o w e g o  
pod względem rzeczowym już ukończono, a 
omówienie sprawy założenia stacyi kolejowmj 
w Hanlnm  niebaw em  nastąpi. Japońscy rze­
czoznawcy, którzy zwiedzili tę, miejscowość, 
udadzą się w najbliższym czasie do Rossy i. 
zydentem Izby deputowanych ponownie 
Brisson.

Z urzędowego źródła serbskiego dono­
szą, że niepraw dziw a je s t wiadomość pism 
budapeszteńskich, jakoby w Sofii obrzucono 
kam ieniam i d o m s e r b s k i e g o  p o s e 1-

Rada państwa,
Wiedeń, 11 stycznia. Posiedzenie Izby 

posłów rozpoczęło się, dziś o godzinie 1.1. mi­
nut- 15.

P. M inister rolnictw a przedłożył za­
niknięcie rachunkowe państwowego funduszu 
melioracyjnego za r. 1905.

P. ‘M inister skarbu przedkłada projekt 
ustawy, upoważniającej Rząd d o .niezawiera- 
nia z rządem węgierskim  trak ta tu  dodatko­
wego do trak ta tu  o monecie i walucie w 
sprawie dalszego wwbijania m onet niklowych, 
tudzież projekt ustawy w spraw ie dalszego 
w ybijania m onet niklow ych.

luterpelacye wnieśli miedzy innym i: 
p. B r e i t e r  i tow. do M inisterstw a kolei 
w sprawie, stosunków awansu robotników  ma­
gazynowych kolei państwowych we Lwowie: 
do P. .Ministra skarbu w sprawie stosunków 
w fabryce tytoniu w W innikach : do P. Mi­
n istra  obrony krajowej w7 sprawie zatrzym a­
nia żołnierza piechoty Eom aniszyna poza 
trzeci rok w służbie czynnej.

Izba przystąpiła  do dalszej rozprawy 
nad ustaw ą o ochronie węyborów,' do obrad 
nad §§ 1— .14.

Prezydent oznajmia, że P. F e  r j  a n ­
c ie  z powodu choroby nie może, uzasadnić 
swego wniosku mniejszości i dlatego go co­
fnął.

Sprawozdawca mniejszości p. M a l i k ,  
nieobecny w sali, traci głos.

Pp. C h o ć  i V o g i e r  uzasadniali swe 
wnioski mniejszości w7 sprawie nadużycia 
w ładzy urzędowej.

P. I T r u b y  uzasadniał wniosek m niej­
szości w spraw ie trw ania następstw  kary.

P. M inister sprawiedliwości dr. K l e i n  
oświadczył się przeciwko wnioskowi pp. To- 
glera i Ohoea, wskazując na swe oświadcze­
nie w komisyi, iż ustawy istniejące dają już 
dostateczną ochrono przeciw nadużywaniu 
władzy urzędowej. Również oświadczył się. 
przeciw wnioskowi p. Hrubego, natom iast 
polecił do przyjęcia wmiosek p. E rba, usta­
lający trw anie skutków7 kary na lat sześć.

Posiedzenie trw a dalej.
Wiedeń, 11 stycznia. Komisya konsty­

tucyjna załatw iła na dzisiejszein posiedzeniu 
ustawo o przeprowadzeniu aktu generalnego 
z A lgcsiras i w ybrała dr. G rabm ayra spra­
wozdawcą dla Izby.

Wiedeń, 11 stycznia. I z b a  p a n ó w  
przyjęła na początku posiedzenia jednom yślnie 
wniosek prezydyum, aby Najd. Arcyksieciu 
Rainerowi wyrazić imieniem Izby życzenia 
przy sposobności 80-letniej rocznicy U ro­
dzin.

Wobec wyrażanych z wielu stron ży­
czeń przerw ał n® ,opnie przewodniczący po­
siedzenie do godz. 4 po południu.

Prezydentem  s e , i ; ^ t u  f  r  a n  c u  s .k i  e- 
g o w ybrany został p o n o \ m e j )u b o s t. pve.

Kraków, 11 stycznia. (Tel. pryw atny). 
Przewodniczącym nowego klubu, jaki się 
utw orzył w radzie miejskiej z części człon­
ków7 większości, jest radca Dworu M atusiń- 
ski, zastępcą radca sądowy Muczkowski, se­
kretarzem  adw. dr. Bykowski. Klub nowy 
nie, ma żadnego zabarw ienia politycznego i 
bodzie popierał każdą sprawę ważną dla m ia­
sta, bez względu, czy pochodzić bodzie z wię­
kszości, czy mniejszości.

Dwaj pozostali chorzy, którym  w strzy­
kiwano preparaty  rtęciowe na klinice chorób 
skórnych, są już zupełnie zdrowi. Dziś od­
była sie. sękowa zwłok W ładysława Kozika.

Aresztowano tu  57-letnią Maryę Szczer­
bowską z Nowego Targu, która trudniła się 
zawodowo ułatw ianiem  popisowym wychodź- 
twa do Ameryki.

Stanisławów, 11 stycznia. Z powodu 
zawiei śnieżnych w strzym ano wczoraj ruch 
ogólny na szlakach Kołomyja-Stefanówka, 
Czortków-Hnsiatyn, W ygnanka-Skała, Terc- 
sin-Iw anie puste, Ostrów - Berezowica - R opy- 
czyriee i Biała czortkowska - Zaleszczyki aż 
do odwołania.

Poznań, U  stycznia. (Tul. pr )  W Pile 
toczył sio w poniedziałek proces przeciw maj­
strowi m alarskiem u Cerajewskiemu o obrazę 
nauczyciela Giinthera, a to z powodu, że Ce- 
rajowski zażądał listownie zwrotu zabranej 
jego dziecku przez p. Giinthera niemieckiej 
książki do nabożeństwa, na której um ieścił 
dopisek: „Tego dziecku memu czytać nie 
wolno". Sąd skazał Ccrajewskiego na 6 m ie­
sięcy więzienia.

Pism a niemieckie donoszą, że Polacy 
w obu wrocławskich okręgach wyborczych 
zamierzają postawić kandydaturę m ecenasa 
B arnarda Chrzanowskiego z Poznania. Był­
by to pierwszy kandydat polski na posła z 
W rocławia.

80-letni Jubileusz Najd. Arcyksięcia 
Rainera.

Wiedeń, U  stycznia. Z rozkazu Najj. 
Pana wybito z okazyi 80-tej rocznicy Uro­
dzin Najd. Arcyksięcia R ainera medal, któ­
rego wykonanie powierzone zostało prof. Ru­
dolfowi M arsehailowi. Odcisk bronzowy, spo­
rządzony według modelu w oryginalnej wiel­
kości, wręczono z Najwyższego rozkazu dziś 
przed południem  Dostojnemu Jubilatow i. Me­
dal ma po jednej stronie podobiznę Najd. 
A rcyksięcia z napisem  „11 stycznia 1827—■ 
1907“; po drugiej stronie widnieje w łasno­
ręczna dedykacya Najj. Pana, pismem wy ry­
tem w iernie w edług podobizny autentyczne­
go rękopisu, a Iirziniaca: „Mojemu kochane­
mu Stryjowi, Arcyksieciu Rainerow i w 80-tą 
rocznicy urodzin w wiernej wdzięczności — 
Franc isz^k J 6 ze f“ ■

Oprócz odlewów sporządzono z rozkazu 
Najj. Pana m ałą liczbę medali odbitych i roz­
dano je członkom Najw. Domu Cesarskiego 
i osobom wskazanym przez Najd. Areyksio- 
cia Rainera, jakoteż najwyższym dostojnikom 
Dworskim.

Wiedeń, 11 stycznia. W iener Ahend- 
p o d  ogłasza z okazyi *0-tej rocznicy Urodzin 
Najd. Arcyksięcia R ainera artykuł, w którym 
podnosi wielkie zasługi, jakie Jubilat położył 
około Państw a, a zwłaszcza około rozwoju 
armii i obrony krajowej.

Wiedeń, 11 stycznia. Uchwalona przez 
Radę państw a ustawa naftow a otrzym ała 
Najw. sankcję.

Budapeszt, 11 stycznia. P. M inister 
spraw zagranicznych br. A ehrentlial odjechał 
o godz. 8 rano z powrotem do Wiednia.

Belgrad, 11 stycznia. Podczas polowa­
nia na kaczki łódź motorowa, którą p łynął 
następca tronu Jerzy, zawadziła o drzewo, 
uszkodziła się i poczęła, tonąć. Następca tronu 
w yratow ał się w ten sposób, żo w ypłynął na 
brzeg, poczem w rócił do stolicy.

Położenie w Królestwie Polskicm 
i w Rossyi.

Warszawa, 11 stycznia. (IW . v rVw-)\ 
Wczoraj rano krążyła koło stajSj i towarowej 
grom ada bandytów i ograbiała składy węgla. 
Gdj-, obłowiwszy się, weszła do .jednię z pi­
w iarń, po lic jan t śledzący bandytów, napro­
wadził na icii ślad oddział wojska i na jego 
czele wszedł do piw iarni, ale zaraz u wejścia 
legł trupem , ugodzony kilkom a strzałam i. 
Wojsko dało salwę, jeden bandyta padł. Na 
odgłos strzałów  nadbiegł rewirowy na czele 
licznego patrolu i mimo gęstego ognia ze 
strony uciekających bandytów, dwóch ujęto. 
Trzej jednak uciekli. Okazało się, że areszto­
w ani byli robotnikam i bez zajęcia.

Nocy onegdąj.sząj aresztowano tu 50 
członków organizacji bojowej partyi socyal- 
no-dem okratycznej, z których więKsza częśe 
należy do klasy robotniczej.

Łódź, 1.1 stycznia. Wczoraj przed po­
łudniem  na ul. Amlrejewskiej zabito szala 
żan d arm em , pułkownika Szadźko. Wojsko 
dało salwo i raniło kilka osób. Klice za­
m knięto.

Ł ó d ź ,  U  stycznia. (Pet. Ag. te l) . Za­
m ach na szefa żandannery i Szadźko wj7ko- 
nało dziesięciu ludzi, uzbrojonych w rewol­
w ery; strzelali oni wszyscy równocześnie. 
Z trzech żołnierzy, towarzyszących pułkowni­
kowi, dwóch zostało zranionych ciężko, jeden 
lekko. Przechodzący przypadkowo kozacy strze­
lili do dwóch ludzi, którzy uciekali i p ra ­
wdopodobnie należeli do sprawców. Obydwóch 
ciężko rannych  przewieziono do szpitala.

Odpowiedzialny redak to r:

A d a m  K r e c li o w i c c k I.



NADESŁANE.

A dw okat krajowy

Dr. Gustaw Trybalskl
przeniósł kancelaryę do Lwowa u l .  Koper­

nika 22. — Telefon N r. 968.

Fosfatyna Faliera jest pokarmem nadzwyczaj 
wzmacniającym. Zapobiega wszelkim niedogodnościom 
wynikającym podczas odłączenia od piersi a w na­
stępstwie wpływa na ogólny rozwój dziecka. To wszy­
stko zawdzięcza swym częściom składowym, które 
stanowią, że" jest pokarmem smacznym, lekkim i je­
dnocześnie nadzwyczaj pożywnym.

O g r o m n a  n ę d z a .

Sercom ofiarnej publiczności polecamy naj­
goręcej Józefę Sikosińską, zam ieszkałą przy 
ul. św. P iotra i Paw ła 1. 5, dotkniętą n ie­
uleczalną wadą serca, sparaliżowaną, chorą 
na oczy, pozbawioną wszelkich środków do 
życia. — Zwracamy się z prośbą o nadsyła­
nie łaskaw ych datków do A dm inistracyi 

naszego pisma.

Utrzymuje na składzie
c z a s o p i s m a  z a g r a n i c z n e

FRANCUSKIE hum orystyczne: 
Fin de siecle, Frou-Frou, Jean qui 
rit, Journal p, tous, Rire, Sourire, Vie 
en cu lotte rouge, L es Modes, Femi- 
na, Le Theatre, L es Arts, Ja sais tout, 

F antasie.
W ŁOSKIE:

ITAsino, II Secolo XX. 
R O SSY JSK IE:

Strana, Szat (bumomtmny), N ow oie  
Wrenua, Rus. Prowidnyk, Ruskija  

W iedom osti, Towaryszcz. 
A N G IE L SK IE :

Frys M agazine, Strand Magazine, 
W ide W orld Magazine, CassePs Ma­
gazine, M unsey Magazine, A inslee 

M agazine, Everybody Magazine, 
Smart Set.

S o k o ł o w s k i e g o
Biuro dzienników, czasopism i ogłoszeń 

Lwów. Pasaż Kausm^na 9,

K a w i a r n i a  „ W i e d e ń s k a "

znakomita kawa, : =
Nakładem tsięgarni M r p a iic z a  i Schmidta

■ w ©  TC„<’w «>'H ® ri ©
wyszedł z druku 

najnowszy bardzo dziś pożądany

Podręcznik dla nodróżnjącycli p  Włoszecli
pod tytułem

„Cztery typtli we Włoszecli"
eprv:cow«»y przez Dyrektora II. Szkoły realnej

MICHAŁA UTYŃSKIEGO.
Książka obejmuje wszelkie wskazówki i rady, 
je kie dla. zwiedzających pam iątki, kościoły, 

muzea i galerye są pożądane.
Form at i druk zastosow an y do pod­

ręczników  w  innych  językach.
Owsa eg zem p la rza  5 fc-, z i

syłfrą T> K,

C E N N I  
lwowskiej Izby handlowej i

Lwów, dnia 11 stycznia.

I .  Akeye za sztukę.
Banku hip. gal. po 200 zł.(400 kor.) 
Banku gal. dla handlu i przein.

po zł. 200 (400 kor.) . . . .  
Kol. Lwów-Czern.-Jassy po 200 

zł. w. a. w srebrze (400 kor.) 
Fabryki wagonów w Sanoku przed­

tem Lipińskiego po 500 kor. . 
T«w. dla gal. przedsięb. elektry­

cznych wod. po 200 zł. (400 kor.)

I I .  L isty  zastawne za 100 kor.

Banku h. g. 5 pr. w. a. wyk z 10 pr.
„ „ „ 4% pr. „ los w 50 1.
„ „ „ 4 pre. „601.po200k.

kraj. 4% pr. „ los w 51 i.
„ n 4 Pr - » ł°s w 1-

T«w. kred. gal. ziem. 4 pr. (pierw­
sza smisya) . . . . . . . .

T»w. kred. galie. ziemsk. 4 pr. 
los w 41% lat . . . . .  .
4 pr.  los w 56 l a t .....................

K
przemysłowej.

I I I . Ohligi za 100 kor.

Gal. funduszu propin. 4 pr. w. a. 
Buków, funduszu propin. 5 pr. w. a. 
Kłmunaln# Ban. kr. 5 pr. (2 em.)

„ „ 4% pr. (3 em.)
„ „ 4 pr. (4 em.)

Kol. lokalne dtto 4 p r...................
Pożyczki kr. 4 pr. po 200 kor.

z roku 1893 . . .....................
Pożyczka m. Lwowa 4 pr. .

„ „ 4 konwen. .

IT . Losy.
M. Krakewa pe zł. 2# (40 kor.)

T . Monety.

Bukat eesarsk i................................
20 f r a n k ó w k a ................................
10# rubli rossyjskioh srebrnych 

„ papierowy eh
100 marek niemieckich . , . .

płacą |żąilają
waluto koron.
K h K h

575 — 585 —

------- IGO -

578 - 583 -

330 - 400 -

400 - 410 -

o
ł£) ] 10 50 111 20
O 100 50 101 20

97 50 98 20
101. 50 102 20■s 98 10 98 80

e
98 80 _ _

sa
d 98 80 — —
0 98 10 98 80
o
A
ć 99 60 100 30

102 — -----

100 70 101 40® 97 50 98 20
sa 97 50 98 20

98 - 98 70
96 - 96 70
98 10 98 80

88 - 94 -

11 26 11 42
19 04 19 25

249 — 252 -
252 — 254 -
117 40 118 -

płacą żądają

100-20
10025

1-56-75 
214-75 
267-50 
267-50 
291-25

Koronowa waluta.
Jednolity dług państwa w srebrze

luty-sierpieii .....................................
kw iocień-pażdziern ik .....................

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 3'2 pr.
„ 1860 po 500 zł. w. a. 4 pr.

„ „ 1860 po 100 zł. 4 pr.
„ ,, 1864 po 100 zł. . .

„ „ „ 1864- po 50 zł _. .
Listy zast. domen panst. po 120 zł. o pr.
B . D łu g  państwa (wszystkich w Kadzie państwa 

reprezentowanych krajów koronnych).
Austr. renta złota wolna od podatku

za 100 zł. 4 p r.......................................117-30
Austr. renta w wal. kor. wcina od

podatku 4 pr............................................. 99115
C. Obligacye kolejowe.

Kol. Arcyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 99 20 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr.
Kol. Ces. Elżbiety za 200 zł. mk.

5“/* pr- (ostemp. akeye) ■ ■ ■ ■
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za

100 zł. 5% p r....................................
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk.

(ostemp. a k e y e ) ...............................
Kol. Arcyks. Kudolfa w wal. koron, 

wolne od podatku 4 p r....................

117-50

460 85 

124-— 

99-15 

99 20

100-40
luO-45

158-75
210-76
269-50
269-50
292-25

117-50 

9955

100-20

118-50 

462-85 

1 2 5 -  

10015 

100-20

K u r s  g i e ł d y  w i e d e l i s k i e j .
Dnia 9 stycznia 1906.

A. Ogólny dług  państwa. płaeą żądają
ednolity dług państwa w banknot.
m ą j - l is to p a d ..................................... 99 40 99’60
styezeń-lip iec........................................... 9935 99’55

Obligacye pierwszeństwa (kolejowe).
Kol. Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 105 50 106-50

w złocie za 200 zł. 5 pr. . . . —■— —‘—
Kol. Czeskiej zach. za 200, 1000 i

5000 zł. 4 p r .............................. 99-40 100 40
Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400

kor. 4 p r ...................................... 99-30 100 30
Kol. bukowińskiej lokalnej za 400

kor. 4 p r ......................................... 99 20 100- —
Kol. galie. Karola Ludwika 4 pr. . 99-50 100- —
Ko 1. Iwowsko-ezern.-jasskiej z reku

1894 4 pr............................. .....  (4£ »0 100 —
Kol. Arcyks. Rudolfa (Salzkammer-

gut) za 400 marek 4 pr. . . . 116-75 117-75
D. D łu g  państwa (krajów korony węgierskiej).

Węg. złota renta za 100 zł. 4 pr. . —
j, „ „ w wal. kor. 4 pr. 90-35 96-55
„ obi. pr. reguł. Cisy 4 pre. . . 154- — 156’—
„ poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 204o0 200-50
„ „ „ „ 50 zł. (100 kor.) 204-50 206 50

E . Obligacye indemnizaeyjne.
Kroaeyi i S ł a w o n i i ..................... 96-10 — ■ —
Węgier za 100 zł. 4 pr..................96 30

F . Inne publiczne pożyczki.
Poż. reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 105- — 
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los

97-65za 200 kor.

97-30

1 0 6 -

9S-60

Koronowa waluta.
Bukowińskie obi. propinacyjne los

za 100 zł. 5 p r ......................
Gal. poż. kr. z roku 1893 4 pr. . .
Gal. obi prop. z roku 1889 4 pr. .
Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896

4 pr.......................................................
Renta włoska za 100 lirów (96 ko­

ron) 4 p r ..............................................
Poż. serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 
Tureckie obi. prem. kol. za 400 frank.

G. L isty zastawne. Oblig. hipot.
(za 100 zł. Nom.)

Anglo-Austr. banku los w- 30 1.4% pr. 
Austr. zakł. kr. ziem. los w 50 1 4 pr. 

„ ń obi. prem. z r. 1880 3 pr.
„ . „ 1889 3 pr.

Buków. zakł. kred. ziem. los 5 pr.
n u n u u 4 pr.

Gai. stke. b. hip. 10 pr. prem. los 5 pr.
„ „ „ los 50 1. 4% pr. . .

,, „ „ „ „ 60 1. 4 pr. . .
Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat 

„ 4 pr. los. 41 lat
„ 4 pr. stare . .

Banku kraj. dla Galieyi Lodomeryi 
4% pr. 51% lat zwrotne . . .

Banku krajowego oblig. komun. 3
emisya 42 lat 4% p r.......................

Banku kr. losy 57% 1. za 200 k. 4 pr. 
Austro-węg. banku 50 lat 4 pr. . .

„ „ „ 50 lat w. k. 4 pv.

H . Obligacye z prawem  pierwszeristtTa 
za 100 zł. nom.

Tow. żogl. par. po Dunaju za 400 i
10.000 m. 4 p r................................ - . l ig -— 116-60

Tow. żegl. par. po Dun. Em. r. 1886 pr. 115-25 116-25
Bolej Lwów-Czern.-Jassr % r. 1884

za 300 zł........................   91-85 9285
Kolej Lwów-Czern. z r. 1884 za 300

zł. 4 p r .................................................  98-80 99-80
Gal. kol. lok. wseliod. za 100 zł. 4 pr. —■— —■—
Weg. gal. kol. em. 1870 za 200 zł. 5 pr. 103*— 103-70

j, „ „ „ 1890 „ 4 pr. 99-75

J . Losy (za sztukę).

Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł. . . 22-50
Zakład kred. dla handl. i przem.100 zł. 448-75
Clary 40 zł. m. k.................................. 14D —
Pożyczka m iasta Insbrukn 20 zł. . 77-—
Losy miasta Krakowa 20 zł. . . . 90- —
Pożyczka miasta Lubiany 20 zł. . . 57-50
Pal fy 40 zł. m. k.................................. 176 —
Czerw, krzyża austr. tow. 10 zł. . . 46-50
Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. . . 27'50
Losy. fund. Arcyks. Rudolfa 10 zł. . 57-—

płaeą żądają

101-80 102-80
97-60 98-60
99-40 100-40

95-75 96-75

101-— 110-50
108-40 i 69-40

. listy dłużne

98-75 99'50
275-25 285-25
284'— 2 9 4 --
101-60 102-60
9925 100-25

110- - U l-—
100-45 101-40
97-50 98-50
9 8 - 98-70
98-50 9 9 - -
98-50 9 9 - -

101-50 102-50

JOO’65 101-65
97-10 98-10
99-25 100-20

10 0 -- 101-—

Z n n W f i f lH  zm!any lokalu sprzedaje kołdry i 
JJ U W U U U  materacy po zniżonych cenach Jó ­

zef S-huster, Lwów, K ooernika 5 Przenoszę sklep
na ul Trzeciego Maja 1 5, pod firmą

lózef Schuster i Kazimierz Toczyski
sk ład m ebli, dywanów i pościeli.

Przyjechali do Lwowa.
D nia 10 stycznia 1907.

H otel George’a.
P. F . Dudzewic-z z Rossyi.

H otel Imperial.
PP. H i\ K. Dzieduszycki z M artynowa, 

br. A. Romer z W ierzbicy, A. Raciborski 
z Psarowa, R, Cywiński z Delejowa, T. Cy­
bulski z Humnisk.

H otel Europejski.
PP. J. Jurew iaz z Rossyi, K. W ołkcw- 

ski ze Stryja.

H otel Stadtm ullera.
A. Borzemski z Sarnek dolnych.

H otel pod  Trzema Koronami.
P. J , Kintzi z Zuszyc.

Koronowa waluta. płaca żadaja
Salina 40 zł. m. k. . . . . . .  193-— 1Ś9-—
Pożyczka miasta Salzburga 20 zł. . 75-— 8 r —

Ii .  Akeye banków (za sztukę).

Banku Anglo-Austr. 240 kor. . . . 317-30 318 30
Peszt. Banku handl. 500 zł. . . . 3375-— 3390-—
Zakł. kred. dla handlu i przein. . . 687-— 688-—
Węg. Banku kredyt. 200 zł. . . . 84P25 842-25
Dolno austr. tow. esk. 400 kor. . . 597 — 603 —
Galie, banku hip. 200 zł.....................  575 — 595'—

„ dla han. i przem. 200 zł. 125-— 150 — 
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 467-25 468'25 

„ Austro-weg. 1400 kor. . . . 1780’— 1789-— 
„ Związku (Unionbank) 200 zł. 580-50 581-50 

Czeskiego banku związkowego 100 zł. 24350 245-25 
Zivnosteńska banka 100 zł. . . . 244-50 245'50

L . Akcy# Przedsiębiorstw transportowych.

Buk. kol. lok. ake. pierw. 200 zł. . 480’— 485-— 
„ „ „ akeye zakład. 200 zł. 400’— 430-—

Kolei półn. ces. Ford. 1000 zł. mk. 5670-— 568ł-— 
Kol. Lwów-Bełzec (ake. pierw.) 200 zł. 420-— 430-— 

„ Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. . . 579'— S8D— 
„ Lw ów -K leparów -Jaw orów  lok.
400 kor.................................................. 3 7 2 --  3 7 6 --

Austr. Tow. żegl. na Dunaju 500 zł. mk. 1052-— 1055-—

M. Akeye Przedsiębiorstw przemysłowych.

Tow. kopalń węgla w Briix 100 zł. 732’— *740-— 
Galie, karpackie naft. tow. 500 kor. 645-— 655-— 
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. 627'75 628'75 
Prag. tow. Żelazn, przem. 200 zł. . 2681-— 2691-—
Seliodniey 500 kor................................. 604-— 614-—
Tureck. zarz. tytoniow. 500 franków 434-50 435’50 
Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. . . 279-— 284-—

N . W e k s l e .

24-50 
458-75 
145-—■ 
8 3 -  
9 5 - -  
61-50 

184 -  
48-50 
29-50 
59-—

Berlin za 100 marek 5 pr. . . —■ —
Londyn z;F10 funt. szt. 4 pr. . 240’92% 
Paryż za 100 franków . . . .  95'62%
Petersburg za 100 rubli 5% pr. —■—
Niemieckie b a n k i ..................... 117 62%
Włoskie b a n k i .......................... 9560
Francuskie b a n k i ..................... —•—
Szwajcarskie b a n k i ..................... 95’40

O. W a l u t y .

Dukat cesarski................................ 11-35
Austr.-weg. 8 guld. złota in»neta —■—
2 0 -fran k ó w k a ............................... 19-10
2 0 -m ark ó w k a ............................... 23-49
Rossyjski półimperyał . . . .  —’—
Niem. banknoty za 100 marek . 117-67% 
Włoskie banknoty za 100 lir. ■ 95’60
R u b le ...............................................  2-52%

241-15
95-75

117-82%
95-75

95-50

11-40

1913
23-57

117-87%
95-80

2-53%

t s ®  w *  m : t e  m r  :w  t l  k
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Licytacye.
L. ez. E . 799/6 (8) (142 3 —3)

Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
w R ohatynie zastąpionego przez dra K. P a­
wlikowskiego i na żądanie adwokata dra 
H ullesa w Kołomyi odbędzie się dnia 21 
stycznia 1907 o godz. 9 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 4 
w Bołszowcach licytacya a) niewiadomego 
z m iejsca pobytu Józefa Pielichowskiego 
własnej 1/3 części realności whl. 287 ks. gr. 
gm. Słoboda konkolnicka składającej się 
z pb. 124 i budynków, oraz z pg. 207, 209, 
210 i 212 „ogród“ przyczem się nadm ienia, 
że ta  1/3 część je s t już na miejscu fizycznie 
oddzieloną; b) tegoż Józefa Pielichowskiego 
w łasnej 1/3 części realności lwh. 926 tejsamej 
gm iny, składającej się z pg. 911; c) tegoż 
Józefa Pielichowskiego własnej 1/3 części 
realności lwh. 927 tej samej gminy, składa­
jącej się z pg. 1042, 1043 i 1044; d) całej 
realności lw h. 9 ks. gr. gminy Słoboda kon­
kolnicka M ichała Baranowskiego własnej, 
składającej się z pg. 1184/2, 1662 i 896; 
e) całej realności lwh. 226 tejże gm iny 
Franciszki i Karoliny Leszczyńskich własnej, 
składającej się z pg. 1123; f) przynależności 
do realności ad a) należących, składających 
się i  ogrodzenia wierzb, jesionów i drzew 
owocowych.

Z nieruchomości powyższych ocenione 
s ą :  a) 1/3 części realności lwh. 287 na 1630 
kor., 1/3 lwh. 926 na 166 kor., 1/3 lwh. 927

na 207 kor., cała realność lwh. 9 na 900 
kor., a cała lwh. 226 na 600 kor. 1/3 część 
przynależności zaś na 96 kor. 83 hal.

Najniższa cena wynosi co do realności 
ad a) 1151 kor., ad b) 111 kor., ad c) 138 
kor., ad d) 600 kor., ad e) 400 kor., poni­
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

W arunki licytacyjne zmienione uchw ałą 
z dnia 16/Xi 1906 i odnoszące się do tej nie­
ruchomości dokumentu (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może każdy, m ający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 4.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licy tacy jnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem  podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie praw a lub 
ciężary na powyższych nieruchom ościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają, w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do dorębzeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Bołszowce, 21 grudnia 1906.

(126 3 - 3 )
Komitet parafialny ob. łać. w Mo- 

nasterzyskaeh przedsiębierze z wiosną 
budowę plebanii kosztem 19045 kor. 
20 bal. i zamierza oddać przedsiębior­
stwo w drodze licytacyi ofertowej.

Termin wnoszenia ofert do 1-go 
lutego b. r.

Komitet zastrzega sobie wybór mię­
dzy oferentami bez względu na kwotę 
oferowaną.

Do ofert należy dołączyć 5 pre. 
oferowanej kwoty w papierach warto­
ściowych łub gotówce.

Plany i kosztorysy można przej­
rzeć w urzędzie parafialnym ob. łać. 
w Moriaslerzyskach.

Ks. Antoni Joniec 
rzym. kat. proboszcz.

Monasterzyska d. 2 stycznia 1907.

L. cz. E. 827/6 (8) (209)
Na- żądanie Lciby Nussbaum a w Ula­

nowie odbędzie się dnia 7 lutego 1907 o 
godz. 9 przed południem  w sądzie niżej wy - 
mienionym w biurze Nr. 5 w Ulanowie iiey- 
taya połowy realności lwh. -5 ks. gr. gminy 
kat. Kurzyna wielka zol,o wiązanej M aryanny 
Szostak własnej, skła((.ąjącej się z połów do­
mu drewnianego, stodoły, chlew nika i sta­

jenki oraz 19 parcel łącznego obszaru 3 
morgi 709 sążni kw. wraz z przynależno- 
ścia-mi składającem i się-z 12tu drzew owo­
cowych.

Nieruchomość wystawiona na licyta- 
CJT Jest oceniona na 2413 kor. 12 hal., przy­
należności zaś na 30 kor.

Najniższa cena wynosi 1628 kor. 75 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchom ości dokum enta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 5.

Takie prawu, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia te ­
go rodzaju co do samej nieruchom ości nie 
mogłyby być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla których jakie praw a lub 
ciżeary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
w ania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie m ieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Ulanów, dnia 17 grudnia 1906.



Sądowa Hala aukcyjna we Lwowie, 
ul. Jagiellońska 1. 15.

Godziny urzędowe (tylko w dnie powszednie) 
przed południem  od 8 do 12, po południu 
od 2 do 6, — w sobotę po południu od 

3 do 8 .
L i c y t a c y e :

Poniedziałek 14 stycznia 1907 od 10 do 12 
godz.: towary korzenne, skład lamp, 
szkła i porcelany, kołnierze, pończo­
chy, rękawiczki, meble i sukna różne. 

W torek 15 stycznia 1907 od 10 do 12 godz.: 
meble, srebro, obrazy, dywany i 1800 
flaszek w ina różnego.

Środa 16 stycznia 1907 od 10 do 12 godz.: 
meble, rower, fortepian, wstążki, ka­
pelusze i konfekcya damska.

Czwartek 17 stycznia 1907 od 10 do 12 
godz.: meble i konlekcya damska. 

P iątek 18 stycznia 1907 od 10 do 12 godz.: 
meble i fortepian.

Sobota 19 stycznia 1907 od 4 do 8 godz.: 
meble i sprzęty domowe.
Sprzedać się mające przedm ioty mogą 

być oglądane w hali przed licytacyą w go­
dzinach urzędowych.

Lwów, dnia 8 stycznia 1907.

(185 1—3) będą o dalszych w ydarzeniach tego postę-

L. cz. E. XXI. 388/6 (29) (184 1 - 3 )
W  sprawie egzekucyjnej A leksandra Ma­

łeckiego, zastąpionego przez m atkę i opie­
kunkę H erm inę M ałecką przeciw M aryi Gu- 
szalewicz w Kołomyi i Arkadyuszowi M ałe­
ckiemu we Lwowie o zniesienie w spółw ła­
sności odbędzie się dnia 20 lutego 190^ o 
godzinie 10 przed południem  w sądzie niżej 
wymienionym, w sali Nr. VI, licytacya r e ­
alności we Lwowie pod lkons. 4944/4 przy 
ul. Hoffmanna Opata lorj. 26 położonej, whl. 
762 dz. IV. ks. gr. gm. m. Lwowa objętej, 
będącej jak  karta B poz. 3, w łasnością A le­
ksandra M ałeckiego, Maryi Guszalewicz i 
Arkadyusza M ałeckiego po 1/3 niewydzielo- 
nej części, {składającej się z parceli budowl. 
lkat. 3352/1 o powierzchni 306 m 2. na któ­
rej stoi dom dwupiątrowy frontow y m uro­
wany wraz z oficyną dwupiętrową z podwó­
rzem i z przynależnościami, bliżej w proto­
kole ocenienia z dnia 11 kw ietnia 1906 1. 
cz. E. XXI. 383/6 (7) poszczególnionymi.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacye, je s t ocenioną na kwotę 53.870 ko­
ron 18 hal., w której mieści się już wartość 
przynależności w kwocie 1654 kor. i w ar­
tość ulgi podatkowej w kwocie 4414 koron 
48 hal. (rozp. min. 25 kw ietnia 1900 Nr. 80 
Hz. p. p.).

Cenę wywołania, a zarazem cenę naj­
niższej oferty tej realności stanow i kwota 
48.483 kor. 1 8 hal., jako 9/10 części szacun­
kowej tej realności wraz z przynależnościa­
mi, poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdziL
do skutku. . .

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tei nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
n ia  i t  d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w 'sądzie niżej wymienionym, w Oddziele

C. k. Sąd powiatowy S. XXI.
Lwów. dnia 6 grudnia 1906.

L. cz. E . 720/6 (5) (208)
D nia 22 stycznia 1907 o godz. 10 P ^ e d  

południem  w sądzie tutejszym  w biuize JNi;
17 odbędzie się licytacya a) ca,l’cj realności 
objętej ‘ whl. 1161 gminy kat.q “ o w k  
składającej się 1) pgrt. lk. 2/9S/1 o obs 
rze 1027 kw. sążni, 2) z pgrt. lk- 2950/6 o 
obszarze 559 kw. sążni; b) połowy realności 
obi. whl. 2487 gk. Trembowla, składającej 
się z pgrt. lk. 2950/5 o obszarze 69 kw; 
sążni wraz z przynależnościam i należącenn 
do tej połowy realności składająceini się 
z bram y dw uskrzydłow ej; c) połowy realno­
ści obj. whl. 1085 gk. Trembowla, składają­
cej się z parć. bud. lk. 418 o obszarze 35 
kw, sążni, pg. lk. 637 o obszaize 222 kw. 
sążni i z pg. lk. 628 o obszarze 460 kw. 
sążni.

Nieruchomości te wystawione na iicy- 
tacyę są ocenione: ad a) na 793 kor., ad b) 
na 142 kor. 25 hal. przynależności z tejże 
na 15 kor., ad c) na 565 kor. 45 hal.

Najniższa cena wynosi co do realności 
ad a) 528 kor. 67 hal., ad b) 94 kor. 84 
hal., ad c) 97 kor., poniżej tej ceny sprze­
daż nie przyjdzie do skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące_ się 
do tych nieruchom ości dokum enta przejrzeć 
można w sądzie tutejszym, w biurze Nr. 17.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym  term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchom ości 
nie mogłyby być już ze skutkiem  podno 
szone.

Te osoby, dla których jakie praw a lub 
ciężary na powyższych nieruchom ościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadam iane

»Gazeta Lwowska* Nr. 9 z dnia 12 stycznia 1907,

•powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie m ieszkają w okręgu, sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Trembowla, dnia 18 grudnia 1906.

L. cz. E . 1260/6 (3) (207)
D nia 22 stycznia 1907 o godz. 9 przed 

południem  w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 17 odbędzie się licytacya 1/6 czę­
ści realności obj. whl. 328 gk. Zazdrość 
składającej się z 3 różnych parcel ornych
o obszarze 58 ar., 45 ar. i 35 ar. (czarno-
ziem) bez przynależności.

Nieruchomość ta  w ystaw iona na licy- 
tacyę, je s t ocenioną na 133 kor. 33 hal.

Najniższa cena wynosi 77 kor. 78 hal.
poniżej której sprzedaż nie nastąpi.

W arunki licytacjgne i odnoszące się 
do tej nieruchom ości dokum enta przejrzeć 
można w sądzie tutejszjun w biurze Nr. 17.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchom ości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jak ie  praw a łub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

W yznaczenie term inu licytacyjnego na­
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanych cząstek 
nieruchom ości.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Trembowla, dnia 18 grudnia 1906.

L. cz. E. IX. 1265/6 (10) (194)
Na żądanie c. k. uprzyw._ galic. akc. 

Banku hipotecznego we Lwowie, zastąpio­
nego przez adwokata dra Ju liana G ertlera 
w’ Krakowie, odbędzie się dnia 4 lutego 1907
0 godz. 10 przed południem  w tut. sądzie 
w sali Nr. 1. na parterze przy ulicy św. Jana
1. 22 licytacya realności pod lk. 370 dz. VIII. 
przy ul. Pustej 1. or. 5 w Krakowie położo­
nej, lwh. 1754 ks. gr. gm. kat. Kraków obj. 
wraz z przynależnościam i składającem i się 
z tablicy ze spisem lokatorów, dzwonka dru­
cianego do stróża, 1 la tarn i oszklonej w sieni, 
3 lam p naftow ych  do oświetlenia schodowy
1 wózka na dwóch kółkach z paczką na 
śmiecie, 1 osęki, 5 wiaderek parcianych sta­
rych, podwójnej okiennicy drewnianej, 4 
szafek (spiżarek) na  Isżom i Ilg iem  piotrze, 
3 muszel wodociągowych wraz z urządzeniem 
wodociągu.co

Nieruchomość lwh. 1754 ks. gr. K ra­
ków objęta wystawiona na licytacye jest 
ocenioną według aktu detaksacyi Banku h i­
potecznego we Lwowie na sumę 66.600 kor., 
przynależności zaś na 583 kor.° 30 hal.

Najniższa cena wynosi 83.591 kor., 65 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

\Varunki licytacyjne, które sio niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące sic do tej nie­
ruchomości dokum enta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia itd.) 
może każdy, mający chęć kupienia,, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 48 II. p.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie praw a lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie_ już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli n ie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temhż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IX.
Kraków, dnia 24 grudnia 1906.

L. cz. E. 2924/6 (4) (211)
Dnia 19 lutego 1907 o godz. 10 przed 

południem odbędzie; sio w sądzie niżej wy­
m ienionym w biurze Nr. 14 licytacya poło­
wy realności wyk. hip. 164 ks. gr. gm. Du- 
blany objętej m ałoletnich M ichała i Ju liana 
M ichaluków vel M ichalaków w łasnej wraz 
z przynależnościam i.

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacye jest oceniona na 1268 kor. 85 hal., 

Najniższa _ cena wynosi 845 kor. 90 
hal., poniżej tej ceny sprzedaz n ie  przyjdzie 
do skutku.

W arunki licytacyjne niniejszem .zatwier- • 
dzone i odnoszące się do tej nieruchom o­
ści dokum enta (wyciąg tabularny, w y c ią g ' 
katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 14.

Takie prawa, wobec których nin iej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchom ości 
nie mogłyby być już ze skutkiem  podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie praw a lub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
olScnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O. k. Są.d powiatowy, S. II., Oddział IV.
Lwów, dnia 22 grudnia 1906.

L. cz. E. 987/6 (8) (201)
Dnia 29 stycznia 1907 o godz. 10 przed 

południem  odbędzie się licytacya 1/4 części 
realności lwh. 349 gm. Oświęcim, stanow ią­
cej parterow y dom drewniany.

Realność tę oceniono na 1766 kor., a 
1/4 część tejże na 441 kor. 50 hal.

Najniższa cena poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 220 kor. 75 hal.

W arunki licytacyjne i inne dokum enta 
w tej sprawie przejrzeć można w biurze 
Nr. 4 tut. sądu.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Oświęcim, 17 grudnia 1906.

L. cz. E . 1129/6 (173)
Na żądanie W spólnej Kasy sierocej w 

Nisku odbędzie się dnia 30 stycznia 1907 
o godz. 10 przed południem  w sądzie niżej 
wym ienionym , w biurze Nr. 19, licytacya 
realności lwh. 1509 ks. gr. gminy Jeżowe 
(dom drew niany słom ą kryty  i stajn ia i 1 ha, 
81 ar, 80 n i2 gruntu).

Nieruchomość, w ystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 3580 kor.

Najniższa cena wynosi 2386 kor. 67 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchom ości dokum enta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
n ia  i t. d.) może każdy, mający chęć ku 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej w ym ienionym , w biurze Nr. 19.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Nisko, dnia 30 grudnia 1906.

Audyęncyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępow ania ugodowego.

Dalsze ogłuszania w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w czę­
ści urzędowej „Gazety Lwowskieja.

Wierzyciele, którzy nie mieszkają w 
Cieszanowie luli w pobliżu Cieszanowa mają 
wymienić w zgłoszeniu pełnom ocnika dla 
doręczeń, w temże miejscu zamieszkałego, 
w przeciwnym bowiem razie na wniosek ko­
m isarza konkusowogo ustanowi się dla nich 
na ich koszt i niebezpieczeństwo pełnomo­
cnika dla doręczeń.

C. k. sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 5 stycznia 1907.

L. cz. 2/7 (35 (179 1 - 3 )
Edykt konkursowy.

C. k. sąd krajowy cywilny we Lwowie 
zezwolił na otwarcie konkursu do majątku 
Simona Steinbacha, nieprotokołowanego kup­
ca w Dolinach ad Żuków (sąd pow: Cie­
szanów).

Komisarzem konkursowym m ianuje się 
e, k. Naczelnika Sądu powiatowego w Cie­
szanowie, zaś tymczasowym zawiadowcą ma­
sy pana adw. dr. Nurkowskiego w Ciesza­
nowie.

W ierzycieli wzywa się; ażeby na au- 
dyeńcyi wyznaczonej na dzień 18 stycznia 
1907 o godz. 10 przed południem  w c, k. 
sądzie powiatowym Cieszanowie przedło­
żyli dokumenty, poświadczające ich roszcze­
nia, w ystąpili z wnioskami względem za­
tw ierdzenia tymczasowego zawiadowcy lub 
zam ianowania innego i jego zastępcy i przy­
stąpili do wyboru wydziału wierzycieli.

W zywa się także tych wszystkich, któ­
rzy chcą wystąpić jako wierzyciele konkur­
sowi z roszczeniami, ażeby roszczenia swe, 
chociażby co do n ich  spór już zawisł, sto­
sownie do przepisów ord. konkurs., zgłosili 
w tym sądzie albo w c. k. sądzie powiato­
wym w Cieszanowie najdalej do dnia 7 lu­
tego 1907. a na audyencyi likwidacyjnej na 
dzień 14 lutego 1907 o godz. 10 przed 
południem  w tymże sądzie powiatowym wy­
znaczonej polikwidowali je  i ustanow ili dla 
nich porządek.

W ierzycieli, którzy zaniedbają term inu 
zgłoszenia, tak poszczególnym wierzycielom 
jak  i masie upadłościowej zwrócą koszta 
urosło przez ponowne zwołanie ogółu wie­
rzycieli i badanie dodatkowego zgłoszenia i 
będą wykluczeni od podziałów uskutecznio­
nych na podstaw ie form alnego projektu po­
działu.

_ W ierzycielom na audyencyi likwidacyj- 
nej jaw iącym  się i zgłoszonym służy prawo 
w m iejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy 
i członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby, swego zaufania.

L. cz. S. 12/6 (1) (181 1 - 3 )
Edykt konkursowy.

C. k. sąd obwodowy w Stanisławowie 
zezwolił na otwarcie konkursu kupieckiego 
do m ajątku Juliusza Kohna, dzierżawcy dóbr 
w Dulibaeh.

Komisarzem konkursowym m ianuje się 
c. k. radcę sądu krajowego Teodora M ar­
kowa w Buczaczu, zaś tymczasowym zawia­
dowcą masy pana dra M andla M eerengla, 
adwokata w Buczaczu.

W ierzycieli wzywa się, ażeby na audyen­
cyi, wyznaczonej na dzień 25 stycznia 1907 
godz. 10 przed południem  w c. k. sądzie 
powiatowym w Buczaczu przedłożyli doku­
menty, poświadczające ich roszczenia, wystą­
pili z wnioskami względem zatwierdzenia 
tymczasowego zawiadowcy lub zamianowania 
innego i jego zastępcy i przystąpili do wy­
boru wydziału wierzycieli.

Wzywa się także tych wszystkich, któ­
rzy chcą wystąpić jako wierzyciele konkur­
sowi z roszczeniami, ażeby roszczenia swe, 
chociażby co do nich spór już zawisł, stoso­
wnie do przepisów ord. konkurs, zgłosili się 
w tym  sądzie albo w c. k. sądzie powiato­
wym w Buczaczu najdalej do dnia 16 lute­
go 1907, a na audyencyi likwidacyjnej na 
dzień 27 lutego 1907 godz. 10 przed połu­
dniem w tymże sądzie wyznaczonej, polikwi­
dowali je  i ustanowili dla nich porządek.

W ierzyciele, którzy zaniedbają term inu 
zgłoszenia, tak poszczególnym wierzycielom 
jak  i m asie upadłościowej zwrócą koszta 
uroste przez ponowne zwołanie ogółu wie­
rzycieli i badanie dodatkowego zgłoszenia 
i będą wykluczeni od podziałów uskutecznio­
nych na podstawie formalnego projektu po­
działu.

W ierzycielom na- audyencyi likwidacyj­
nej jawiącym  się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy 
i członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby, swego zaufania.

Audyęncyę likwidacyjną przeznacza sie 
zarazem do postępowania ugodowego.

Postępowanie konkursowe co do spółki 
i pojedynczych spólników będzie oddzielnie 
prowadzonem.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w części 
urzędowej „Gazety Lw ow skiej11.

W ierzyciele, którzy nie mieszkają w Bu­
czaczu lub w pobliżu Buezacza mają wymie­
nić w zgłoszeniu pełnom ocnika do doręczeń, 
w temże miejscu zamieszkałego, w przeci­
wnym bowiem razie na wniosek komisarza 
konkursowego ustanowi się dla n ich  na  icli 
koszt i niebezpieczeństwo pełnom ocnika dla 
doreczeń.

O. k. obwodowy, Oddział IV.
Stanisławów, dnia 10 grudnia 1906.

Konkurs a.
(82 2—3)

K o n k u r s .
Wydział powiatowy w Horodence 

rozpisuje niniejszem konkurs na po­
sadę Rachmistrza z płacą stałą 1600 
koron i dodatkiem aktywalnym rocznie 
200 koron.

Oprócz wymogów zwykłych kan­
dydaci wykazać się winni egzaminem 
z rachunkowości państwowej, oraz 
praktyką w zawodzie rachunkowym.

Pierwszeństwo mają ci, co będą 
mogli być użyci do pomocy w biurze 
technicznem.

Odnośne podania należy wnosić 
najpóźniej do końca stycznia 1907 r.

Posada na razie prowizoryczna, 
po roku może nastąpić stabilizacya.

Horodenka, d. 20 grudnia 1906.
Theodorowicz prezes.

L. cz. Ns. I I I  151/7 (1) (155 1 - 3 )
W  m yśl przepisu § 376 pk. wzywa się 

niewiadom ych właścicieli następujących przed­



miotów, względnie gotówki ze sprzedaży przed­
miotów uzyskanej jako to :

1) kolczyka rzekomo z dyam entem  w spra­
wie nieznanego sprawcy o zbrodnię kradzieży,

2) zegarka srebrnego Nr. 97561 z łań ­
cuszkiem niklowym i zegarka niklowego nie- 
krytego w sprawie Józefa Kocika i spóln. o 
zbrodnię kradzieży,

3) zegarka złotego damskiego krytego 
z m onogram em  M. S. agrafką srebrną w 
spraw ie karnej Jacentego M iernika o zbro­
dnię oszustwa,

4) pudełka złotego na zapałki w spra­
wie karnej Kazimierza Spuły o zbrodnię kra­
dzieży,

5) 8 kor. 25 hal. ze sprzedaży zwoju 
suknaS(zeugu) i 3 noży posrebrzanych w spra­
wie karnej Bronisława Rechula i spóln. o 
zbrodnię kradzieży.

6) 36 kor. 67 hal. ze sprzedaży 3 par 
pantofli, 14 i pół par pończoch dziecinnych, 
11 par rękawiczek różnego gatunku, 3 ser­
wetek, 4 k raw a tek , szalu jedwabnego z 
frendzlami, kaw ałka perkalu w białe paski, 
6 woreczków z watą, kłębka bawełny ciem­
nej, pugilarera, notesa, 11 scyzoryków, 46 
widokówek, pudełka blaszanego, 6 dużych 
nożowy 6 kłębków tasiemek, 11 lusterek o- 
krągłych, 23 szpilek kauczukowych, pary no­
życzek, 2 kółek mosiężnych, 17 paczek bibu­
łek, 2 par spinek do m ankietów, 5 spinek 
do koszul, żabki, 4 grzebieni, 2 cygarniczek, 
korkociągu, 4 szpulek nici, kubka drew nia­
nego, sprzączki, 10 pędzlików, 5 par m an­
kietów, 4 pasków damskich, podtrzymywacza 
damskiego i 15 nitek korali kauczukowych 
w7 sprawie karnej P io tra  Breli i spóln. o 
zbrodnię sprzeniew ierzenia,

7) 2 kor. 40 hal. ze sprzedaży 9 m e­
trów  w staw ki w sprawie karnej M aryi Żak
0 zbrodnię kradzieży,

8) 80 hal. ze sprzedaży derki do n a ­
krycia koni w spraw ie karnej Kazimierza 
Gwózka i spóln. o zbrodnię kradzieży,

9) zegarka złotego damskiego emalio­
wanego krytego Nr. 316354 w etui przez 
A ndrzeja Głębockiego skradzionego,

10) albumu skórzanego z niklowemi 
klam ram i i fotografiami, albumu z poczto- 
wemi kartkam i, 9 obrazków „P ien in 11, książki 
„gdzie szczęście11, 2 książeczek do modlenia, 
sztyletu w pochwie, flakonu z perfum, pu­
dełka i etui, książki „Kawalerowie mieczowi11, 
poszewek z monogram em  M. B. chustki do 
nosa z literą  B., białych spodni i 2 obrazów 
t. j. M atki Boskiej i pejsażu w sprawie kar­
nej Józefa Dzierzy i spóln.. o zbrodnie kra­
dzieży,

11) serca srebrnego w sprawie karnej 
niewiadomego sprawcy o zbrodnię kradzieży,

12) etui z napisem , priyilegium  J. An- 
krfels etc. wraz z szczoteczką, obcinacza do 
paznogei, korkociągu metalowego w rączce, 
tubki pomady na włosy z napisem  „Roger 
et G alle t11, pary  m ęskich rękawiczek angiel­
skich, scyzoryka w okładce białej kościanej, 
cygarniczki bursztynowej z czarną pianką w 
etui, smyczki, drucianej obwiniętej sznurkiem  
zielonym, lornetki w czarnej oprawie, brzytwy 
ze znakiem : „Gebruder Stoli Focke, Solin­
g e n 11 w etui bronzowem, szczoteczki do wąsów 
w etui skórkowem i rewolweru w sprawie 
karnej Bolesława Krasuskiego i spóln. o zbro­
dnie kradzieży,

13) 52 kor. 20 hal. ze sprzedaży ze­
garka złotego z literam i N. N., pięciu łyżek 
stołowych srebrnych , łyżki platerowanej, 
sześciu łyżeczek srebrnych  i chochelki sreb r­
nej w sprawie karnej Jędrzeja H aw ryłaka i 
spóln. o zbrodnię kradzieży,

14) 646 widokówek z widokami z Kra­
kowa w sprawie karnej Antoniego Ilordonia
1 spóln. o zbrodnię kradzieży,

15) bai, spodni i śróbki w sprawie kar­
nej Józefa Śtarnow skiego o zbrodnię k ra­
dzieży,

16) 2 pierścionków złotych z fałszy­
wymi kamyczkami i perełkam i w sprawie 
karnej M aryanny Batkównej o kradzież,

17) 9 kor. 90 hal. za sprzedaż 2 re ­
wolwerów w spraw ie Józefa Buryańskiego i 
spóln. o zbrodnie kradzieży,

18) zegarka metalowego z łańcuszkiem  
niklow ym  w sprawie Mojżesza Lesera o wy­
stępek z ustawy wojskowej,

19) 12 koron ze sprzedaży pary kama- 
szek i 2 prześcieradeł w sprawie karnej A n­
drzeja Głębockiego o zbrodnię kradzieży, aby 
się w przeciągu roku od trzeciego ogłoszenia 
niniejszego edyktu w „Gazecie Lwowskiej11 
licząc w sądzie tu t. zgłosili i praw a swe do 
przedmiotów po wyż wyszczególnionych, wzglę­
dnie gotówki, wykazali, gdyż inaczej takowe 
funduszowi przypadłości na rzecz skarbu pań­
stw a przekazane zostaną.

C. k. Sąd krajowy karny.
Kraków, dnia 2 stycznia 1907.

L. cz. P r. 2198/18 P /6 (165 1 - 3 )
O b w i e s z c z e n i e .

Jego B scelencya P m y d e n t wyższego 
sądu krajowego we Lwowie zamianował dla 
rozpoczynającej sio z dniem  18 lutego 1907 
9 godzina rano I. kadencyi sądów przysię­
g łych przy sądzie obwodowyrn w Złoczowie 
przewodniczącym sądów7 przysięgłych M ar­

cina Chorzemskiego c. k. radcę Dworu jako 
Prezydenta sądu obwrodowrego, a zastępcami 
przewodniczącego c. k. w iceprezydenta sądu 
obwodowego Józefa H eldenburga, radców7 
e. k. sądu krajowego M ichała Bałtarowicza, 
M arcelego Fedyńskiego, Atanazego Skobiel- 
skiego, Ignacego Kubego, W łodzimierza Ru­
sina i Tytusa Sawczyńskiego.

Prezydyum  c. k. Sądu obwodowego.
Złoczów, dnia 5 stycznia 1907.

L. cz. C. I I I  3/7 (1) (202 1 - 3 )
Przeciw  Tomaszowi Pocięglowi kupcowi 

z Eadziszowa, którego miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesiony został do c. k. sądu po­
wiatowego wr Podgórzu przez Salomona Lan- 
desbergera pozew' o 214 kor. 44 hal. zpn.

Na podstawie pozwu wyznacza się w są­
dzie tutejszym  w biurze Nr. 90 I I  p. au- 
dyencyę do ustnej rozprawy procesowej na 
dzień 1 lutego 1907 na godz. 10 przed po- 
łuniem .

Celem strzeżenia praw7 Tomasza Po- 
cięgla ustanaw ia się pana dr. Jakóba A ron- 
sohna w Podgórzu kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie To­
masza Pocięgla w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnom ocnika nie za­
mianuje.

Ć. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Podgórze, clnia 3 stycznia 1907.

L. 42 (177)
O b w i e s z c z e n i e .

W wykonaniu postanowienia § 30 
ustawy o reprezentacyi powiatowej po­
daje się niniejszem do wiadomości opo­
datkowanych w powiecie, że zamknię­
cia rachunkowe za rok 1906 fundu­
szów zostających w administracyi Wy­
działu powiatowego zostały z dniem 
dzisiejszym wyłożone do przeglądu 
przez interesowanych na przeciąg dm 
14-tu w biurze Wydziału powiatowego.

Z Wydziału powiatowego.
Husiatyn, dnia 5 stycznia 1907.

L. cz. C. II. 5/7 (1) (232)
Przeciw  Jędrzejow i Guńkowi z Lubo­

mierza, którego miejsce pobytu je s t niezna­
ne, w niesiony został do tut. c. k. sądu przez 
M acieja Guńka z Lubomierza pozew o 1000 
kor. zpn.

Na podstawie tego pozwu wyznaczono 
audyencyę do ustnej rozprawy procesowej 
na dzień 15 stycznia 1907 o godz. 9 rano.

Celem strzeżenia praw  Jędrzeja Guńki 
ustanaw ia się dla niego kuratora w osobie 
pana S tanisław a Krokowskiego c. k. nota- 
ryusza w W iśniczu.

Tenże kurator zastępyw ać ma swego 
kuranda tak długo dopóki tenże sam w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnom ocnika nie 
ustanowi.

O. k. Sari powiatowy, Oddział II.
W iśnicz, dnia 2 stycznia 1907.

L. cz. C. II. 11/7 ( 1) _ _ (228)
Przeciw  niewiadomemu z m iejsca po­

bytu Franciszkow i Stopyrze i spólnikom 
przedtem  w Brzozie Stadnickiej zam ieszka­
łem u w niósł Jan  U rban gospodarz w Brzo­
zie Stadnickiej i spólnioy pozew o uznanie i 
zaitabulowanie za właścicieli parcel gr. lk. 
1322, 1323, 1324 i 1325 w Brzozie Stadni­
ckiej, tudzież oddanie w posiadanie połowy 
tychże parcel zpn.

U stna rozpraw a1 odbędzie się dnia 18 
stycznia 1907 o godz. 9 rano w sali Nr. 2 
w tutejszym  c. k. sądzie.

U stanowiony dla strzeżenia praw  po­
zw an e j!  kuratorem  adwokat dr. H enryk Dy- 
midowicz w Łańcucie będzie go zastępywać 
dopókąd się w sądzie się nie zgłosi lub peł- 
omocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Łańcut, dnia 9 stycznia 1906.

L. cz. Cw. II. 1439/6 (2) (188)
Przeciw  Izaakowi Majerowi Franklow i 

w Podgórzu, którego miejsce pobytu jest n ie­
znane, wniesiony został do c. k. sądu k ra­
jowego jako handlowego w Krakowie przez 
Józefa Dunkolbiuma pozew o 1000 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wydano pod dniem  
28 grudnia 1906 Cw. I I  1439/6 (1) nakaz 
zapłaty.

Celem strzeżenia praw  Izaaka M ajera 
Friinkla ustanaw ia się pana dr. Izaaka Lauera 
adwokata w Krakowie kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie w rze­
czonej spraw ie na jego koszt i niebezpieczeń­
stwo, dopóki on sam w sądzie się nie zgłosi 
lub pełnom ocnika ^nie zamianuje.

C. k. Sad krajowy jako handlowy, 
Oddział II.

Kraków, dnia 29 grudnia 1906.

L. ez. C. I I  5/7 (1) _ '(210)
Przeciw  Jozefowi i Rozie małżonkom  

Koglom z Ulanowa, których miejsce pobytu 
jest nieznane, w niesiony został do c. k. sądu 
powiatowego w Ulanowie przez Sarę Silber 
z Ulanowa pozew o uznanie w łasności rea l­
ności lwh. 105 i 1/3 części realności lwh.
99 gm. Ulanów.

Na podstawie pozwu wyznaczono au­
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 8 lu­
tego 1907 godzina 9 rano.

Celem strzeżenia praw  kurandów usta­
nawia się pana Sałkę Glanzberga w Ulano­
wie kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie ku­
randów w rzeczonej spraw ie na ich koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
nie zgłoszą lub pełnom ocnika nie zamianują.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Ulanów, dnia 7 stycznia 1907.

L. cz. Cw. 699/6 (2) (189)
Przeciw Jakóbowi W achsmanowi, któ­

rego miejsce pobytu je s t nieznane, w nie­
siony został do c. k. sądu obwodowego w 
Jaśle  przez powiatową Kasę oszczędności w 
Gorlicach pozew o 800 koron.

Na podstawie pozwu wydany został 
wekslowy nakaz zapłaty z dnia 29 listopada 
1906 ad Cw. 699/6 (1).

Celem strzeżenia praw  Jakóba W achs- 
m ana niewiadomego z m iejsca pobytu usta­
naw ia się pana dr. W łodzimierza Gabryszew- 
skiego adwokata w Jaśle  kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie ku­
randa w rzeczonej spraw ie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnom ocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II.

Jasło , dnia JO grudnia 1906.

L. cz. C. I I  533/6 (.1) (266)
Przeciw  Ozyaszowi W ielopolskiemu, któ­

rego miejsce pobytu jest nieznane, w nie­
siony został do c. k. sarin powiatowego w 
Brzozowie przez M ichała Reichla z Brzozowa 
pozew o 1000 koron.

Na podstawie pozwu wyznaczono au­
dyencyę na 31. grudnia 1906 godzina 10 rano.

Celem strzeżenia praw  Ozyasza W ielo­
polskiego ustanaw ia się pana adw. dr. Festen- 
burga w Brzozowie kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie tegoż 
w rzeczonej sprawie na jego koszt i niebez­
pieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie zgłosi 
lub pełnom ocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Brzozów, dnia 24 grudnia 1906.

L. cz. Cw. 3918/6 (1)  ̂ (159)
Przeciw  Jakóbowi Pasierb, którego m iej­

sce pobytu jest nieznane, w niesiony zstał do
c. k. sądu obwodowego w Tarnopolu przez 
Semena Pazdzija pozew o 900 koron.

Na podstawie pozwu wydano nakaz za­
płaty z dnia 22 grudnia 1906 do lcz. Cw. 
3918/6 (1).

Celem strzeżenia praw  niewiadomego z 
m iejsca pobytu Jakóba Pasierb ustanaw ia się 
pana adwokata dr. Rozena w Tarnopolu ku­
ratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie n ie­
wiadomego z miejsca pobytu Jakóba Pasierba 
w rzeczonej sprawie na jego koszt i niebez- 
ioczeristwo, dopóki on w sądzie się nie zgłosi 
lub pełnom ocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Tarnopol, dnia 22 grudnia 1906.

L. cz. Cw. I I I  4402/6 (1) _ _ (180)
Przeciw  Berlowi Bausteinowi kupcowi 

ostatnio w Żółkwi zamieszkałemu, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony zo­
sta ł do c. k. sądu. kraj. j. handl. we Lwo­
wie przez M arkusa Brodingera właść. realn. 
w Żółkwi pozew o 1000 koron.

Na podstawie pozwu wydano wekslowy 
nakaz zapłaty dnia 29 grudnia 1906 do 1. cz. 
Cw. I II  4402/6 (1).

Celem strzeżenia praw  pozwanego usta­
nawia się pana adwokata dr. Adolfa Raresa 
we Lwowie kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie go w 
rzeczonej spraw ie na jego koszt i n iebezpie­
czeństwo, dopóki on w sądzie się nie zgłosi 
lub pełnom ocnika nic zamianuje.

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział III.

Lwów, dnia 29 grudnia 1906.

L. cz. Cw. 2848/6 (3) (161)
Przeciw  Dawidowi E lfenbeinow i i Cha­

nie E lfenbeinow ej, k tórych miejsce pobytu 
jest nieznane, w niesiony został cło c. k. sądu 
obwodowego w Tarnopolu przez F ilie  e. k. 
uprzyw. galic. akc. Banku hipotecznego w 
Tarnopolu pozew o 3000 kor. i 200 koron.

Na podstawie p p w u  wydano nakaz za­
p łaty  z dnia 8 listopada 1906 do 1. cz. On. 
2848/6 (1),

Colem strzeżenia praw  niewiadomego z

m iejsca pobytu Dawida E lfenbeina i Chany 
E lfenbeinow ej ustanaw ia się pana adw. dr. 
R osenfelda w Tarnopolu kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie nie­
wiadomych z miejsca pobytu Dawida E lfen­
beina i Chany Elfenbeinowej w rzeczonej 
sprawie na ich koszt i niebezpieczeństwo, do­
póki oni w sądzie się nie zgłoszą lub pełno­
mocnika nie zamianują.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Tarnopol, dnia 24 grudnia 1906.

L. cz. C. I I  4/7 (1) (196)
Przeciw  Andruchow i Saw ran z Soko- 

łówki, którego miejsce pobytu je s t nieznane, 
wniesiony został do c. k. sądu powiatowego 
w Bóbrce przez Klarę Łukowską z Sieniawki 
ad Sokołówka pozew o 400 koron.

Na podstawie pozwu wyznaczony zo­
s ta ł term in do ustnej rozprawy na dzień 
7 lutego 1907 godzinę. 9 przed południem 
do tego sądu biuro Nr. 3.

Celern strzeżenia praw  A ndruclia Sawra- 
na ustanaw ia się pana dr. Kamma w Bóbrce 
kuratorem .

Tenże kuratou zastępywać będzie An- 
drucha Saw rana w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnom ocnika nie za­
mianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Bobrka, dnia 3 stycznia 1907.

Am ortyzacye.
L. cz. T. 15/6 (4) (192 1 - 3 )

W drożenie postępowania celem uznania 
za zmarłego.

Wojciech Socha, gospodarz gruntow y 
w Bzykach pod Andrychowem  w wieku oko­
ło 30 do 40 la t życia, wydalił się przed 45 
laty  do K rólestwa Polskiego na roboty pol­
no i ztam tąd już nie w rócił ani o sobie ża­
dnej nie dał wiadomości.

Gdy zatem przyjąć należy, że zachodzi 
ustawowe dom niem anie z § 24 1. 2 ust. cyw. 
przeto wdraża się na prośbę Józefa Sochy 
postępowanie celem uznania zaginionego za 
zm arłego. W ydaje się przeto ogólne wezwa­
nie, aby udzielono sądowi lub kuratorow i p. 
dr. Malcowi adw. w A ndrychowie wiadomo­
ści o powyż wymienionym.

W ojciecha Sochę wzywa się, aby przed 
niżej wym ienionym  sądem staw ił się lub w 
inny sposób uwiadom ił o swem życiu.

Sąd tutejszy na ponowną prośbę po 
dniu 1 lutego 1908, rozstrzygnie o uznaniu 
za zmarłego.

Cl k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
W adowice, dnia 22 g rudnia 1906.

S p a d k i.
L. cz. P. 108/5 (9) (197 1 - 3 )

E d y k t.
C. k. Sąd powiatowy w Bolechowie 

ogłasza, że dnia 29 września .1891 w Bełe- 
jowie zm arł H ryń Halij nie pozostawiając 
rozporządzenia ostatniej woli.

Ponieważ sądowi miejsce pobytu A nny 
Halij nie je s t znanem, przeto wzywa się ją, 
aby w przeciągu jednego roku licząc od dnia 
niżej podanego zgłosiła się w tutejszym  są­
dzie i w niosła oświadczenie co do dziedzi­
czenia, w przeciwnym  bowiem razie spadek 
zostanie przeprowadzony ze zgłaszającymi 
się dziedzicami i  ̂z kuratorem  Andrzejem  
Carykiem, ustanowionym  dla nieobecnej A n­
ny Halij.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Bolechów, dnia 17 sierpnia 1906.

Kuratele.
L. cz. L. V 6/6 (5) (114 3— 3)

Ołeksę Szabata z Ostapkowiec ad La- 
nerowka uznano m arnotraw cą.

K uratorem  jego ustanaw ia się M arcina 
Kolbucha gospodarza z Ostapkowiec ad La- 
nerówka.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Busk, dnia 5 grudnia 1906.

L. cz. P. 237/6 (ó) (135 1_ 3)
Dmytro Bronecki z Sadek uznany m ar­

no traw nym , kuratorem  jego ustanow iony 
Andrzej Stasiuk ze Sadek.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Tłuste, dnia 19 listopada 1906.

L. cz. P. 146/6 (5) (198 1 - 3 )
Za umysłowo chorą uznano M aryannę 

Cetnarowicz w Bieczu.
Kuratorem  jej ustanowiono Krzysztofa 

CetnarowiSza w Bieczu.
U. k. Sąd powiatowy, Oddział I.

Biecz, dnia 24 października 1906.



L. cz. p . XVIII 135/6 (7) (195)
Za umysłowo chorą uznano H elenę IJn- 

ger w Krakowie. _
Kuratorem  jej ustanowiono dr. Schorn- 

steina w Krakowie.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział XVIII. 

Kraków, dnia 30 listopada 1906.

L. cz. P. 260/6 (9) (206)
Za umysłowo chorą uznano A nnę Sob- 

kowicz z Kąkolówki.
Kuratorem jej ustanowiono Jan a  Czar­

nika z Kąkolówki.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Tyczyn, dnia 7 grudnia 1906.

Ł- cz. P. 220/6 (8) _ _ (205)
Za umysłowo niedołężną uznano Ma- 

ryannę Borowcową w Kielnarowej.
Kuratorem jej ustanowiono M ichała Bo­

rowca w Kielnarowej.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Tyczyn, dnia 9 grudnia 1906.

; wyeliminowano zdanie: „Towarzystwo ma
' praw o zakładania filii“ a § 83 statu tu  w ten 

sposób zmieniono, iż obecnie opiewać m a: 
„Publiczne ogłoszenia od stowarzyszenia na­
stępują w czasopiśmie „Samopomoc11 lub w 
jakim ś dzienniku we Lw ow ie11.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Tarnopol, dnia 11 grudnia 1906.

L. cz. F irm . 818 Eg. A. I  17 (157)
W pis do re jestru  handlowego firmy 

kupca pojedynczego.
W pisano do rejestru  handlowego Od­

dział A.
Siedziba firm y: Skawina.
Brzmienie firm y: „Browar parowy i fa­

bryka słodu A lexander H eilpern Skaw ina11.
W łaściciel (I) A lexander H eilpern  w 

Skawinie,
.Dzień wpisu 18 grudnia 1906.
C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział III.
Kraków, dnia 17 grudnia 1906.

L. cz. L. 8/6 (1) P . 207/6 (204)
Za umysłowo chorą uznano Katarzynę 

Dulakową w P iw n iczn y /
K uratorem  jej ustanowiono Tomasza Hu­

laka w Piwniczny'.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
S tary Sącz, dnia 3 grudnia 1906.

L. cz. P . 131/6 (4) (199)
Za umysłowo niedołężne uznane Ma- 

ryannę W oźniak i M ałgorzatę W oźniak w 
Burowie.

Kuratorem  ich ustanowiono P iotra Wo­
źniaka w Burowie.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Liszki, dnia 19 grudnia 1906.

B. cz. L. 3/6 (4) (170)
Za umysłowo chorego uznano Szcze­

pana Piątkowskiego w Trzebionce.
K uratorem  jego ustanowiono Jana  Kro- 

ftenbacha w Szczakowej.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Chrzanów7, dnia 23 października 1906.

L. cz. F irm . 484/6 Stow. I. 241. (167 1— 3) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
W pisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych pod Stow I. 241 
przy Towarzystwie szewców „Spólna P raca11 
w Złoczowie, stowarzyszenie zarej. z ograni­
czoną poręką, że na walnem  zgromadzeniu 
stowarzyszenia dnia 19 sierpnia 1906 uchwa­
lono rozwiązanie Towarzystwa.

Zarazem w erw a się wierzycieli Towa­
rzystwa, ażeby się do Towarzystwa zgłosili.

Data w pisu: 10 listopada 1906.
C. k. Sąd obw7odowry jako handlowy 

Oddział II.
Złoczów7, dnia 10 listopada 1906.

L. cz Firm . 1203 Stow. I 106 (1.78)
Zmiany i dodatki do wpisanych już finn 

stowarzyszeń.
W pisano w7 rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych:
Siedziba stow arzyszenia: Lwów7. 
Brzm ienie firm y: „Stowarzyszenie o- 

szczędności i kredytu funkcyonaryszów7 c. k.

kolei państwowych w7 Galicyi, stowarzyszenie 
zarejestrow antó z ograniczoną poręką11.

Zmiana sta tu tu : Na walnem zgromadze­
niu 26 maja i 18 czerwca 1906 uchwalono 
zmianę §§ 17, 18, 19, 20, 21, 26 i 61 sta­
tutu w7 brzm ieniu w księdze załączników zło- 
żonem.

Członkowie dyrekcyi w ystąp ili: zastępca 
kasyera Mieczysław Chodkiewicz.

Obecny skład dyrekcyi jest następujący: 
Józef Makusch, naczelny dyrektor, Józef Ho­
rnik, dyrektor referent, Ja n  Senyszyn, buch- 
halter, Bolesław7 Kowalski, kasyer, A ntoni 
Dalke, likwidator, Franciszek Malko, kontro- 
lor, Edw ard Hauser, zastępca naczelnego dy­
rektora, W acław Enzinger zastępca dyrektora 
referenta, F erdynand Loos zastępca buchhal- 
tera, Franciszek E hrlieh . zastępca kasyera, 
Jan  Koronczewski, zastępcalikwldatora, Woj­
ciech Paluch, zastępca kontrolora.

Data w7p is u : 20 grudnia 1906.
C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV.
Lwrów, dnia 20 grudnia 1906.

Doniesienia prywatne.
f t e e t o  p o e i ą g ^ w  I t o l e j o w i e b  z  ( h i l e m  IB* w a j s  1906 r. ś ro d k o w o -europejs/d).

Pociąg- I
poap.| osob.
urzvchffiBB
t.3-20

ś-3i

5-5ć

Firmy.
L. cz. F irm . 342/6. _ (129

Wpis firmy Stowarzyszenia zarobkowego i 
gospodarczego.

Należy w7pisać do re jestru  stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych.

Siedziba stowarzyszenia : Gm ina b ta ry
Sacz •

* 'B rzm ien ie  firm y: Spółka oszczędnościi 
pożyczek w Starym7 Sączu, s to w arzy szen i

*  < * * • *
1906. „ . , •

Przedm iot p rzed sięb io rs tw a:,o d « elam e 
członkom w m iarę potrzeby użyteczności 
eelu i  w m iarę funduszu pożyczek, Pot™ ‘ 
bnych w gospodarstw ie, przem yśle i handlu, 
4 to z funduszów7, k tóre spółka na  ten  cel 
gromadzi przy pomocy wspólnej n ieograni­
czonej poręki swyeli członków dam ę możno­
ści zamieszczenia n a  procent pieniędzy^ zao­
szczędzonych w ten  sposob, ze spółka w kład
W przyjmuje i oprocentowuje, popieranie

spółek ‘i ” »bk»-
^ y c h  i  gospodarczych w okręgu spółki.

Czas trw ania: nieograniczony7. za_
Dyrekcya składa z P.rzeł° ^  Edward Stępcy i pięciu członków, a to. di.

Szayer, adwokat w Starym  Sączu p ize ł y, 
Józef Dobrowolski, dyrek tor sein,  i e 
naucz, w Starym  Sączu zastępca; ewon 
Józef Dobrowolski, w łaść. realności 
rym  Sączu; Ja n  F róhlieh , właśc. reain
w Starym  Sączu; M ichał G ancarczyk, wrasc.
realności w Moszczenicy n iż n e j; J an J  
właśc. realności w M o stk ach ; F rancisz 
Chmura, w łaściciel realności w S tarym  Sącz .

Podpis firm y : pod pieczęcią firmy k a 
dzie podpis przełożony za rząd u , względu 
jego zastępca i jeden  z członków zarządu. 

Ogłoszenia na tablicy w7 lokalu spo • 
U dział członków wynosi 30 koron, a 

jeden członek n ie  może mieć więcej, mz 
udziałów.

Odpowiedzialność: nieograniczona.
t t t  o ta  wpisu: dnia 3 stycznia 1907. bp. I l i .  .O*

C- k. obwodowy jako handlow y 
XT Oddział IV.
Nowy SąCZ) dnia  31 grudnia 1906.
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3T» dworBOO f f J d w a y

z Iekan (J»a$, Bukaresztu, Soustantynopola), W ore-
ebty "(i 1/6 do 30/9 ) De lary na (od 1/10 30/4 wł.),
Zaleszczyk, Nowosieliey, Beibomethu, Gaudina, Seretbu, R»- 
dowiec, Domy-W»try i Suczfcwy.

Krakowa (Berlina. Wrocław!;*, W iednia ,Karlsbadu,
Pragi), Orłowa, ŻbiA-opswwgo. N. Bą.-.za, (p Tarnów), ftwła 
Chabówki. /isłtOpiKiegn iizsi-zówi. 

t. Krakowa (Berlina, Wrocław ta, W arna  wy, Wi-dcia. Karlsbadu. 
Pragi), Oświęcim:-;. leheebi, w:.. \ . i blaozf;. (p. Tar- 
bów). ‘Zakopanego, Jasfs-, krosu*. ■ woi \-,y Hyajaytow.i, Sa­

na (p. Kołomyję

t i o l t s . .  C b . v r o v . a i  ( p .  R w e m y s i )

u r> ul

L. cz. F irm . lo o g  8 to w _ j  205/12 (164)
TTT . S i  o s z e n  i e.
W pisano do rejestru  stowarzyszeń za­

robkowych i  gospodarczych przy firm ie : „To­
warzystwo kredytow e w U ściu biskupiem, 
stowarzyszenie zarejestrow ane z ograniczoną 
pięciokrotną poięką, że n a  w alnem  zgroma­
dzeniu z dnia 28 października 1906 § ,1 sta.- 
tu tu  w ten  sposób zmieniony został, iż z niego
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3-30
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4-37 
4-50
li'25
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S-05

9-30

9-30

10-30

10-50

z  I c k a i ; , L z e r i k o w a .  i i m " : i;-.

d o  3 0 / 9  w ł .  n i e d r i c T ę  i  r * .  k .  ś w i ę s a ) ,  K S i - o z e i ó / Ś  f o d  1 / 5  

d o  3 0 / 9  w ł . ) ,  f j e r e t n ,  B c r b o H i e  h o .  C z a d . i  n a ,  B r o d i n y . '  P u t n y ,  

Dorny Wnuy, Jkmawy.
'i Podvr)f}--rr\'r■'. i : rrz ■, Ki i - z  fP <
z  £ & w e t « u i g i p . < > i i . i b / r y - b i / - . ; : : , .  K  

/  ił.ći\vy rtisc/iF-j,
S t a • i j f i u . Ł W o ; i .  % v Z s * ■ *7 i • ■ " • > .  

z, SamÓDra. M. Lńbnr*:*, ńancś.i. Cr;
% J a w o r o w o , .

*  K r a t o w a  ( B a t i i n a ,  W  r o - . - h ! y . ’ ? . r v »

P r i ł g l ) ,  0 & w l ę < r i r a i » ,  X r . K o p s . a e g o  > y  

'•-» i o t i o j i k ) .  O r f o w - ł ,  ( p .  7 . :  ; d  r . ';- ,

(p. Psycii.yśl!
I  K c - ł o i n y i ,  Z y d s o z o w a ,  P o f r - d o r .  i C P P - w r . e z : ; .

P j i - f f l / o w t i ,  • )ar'(W,.V,-.-;! .-uU  '. .- '.. r.-

Poffl&g 
poap. 1 oaob. 
odcll o

o  JU  w  o  '%-v: m
% Anroroa j$S6m t 8g:«

d o  K r a k o w a  (Wiednia, Wrocławia, Berlin*, Warszawy, 'd ra p .
K a r l s b a d u ) ,  K o c m y r z o w a .  R o z w a d o w a ,  D y n o w a ,  J a s i a ,  C h a .  

h ó w f e i ,  O r ł o w a .  N .  S ą e o r .  ( p  T a r n ó w ) .

Iekan, (.T,w«, RukArosztii. K o n a t a n i y / i o p o l ą ) ,  Kdróstneeó (od 
1/5 -to wł.), Kałnoza, Sereta, BerbomotitK, ( I z n d i n a ,  JSo- 
w o-J-.ilicy, )i-*v : :oy , 9 s u r w y ,  W u try .

1 ' - . V r r . t r . ; a ,  ' - v r o c i a w i r t .  i i a r i i i ł S .  P r a p i ,  K a r - i b - d a ;  

Ibwitu. Sn.v--r,:.-a StS.ii f.ob -V ł,
.'ii/eł. r VVp,.iTf'.7-V\

y ,  W i e d n i a ,  K a r l s b a d ! ! . ,  

: . : - . ; e z  P o d g ó r z e  P ł a c z ó w ) .  

!.,a z J l / a  (Pvvi'-5) i Chyra-

r^,Lawoe/.B.ogo, h.-husza, S try ja. Borysławia, Koehawiny. 
z Podwołcozyskj Kopyezyaiee, Hu siaty na, Potutor. 
z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), 

Nowogo Sącza, Jasła, Tarnobrzegu, Dynowa, Iiymanowa, Iwo­
nicza, Sanoka, Ohyrowa (p. Przemyśl).

* Ic.kan, Caortkowa, Kałusza, Zaleszczyk, V?yinicy, Kocmania, 
Nowoeieliey (p. Zwezkg), Serethu, Badowiee, Berhoniethń 
(w poniedziałek), Suezawy. 

z Sambora, Zakopanego, N. Sącza, Jasia , Krosna, Iwonicza, 
Rymanowa, Sanoka, Ohyrowa, Sianek.

7, Podwcłoozyek, (Odessy, Kijowa), Brodów, (Irzymałowa. 
z Tuehii (od. 15jS do 39/9), Skoiego, Drohobycza, Borysławia.

z Jaworowa.
z Bełżca, Sokala, Lubaczowa, Kawy ruskiej, 
z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), 

Oświewima, Suchy, Kocmyrzowa, W ieliczki, Orłowa (p. Tar­
nów), Mielca (p. Dębicę), Dynowa, Ohyrowa (p. Przemyśl), 

z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Potutor, Zaleszczyk, 
Husiatyna, Iw ania pustego, Skały, Kopyezynisc, Orzymałowa. 

z Iekan, Zydaeaowa, Kałusza Nowosielscy, Serethu, Berhomsthn, 
OondinS'., Brodisł.y,

z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), Ko­
cmyrzowa, Zakopanego (o. Kraków oa 2 5 / 6  do z 5/9 wł.), 
Orłowa (od 1/7 do 15/9 wł.), N. Sącza (p. Tarnów), Jasła, 
Dynowa, Lubaczowa, Sanok:*, Rymanowa, Iwonicza, Ohyrowa 
(p. Przem yśl).

z Iekan, (Bukaresztu), Potutor, Oaortkowa, Korósmotó, Mowosie- 
licy, Dorny "Watry, Suezawy. 

z Sambora. Orłowa, N. Sącza,. Jasła, Krosna, Iwonicza, Ryma­
nowa, Sanoka, Ohyrowa, Sianek, 

z Krakowa, (Berlina, Wroc-ławia, Wiednia, Warszawy, Pragi, 
Karlsbadu), Oświęcim*, W ieliczki, Tarnobrzegu, Dynowa, La- 
baezowa, Jasła, Jwoaitss*. Rymanowa, Sanoka, Ohvmwa (b. 
Przem yśl). ■

z Pcdwcłoezysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyezyniew, 2al6- 
szezyk. Skały, Iw ania puetego, Husiatyna. 

z Zowoesoago, (Pocztę), K ałassa, Borysławia, Drohobycza, Kocha- 
winy.

— & l ń  I

, , : . j

—

S I S

3 - 2 5 —

-
S - B o

- 8 - 5 5

9 - 2 0

2 - 2 1

1 0 - 5 5

1 0 - 4 5

2 - 4 0 —

2  4 5

. . . 2 - 3 0

3 - 3 0

4 - 0-5 

j - 1.5

5 - 5 8

| c

|  =

I j j  “

1 "

6 - 0 0  j

8 - 1 5  S 

6 - 2 5 ?  

8 - 3 5  5

. . . 7 - 2 5

- 9 - 5 0

"

1 0 - 0 5  

1 0 - 4 0  j

- 1 0 - 5 1

—

1 1 - 0 0

1 1 - 3 0

d:-.
i-.-awcezi-.es!-..) 
Krak:)',?..-; ; r 
!. 1

rv!"WO
Ohyrowa. 1><- 5śaur..-:a, 5SO«3 
nlęz-t. Chabówki, .tSisles. (p. D.
Orwiyohu*

do ickari (/;»" , Bnk^roszta, Boiasza-n), Żydhc?<:•.«%. Potuto:. 
KSrSe/ssab, iD-ortkowa, NowosUiicr. B;o,U;rv, P ciao , I b m i  
W atry 7 1/5 do JO/9), Su-,*-.awr. 

dc Podwohuzsysk, (Kijowa. Odessy), Brodów. Kopyozyniee, HmKe-

do Jiwr.ro-za.
cf-zt-s!, Kałusza, Drohobycza, Ej?y*t»w<?.. 
ńiia, ó w t w i ł ,  Bariin.--, Pragi, KifisSe.d*;. 

kthyro-wa, Sozt;-v.Jo,v*. F.^trzeaia. Di-.oowj, Or­
łowa f p .  T - i i - n ó w " ) ,  ó r - k O i ' , - ; - - . ; . - ' . ! ! !  p .  ó /h  ' . k  . o  o-h 3 5 /-.) óo ; 5 5 > w ł . : .  

Krak-w:’., (Wiecud:, W am r. wy, K-irirhhdn), Sanoka,
Syvaar;c??ft, Iwołucza (p. Przaiayś!), Dyaowa, Taruobrzege, 
N, Orłów* (od 1/7 do 15/9), Wieliczki,. Olwigeima,
?i,,kopr-.!V;go, (fi. Podgórze Pi. od 25/6 do 15/9 wł.). 
Sambora, Sianek, Ohyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, 
Jasła. N. Sącza, i/Jrłowa od (1/7 do 15/9).
Iekan WprdjUity (od 1/6 do 30/9 wł. w niedzielę i święta 
rz. k.), Kałusza, hdatyna (p. Kołomyję), Serethu, Berno* 
methu, Ozudina, R.tdowif-:i, Buezawy.
Podwołoczysk, Brodów, Potutor, Grzymałów;*.
Bełżca, Sokala, Lubaczowa.
Podwołoozyśłf, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczynieo, Oaort* 
kawa, Zheszczyk, Husiatyna, Skały, Iwania Pustego, Grzy­
małów a.
Iekan. (Botnszan, Jass, Bukaresztu), Kałusza, Ozoctkowa, 
Salease-syk, Wyśniey, Kórósmesb, Koemauia, Dorny Wa­
try, Suozawy, NowosieUcy.

do

do

Ł»wooznc(?c-, Drohobycza, Borysławia, Kałusza. 
Kołomyi, &ydaczo1wa.
Rzeszowa, Lubaoacwa, Ohyrowsą Sanoka (p. Przemyśl). 
Sambora, Ohy?o-'v, Sanoka.
Stanisławowa, Czortkowa, Husiatyna.

do Jaworowa, 
do Podwołoczysk.
do ftawoez-isgo (T w ta ) , Drohobycza, Borysławia, Kałusza.
A:} Krakowa, (Wio-hua, Wroaławia, Berhaa, Warszawy), Ohyrowa, 

Słdsii Lsborez (PaMts), Sanoka (p. Przemyśl), N. 'Sącza, 
Orłowa, Zakopanego (przez Tarnów), Oświgcima. 

do Sawy ruskiej, Sokala.

do Podwołoczysk, Pcw tor, Brodów, Kopyczynieo, Skały, Iwania
pnsrteco, Kiwiatyaa, Kaleezosyk, Hrzymałowa. 

do Przemyśl,.* (od 1/5 do 39ja wł.).
do Iekan,"Caortkowś Zaleszczyk, Dslatyna (od 1/6 do 30/9 co 

niedzieli i święta rz. kat.), Yfyżniey, Nowosieiicy, Berho-
metba, Ozudica, Sorethu, Bradiay, Putny. Dr-ray Watry, 
Buezawy.

do Sambora, Ohyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, Jasła, 
N. Sącza, Orłowa, Zakopanego, 

rio Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Warszawy), Dynowa, Tarno­
brzegu, Jasła, Orłowa, Witdiciki, Chabówki, Zakopanego, 

do Stryja, Drohobycza, Borysławia.

Pociągi lokalne*
Z Rrzuehowie (od 6 maja do 23 września wł.) 7 07, przed południem, 3'25, 

5'09 po połud. i  8 20 wieczór, (od 6 maja do 23 września wł. w nie­
dziele i rz. kat. święta), 10'00 przed połud., 1'46 po południu, (od 1 
ezerwaa do 31 sierpnia wł. codziennie) 9 35 wieczór.

Z Janowa (od 1/5 do 30/9 wł. codziennie), 1T5 po południu, (od 13/5 do 9/9 
wł. eodziennie) 9'25 wieczór, (od 13/5 do 9/9 w niedziele i rz. kat. 
święta) 10T0 wieczór.

Ze Szczerca od 27/5 do 16/9 w ł. w niedziele i rz. k. święta o 9'40 wieczór.
Z Lubienia od 13/5 do 16/9 wł. w niedziele i rz. k. święta o 11-50 wieczór.

i Do Brzuchowic (od 6 maja do 23 września wł.) 6 05 rano, 2'28, 3 40 i 5'33 
i po południu, (od 6/5 do 23/9 wł- w niedziela i rz. k. święta) 9'00 przed

połud. i  13'iO po połud. (od 1/6 do 31/8 wł. codziennie) 8 34 wieczór. 
Do Rawy ruskiej 11'35 w nocy (każdej niedzieli).
Do Janowa (od 1/5 do 30/9 wł. codziennie), 9-15 przed połud., (od 13/5 do 

9/9 wł. v/ niedziele i rz. k. święcą) 1-35 po połud., (od 13/5 do 9/9 
codziennie) 3-14 po południu.

Do Szezerca 10 45 przed poł. (od 27/5 do 16/9 wł. w niedziele i rz, k. święta). 
Do Lubienia 2-01 po połnd. (ad 13/5 do 16/9 w niedziele i rz. k. święta).

N a dwora®® „ffo&aamo®®'1'
Fodwoloezysk, (Odessy, Kijowa), Brodów 
Podwołoczysk, Kopyczynieo, Husiatyna, Potutor 
Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymało w a 
PodwołoezyBk, (Odessy, Kijowa), Kopyczynieo, Czortkowa, Zalesz­

czyk, Skały, Iwania pustego, Husiatyna, Brodów, (Trzymało'3 .̂
Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczynieo, Czortkowa

Zaleszczyk, Iwania pustego, Skały, Husiatyna.

6-35

11-15

6-37
10-08

3  jjFodssSiijjsst‘f
Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczynieo, Husiatyna,

r -  .0,1________('■.r/.wżJr O-nri1.

HŁsiatynfc, 

Podwołoczysk,
Podwołoczysk, Brodów, Kopycsyaiee, Pkały, 

Potutor, Hasiaiysa, Salem ryk, ftstymałowa
Skały, Iwania pustego,

roikłady jazdy
Uwaga: Pora nocna oznaczoną jest ramkami. — Zwykłe bilety do jazdy i wszelkiego innego rodzaju bilety, iliustrowane przewodniki, 

i t. p. nabywaó można przez cały dzień w biurze miejskim o. k. kolei państwowych, Pasaż Hausmana 1. 9.
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D r o b n e  o g ł o s z e n i a
od wyrazu petitem  B halerzy, tłustym  

petitem  4 halerzy.

kosztuje paczka pocztow i brotto 5 hg. s m — &  
wanych mydełek (odpadkowych) jak  fiołkowe, | |  
różane, heiioerop gwoździkowe, liliowe i t p ffij 
Wysyłki za pob^amew uskutecznia B o h o m ia -  S l 
Parftim erle Bodenbach a/E WeiherNr. 203. |§

N a j ' e p s z y  SKOROWIDZ dóbr tabularnych w Galicyi 
i W f e l k i e m  K-^^stwie Kra’ owskiew o raz z  dwnma 
dodatkami wydanie Prcf. Dr. T. Piłata, do nabycia 
po zniżonej cenie zamiast kor. 13*20 tylko za. kor. 4, 

oprawiony za kor. 5, w księgarni antykwarskiej

M ,  H o l  z ł a
we Lwowie, ul. Trybunalska 14.

LUOJ
w PARYŻU.

Maść ta  leczy wrzodzianki, pry­
ś n i e ,  ozorwonolef. krosty, wągry, 

o-s' wysypkę, liszaje, hemoroidy, iwę- 
a f  d/siiie ohronicziie, łupież i wyrzuty 
S*“ na saękdaeb ciała  porosłych wto- 

«(uel "i wszelkie słabości nr.skórne; 
wstrzymuje aatyofeaatest wypadasl* 

włosów na brwiach i gSawia i skuteczni? dziafa nz 
porost włosów.

Słoik 21/* frank, we Francy}., w Paryżu, v  upte- 
ce p. 3 ffO U L IH , 30 ulica Louis de Grsnd.

We Lwowie w aptekach pp.: jffiicdascba, Wo- 
wiósk.iego, Beisera, Skłepińskiego, E hrbarc  i Ru- 
ckera. W Krakowie w aptekach pp .; T r & n ^ ń e n e -  
go, R edrka i WJszniewjHojro.

X / w  o  - w s l s i e

sześcioklasowe Liceum
ż e x ś t  s i a c i e

z w ykładow ym  językiem  niem ieckim  
z praw em  publiczności oraz odby­
w aniem  egzam inu dojrzałości w  w ła­
snym  zakładzie, przyjm ie na I. kurs 
b. r. uczenice do wszystkich klas. Dla kla­
sy II., III. i V. pozostawia D y rek c ja  po j e -  
dnem miejscu z uwolnieniem  od połowy 
czesnego dla uzdolnionych i pilnych córek 
urzędników państwowych nie ucz- sy k a ją ­
cych jeszcze, fio zakładu. Przy L i c e a ln i  r v 1 
duje się P E N S Y O N A T ,  o d p o w i a d J P j t y  
wszelkim wymogom hygieny, w którym  u- 
czenice zamiejscowe z n a j d a  umie s z c z e n i e  pod 

korzystnym i warunkami.
W pisy i egzam ina wstępne odbędą, się od 
2 stycznia do 1 lutego. Godziny urzędowe 

od 3 —5 po południu.

Dyrekeya ul. Wałowa I. 25.
w— ^ 1B— g-l 1 lim»D«i1-1 i^WUBl—IYHl Lu llflTWlWirin —

Poszukuje się kupna starych mebli 
m ahoniow ych ais w dobrym  stania. 
Z głoszenia j>©& „Meble" Biuro og ło ­

szeń, Pasaż Hauenaana 9, I»wóur.
m m  nc rnwnnt -i. r.-.f.-.z. .ni ra-cra.

p ó ł  kl.gr. 2 k a r ,
W y  s ie w k i

z najlepszych herbat
60 hal. i 3 kor. 20 h a l. 

poleca handel herbaty i kawy
Edmunda Riedla, Lwów,

K. k. pr. allg. ósterr.
Boden - Credit - Anstalt

Bei der am 5 J iin n e r 1907 stattgefundenen 
siebeinnni-iebzigstcii Y erlusung dci- 3 /n'i?c» P rii- 
in ien-S f!iu l(lvcrselir' ibnngen , E m issiou  1889, der 
k. k. pr. allrt- ósterr. B odeu -C rcd it-A nstu lt wurden 
folgende Obligationen gezogen:

I n  d e r  G e w lw is tz l t i iu E ig :
Serie 3039 Kr. 37 mit dem Treffer vom 

,, 566 i ,, hl :. ,, ., „
5840 50

» 7580 „ 20 „ „

Serie 498 Nummer 35, 
Serie 568 Nummer 08, 
Serie 676 Nummer 22, 
Serio 1186 Nummer 38, 
Serie 2651 Nummer 33,

100.000 
„ „ :: 4-000

.. „ 2.000
„ „ 2.000

Serie 4102 N u m m e r  17, 
Serie 4363 N u m m e r  47, 
Serie 6038 N u m m e r  38, 
Serie 6937 N u m m e r  19, 
Serie 7u5.5 Nummer 49, 

m it dcm T reffer vou je  K 400.
I :  d e r T i lg r t n g s z ie lr u n g :

Serie 1210 Nr. 1 -5 0 , Serie 6562 Nr. 1 -5 0 ,
Serie 2484 Nr. 1—50, Serio 6925 Nr. 1—50,
Serie 3437 Nr. 1 -5 0 , Serie 7287 Nr. 1—50,
Serie 3682 Nr. 1—50, Serie 7657 Nr. 1—50,
Serie 5970 Nr. 1—50, Serie 7679 Nr. 1 -5 0 ,
Serie 6250 Nr. 1 -5 0 , Serie 7958 Nr. 1—50.

Die Einlusung der gezogenen Priimien-Seliuld- 
versehreibungen erfolgt am  1 Aug-nst 19’>7 an der 
C assa der k . k . p r, a llg . o s te rr. B o -cn -C red it- 
A u sta lt i»  W ien. M it diescni T crm iue o rliseŁ t 
die w eite re  Ver/Ansuiig

Die Coupons verloster Pramien-SehuldYersehrei- 
btmgen werden zufolge Art. 144 der Statutem zwar 
fortan ausgezahlt. jedocli wiid der Betrag derselben 
bei der Einlusung der Seluildversehreibungen vom 
Capital in Abzng gebraeht.

Fiu- die Priimien-Schuldverscln-eibungen, wel- 
ehe in obiger Tiignngsziehung gezogen wurden, er- 
halt der Besitzer nobst dem ćapitaisbetrage von 200 
Kronen einen mit derselben Serie und Nummer bc- 
zeiehneten (łew inust-S ehein , weleher aueh weiter 
an den Gewinnstzieluingen theilnimmt.

Diejenigen Gowinnst-Seheine, anf welelie in 
siimmtliehen Gewinnstzieluingen kein Treffer entfiel, 
werden seehs Monato naeli dem Fiilligkoitstennine 
der in der letzten Gewinnstziehung yerlosten Sehuld- 
Yersohreibungen mit je Zw anzig Kronen eingelost.

Die niicliste Yerlosung findet am 6 M ai 1907
statt.

Ans den friiheren Ziehungen sind naelifol- 
gende fiillige Pnimien-Sehuldversehreibungen dieser 
Ennnission bisher zur Einlosung niolit priisentirt wor- 
don :

a u s d e n  G e w i n n s t z i e hu n g o n :
Serie 1170 Nummer 08 Serie 4752'sNummer 35 
Serie 1215 Nummer 13 Serie 5678 Nummer 44

. Serie 1824 Nummer 16 Serie 6151 Nummer 40
Serie 2441 Nummer 08 Serie 6256 Nummer 16
Serie 2509 Nummer 26 Serio 7110 Nummer 08
Serie 2548s'Nummer 08 Serie 7283 Nummer 23
Serie 2913 Nummer 37 Serio 7941 Nummer 42
Serie 3471 Nummer 41

a u s d o n T i lg u n g s z i e li u n g e n :
sind von naelifolgenden Sorien noeh Pr imien-Scluild-

.msc! rei mm fron a 11jStiin^ig
Serie 26, 65, 97, 100, 126, 150,

158, 223, 293, 403, 408, 422, 481, 52
533, 5 6, 614, 663, 674, 712, 784, 883.
924 937, 954, 994, 1085, 1236, 1301, 1312

13 7, 1428. 1443. 1457, J468, 1475, lo52, 1655,
i 686, 1798, 1806, 1899, 1930, 1933, 1990, 2013,
2025, 2028, 2049. 2067, 2073, 2117, 2i 38. 2146,
2152, 2262 22>'0. 2430, 2499, 2516, 2548, 2591.
2659, 2o67, 2699, 2736, 2812, 2891, 2986, 3125.
3137, 3148. 3187, 3214, 3243. 3258. 3273, 3307,
3376, 3378, 3471, 3527. 3549, 3674, 3677, 3761,
8837, 3884, 3929. 2983, 3997. 4006, 4018, 403S.
4185, 4213, 4248 4298. 4348, 4385, 4407, 4445.
4524, 4569, 4507, 4635, 4654, 4714, 4734. 4746.
47R2, 4904, 4908. 4Q85, 5074, 5129. 5227, 5232,
5243, r 269. 5273 5285, 5342, ■5352, 5402, 5445
5480 5483, 5498, 5501, 5517. 5-39, 5560, .5564,
5695, 5707, 5736. 5746, 5842. 5940, 5997 6056
6''77 6080, 6103, 6115. 6129 6 ’_8, 6230, 62ri.
6342 6420. 6454 6456, 6476, 6480. 6 5 % 6547,
6619 6638 6646, 6716. 6775. 6885; 6895, 7031,
7' 56, 7205. 7206, 7269, 7399, 7525, 7561, 7-562.
7634, 7672. 7804, 7807, 7830, 7877, 7908, 7926
7941, 7972. 7981.

Wien, den 5 Jilnner 1907.

Die Direclion.
Gewinnstseliein.

' l n o € & o  f t i F i e m .  M @ i i f
( N o r d d e u t s c h e r  L lo y d )

GENERALNA AGENTURA DLA GALICYI

m £wowie, Pasat Jtemana 9.

'Ś

W:■i*C- : 0

Bezpośrednie połączenia przewozowe cesarskimi-pospiesznymi i poczto­
wymi parostatkami:

Do Stanów Zjednoczonych Ameryki:
( 5 f » w e g «  E te J U in u ś jp e ,  <3® Ivąs.m4;»m )

Kanady; Brazylii; Argentyny (Buenos Aires).
Australii; Japonii; Chin atc.
Bilety koluj0W0 de stsacji Półuoe. Ameryki.

■ K»icty thi Jazdy „N a o k o ło  świata^*.
Wszelkich wyjaśnień w sprawach podróży tak lądowych jak i mor­

skich udziela i bilety sprzedaje:
Generalna Agentura Półn, niem. Lloydu we Lwowie,
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NOW Y SYSTEM !
Niebywałe wprost dotychczas szanse 

wzbogaeeuia się!

10© lasów tu re e U c li
?:a 13 £©?. 50 li^L ^ ie sfęaa łiie .

Główna wygrana:

franków 6 0 0 . 0 0 0  itd.
Ofe:tę w tej sprawie otrztmue można g ratis i franko 

u firmy bankowej
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OB W IESZCZENIE.
Zaprpszaray niniejszem wszystkich P. T. Członków T ow arzystw a Żyrowego 

i K redytow ego w  M ościskach, Stow arzyszenia zarejestrowanego z ograni­
czoną poręką na

II. Zwyczajne Walne Zgromadzenie
które odbędzie się w lokalu Tow arzystw a dnia 2 0  Stycznia 1907 o godzinie 3  po  
południu, a gdyby wym agana wTedle § 35 statu tu  ilość Członków się nie zebrała, od­
będzie się ponowne W alne Zgrom adzenie dnia 27  stycznia  r. b. o 3 godzinie po  
południu także przy obecności 1/5 członków z następującym

P o r z ą d k  i< © -z x i < 3 .E i e .M . r a .y i a c B . :
1. Sprawozdanie dy rekc ji z czynności i rachunków  za rok 1906.
2 . Przyjęcie powyższego spraw ozdania do wiadomości i udzielenie dyrekcyi absolu- 

toryum z czynności i rachunków za rok 1906.
3. Rozdział czystego zysku.
4. Zm iana statu tu , w szczególności zm iana §§ 14, 15, 17, 19, 35, 46 i 52.
5. M ianow anie urzędników  i oznaczenie ich wynagrodzenia,
6 . W nioski członków.

Mościska, dnia 8 stycznia 1907.

D y  p e  f e  cs y  
Towarzystwa Żyrowego i Kredytowego w iościskach,

Stow. zarej. z ograniczoną poręką.

S- A . B E lC K F - a .  OM.

M a  w g s s y s t k i e
wyjątku PISMA CODZIENNE miejscowe, zamiejscowe,

%L wiedeńskie, aagmńezae, T'YGODNIKI, PISMA HOMORY-
^  S T Y C Z N E . R T U S T B A C Y E  A R T Y S T Y C Z N E , M ODY', Z U R N A L E ,

ŚT' prenumeratę z dostawą w uaiejscu iufe wysvfk?; aa
^  prowiucyę po cemtch YedskcyjnYch - .......................  - * ••
JC"

ę  i § 0 m d  i t  S s k . » ł « ^
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“  (}̂ o>Y;;ex>r.ś. cl.; wszyBtkt(^ pism n a j t a n i e j .  -

lĘ fo ń lM a *

i 44, 
i
i

n̂iii»ii7~ " ni~ni i7r~-"iri• ■ ~~~i"~i « u - ' Wi . w i

Ętejwięcej rozpcwszechBśane pissnc ilustrowane dla kobiet

W  dziale literack im  pom ieszcza: Nowele, Spraw ozdania  krytyczne z literatury własnej
i obcej, A rtykuły w kwesty ach społecznych, jforespondeneye z  g łów nych ognisk życia

europejskiego i t. p.
w  disaiii:- m ń< i co tydzień : k o ł o r o w t n ą  mód p a ry sk ich  i a rkusz  ry su n ­
ków z w zoram i sukien okryć, w ogóle stro jów  kobiecych. Go m ie s iąc : W i e l k i  sr- 
Jrw&z z k ro jam i i w zoram i robót i k ilka  r a z y : Formy z  b l h n ł M ;  nad sy łan e  w prost 
z Parvż.a, z odpow iednicm  objaśnieniem  w tekście. Go tydzień dzia ł p rak tyczny  p. t . : 
Poradnik dla kobiet W m ieście i  n a  w si, zaw ierający in fo rm a c je : Z dziedziny 
hygieny  w edle osta tn ich  zapatryw ać, nau k i, d z ia ł pedagogiczny, dz ia ł technologii go ­

spodarsk iej i p rzem ysłu  domowego.
Cseśó knltBfipn# czyli gospodarska  prow adzona przez p. P&uiiB.C Sznittlańską.

Inforiacye dotyczące oieżacep zainteresowania i p p t a  pacy P stęp ej M e c ie .
P a:atę na Lwów i Galicyę przyjmuje:

EKSPLOYCYA „TYGODNIKA MÓD i POWIEŚCI"
L w ó w ,  P a s a ż  & .

#  we Lwowie O
■& k w a r ta ln ie  w  ■***

rr na prow«z prz8* 3  w  6 0  h .sytką pocztową ' - »?»»»■
3S'»i:aterh © iatzow e i  p ro ftp ek t*  g r a t i s .

Z drukarni Wł. Łozińskiego (pod z a rz ą d e m  J . N iedopada), ul. Czarnieckiego 1. 12. — Telefon Nr. 527. Papier z fabryki Braci Fiałkow skich.


